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ZADANIA PARTII 
w walce o czujność· rewolucyjną 

na tle sqtuacji obecn.e; 
Referat Przewodniczqcego KC PZPR tow. Bolesławąi Bieruta 

- wygłoszony na Ili Plenum KC PZPR 
SprRlvy, które Biuro Polityczne 'I S7Al życie wewnętrzne. Wymaga 

pragnie dziś poddać pod rozwagę ona od całej Partii, od każdego 
JJJ ~Ienum KC, dotyczą wzrostu jej ogniwa i od każdego jej człon 
Partii -i podniesienia jej roli w bu ka szczególnej przenikliwości i 
dowaniu podstaw społeczeństwa czujności. 
~ocjalistycznego w naszym kraju. z d · · • • 
N d d . aga wenie wzmocn1en1a 

a ro ze swego wzrostu Parha, c u· - · t · · t h ki' b tak · 1 • z 1nosc1 s a3e się w yc wa 
. o~a ma za so ' . .wie e osiąg run.kach jednym z naczelnych 

nięc, n?~o~yk~ ro~1ez ~a szere~ i palących zadań. Dlatego 
trudnosc1 1 '-tlebezp1eczenstw, kto t · d · · t · 
re musi widzieć, aby je skutecznie neaz b"!c· zak~a mentiu ym \Vłmzi's: 

ł • · , p t' „ s oncen rowana l 
prze amywac 1 usuw ac. ar 1a wy ł - b PI 

In. d · k h g owna uwaga o ecnego e-
re 1a swe za ania w warun ac KC . ł · p f' 
iaostrzającej się walki dwóch prze num 1 ca CJ ar 1'1. 

C'iwstawn:vch sobie frontów klaso W związku z tym sprawy, które 
wych. Walka ta przenika dziś ze chcemy poddać pod obrady Ple
szczególną siłą zarówno stosun\~i •mm można by ująć w następuh
międzynarodowe jak i całe na- ce punkty: 

1) Wnioski wypb waiące z obecnego roz
woju sytuacji międzynarodowej. 

2) Konieczność zwiększenia czujności bo
jowej kadr partyjnych w związku z zao
strzeniem się form walki klasowej. 

3) Konieczność zmiany dotychczasowego 
stylu pracy na niektórych odcinkach par
tyjnych i państwowych. 

4} Ocenct wewnętrznej sytuacji gospodarczej 
w związku ·z wykonaniem Planu Trzylet
niego. Konieczność wzmocnienia walki 
z sabotażami i szkodnictwem gospodar
czym 

5) Sprawa dalszego wzrostu Partii, zabez
pieczenia jej przed grożącymi niebezpie
czeństwami i podniesienia jej roli w bu
dowaniu . podstaw społeczeństwa socja
listycznego. 

Sześciomiesięczny okres, który l num, był ok'resem obfitującym w 
nus dzieli od poprzedniego Ple- ~oniosłe wydarzenia. 

Dalszy wzrost sil Związku Radzieckiego 
Najbardziej ważkim faktem c1orobek nauki radzieckiej, uru

jest dalszy i nieustanny wzrost chamianic energii atomowej dla 
siły gospodarczej i politycznej o~iągnięcia niebywalego dotych· 
Związku Radzieckiego, 'imponują <'ZBS postępu technicznego i wzro
cy swym rozmachem, wzrost, któ stu sił wytwórczycn, realizowa
ry tak plastycznie zobrazował nie stalinowsk(ch planów prze
tow. :Malenkow w swym refera- kształcania przyrody. Dzięki te
c:ie poświęconym xxx'n rocznicy mu wzrosła zarówno pot~ga Związ 
Wielkiej Socjalistycznej Rewolu- ku Radzieckiego, jak i jego auto-
c.ji Październikowej. rytet na całym świecie. 

W przeciwieństwie do rożbiste- Epokowym wydarzeniem tego 
ryzowanej awanturniczej polity:. okresu jest druzgocąca klęska agen 
ki amerykańskiej, której spręży- tury amerykańskiej w Chinach, 
ną jest wciąż narastający i nfe &dsłonięcie jej nicości i bankruc· 
dający się ukryć strach przed kry twa oraz historyczne zwycięstwo 
zysem - tym bardziej imponująco Chin Ludowych, zwycięstwo osią
prezentuje się olbrzymi dorobek Anięte pod kierownictwem boha
gospodarczJ: ZSRR, spokój, opa- lerskiej Chińskiej Partii Komuni 
nowanie i poczucie siły cechujące stycznej j jej Wodza, tow. Mao
politykę radziecką, która wytrwa Tse-Tunga. Znaczenie tego zwy
le i niezmiennie dąży do utrwalc- cięstwa wybiega daleko 11oza gra 
nia sprawiedliwego pokoju. nice Chin i ma rewolucjonizują-

W przeciwieństwie do olbrzy- cy Wpływ na wszystkie ludy kon 
miego marnvtrawstwa środków iynentu azjatyckiego. 
w gospodarce kapitalis tycznej, do W;\•darcie Chin z orbity impe
gorączkowych, bezsensownych rializniu pogłębia ogólny kryzys 
zbrojeń i wyjaławiania w tym k:e I kapitalizmu i wzmacnia siły oho
.runku burżuazyjnej myśli badaw :zu antyimperialistycznego, obozu 
czej - musi imponować olbrzymi pokoju. 

Doniosłe przeobrażenia w Niemczech 
Polska bardziej n'ż jakikol- , Polski od Zachodu i zabezpiecze

wiek inny kraj w pełni docenia nia trwałego pokoju w całej Eu
znaczenie powstania N:emieckiej rupie. 
Republiki Demokratycznej. Dzię- Dzięki dynamice niemieckich 
ki konsekwentnej polityce Związ ~ił demokratycznych, korzystają· 
ku Radzieckiego, który stoi nie- cych z poparcia ZSRR będą raz na 
2łomnie na gruncie ~cisłego wyko 1.awsze wyrwane korzenie ekspan 
nania uchwał poczdamskich. po sy,vnych dąże6 na Wschód, kló· 
raz pierwszy od wielu stuleci pow rym od wieków hołclowaly nie
stają przesłanki dla trwałego za· inieckie klasy posiadające - jun-
ł. warantowania bezpieczeństwa ~zzv i kauitaliści. 

, Dlatego Polska tak żywotnie jest 
zainteresowana w zjednoczeniu 
Niemiec w ramach Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej. Po
łoży ona kres tendencjom odweto 
wym, napastniczym i rewizjoni
stycznym, które hodowane są pod 
patronatem anglosaskim w Niem
czech Zachodnich. 

Dlatego tak ważne jest umacnia 
nie stosunków przyj:>.znej współ· 
pracy wzajemnej z Niemiecką Re 
;mbliką Demokratyczną. 

Zadaniem Partii jest: 
f wyjaśniać masom pracują· 

cym wielkie znaczenie pow 
stania Niemieckiej Republiki De
mokratycznej, jako historycmego 
przełomu w stosunkach polsko-nie 
mieckich, jako najpewniejszej ta 
my dla odwiecznych dążeń eks· 

pansywnych na Wschód niemie::· 
kich klas pos2adających, jako rę
kojmi bezpieczeństwa Polski ml 
Zachodu. 
2 wyjaśniać masom pracują· 

cym miedzynarodową wagę 
przeobrażeń demokratycznych w 
narodzie n:emieckim dla wzrostu 
sił antyimperialistycznych, dla 
dalszego rozwoju walki o utrwa
lenie pokoju w świecie, dla dalsze 
go pom;\•ślnego budownictwa fun
damentów socjalizmu w kraiach 
demokracji ludowej j w Polsce. 
3 wzmacninć stosunki przyjaz 

nej współpracy wzajemne} 
z Niemiecką Republiką Dunoki-a
tyczną, jak najaktywnit>j popie· 
rać jej walkę o zjednoczc.nie N'e· 
miec i utrwalenie w nich włarlz~· 
ludowej. 

Oszustwo planu Marshalla 

krajach Europy Zachodniej, a 
także kolonie krajów europej
skich". 

Trudno jest wymagać, aby 
takie perspektywy zaciskania 
pętli amerykańskiej na szy· 
jach, państw europejskich bu 
dziły w tych krajach entuz
jazm, (ym bardziej, że na 
oczach wszystkich gaśnie jak 

świeca ich suwerenność go.s· 
podarcza i polityczna i coraz 
dotkliwiej daje się we znaki 
dyktat amerykański. 

NIC DZIWNEGO, ŻE W TYCH 
WARUNKACH ROSNĄ TARCIA 
l PRZECIWIEŃSTWA l\11ĘDZY 
PAŃSTWAMI l{APITALISTYCZ· 
NYMI, 

Potężny ruch pokoju 
Na tym gruncie olbrzymiego chem antyimperialistycznym, 

rm~machu nabiera maso,vy ruch Czego uczą nas wydarzenia osfa 
obrońców pokoju, który skupia tnieg-0 półrocza na arenie między
<;Ctki milionów we froncie poko- narodowej? 

Ostatnie m1es1ące przyn1osiy się objawy kryzysu gospodarcze· ju ze Związkiem Radzieckim na f przekonują nas przede 
cr.łkowite zdemaskowaniP. zbro- go. czele. wszystkim o słuszności oce 
c!niczej nacjonalistyczno·hszystow ,Jeszcze bardziej dotkliwe roz- Awanturń:cza i agresywna poli ny rozwoju .wydarzeń, opartej na 
.<.lriej kliki Tito i haniebny krach czarowania sa udziałem t .zw. tyka podżegaczy wojennych, któ- n&uce marksizmu-leninizmu, u• 
jt:j planów spiskowych l>nutych państw marshallowskich. D7iś rej przewodzi imperializm amery· macniają w nas wiarę w słuszno~ć 
r. polecenia amcrykai1skic'1 pod~.a cbnaża się już w całej pełni wiei kai1ski, budzi na całym świecie obranej przez nas drogi. 
g.aczy wojennych. f kie o:;.zustwu, które s•ę kryje .P?,~ · ;~s~!lcc pro~esty i oburzenie mi- 2 przekonują !1as o ~osnącej 
Odpowiedzi ą na to byla dalsza maską „pomocy marshallowskieJ .· .1?n.o.w ląd~t pi:acy, o~az ~vszyst- . '· 1 przc';\'adz~ ~tł pokoJ~ P.od 

konsolidacja polityczna i gospo- Gbok _forsownej m.ilitaryzac.ji .e-. k!c? postęp~wych dz1ala~zy nau- ~rzewodem ~~1ą~1rn lta!l~1eck1c
darcza krajów demokracji (udo- konom1ki zachodru:o-europeJskiei k1 1 k~tlturs. T#lgo. potęmego r~ "o, o. rosn1!ce3 ofe11sy.wnos.c1 <?~ozu 
wej, co stało się źródłem jeszcze poli tyka amerykańska może, jak 1 eh.u me ~ą w .stanie .'.Laha_~owa~ P~~o?u• ktory. P.otraf1 u1rwal~c po 
jednego, gorzkiego rozczarowania I titwierdził tow. l\lalenkow, ozna: us1~ne P.roby h1.erarchu kosc1eln~J ko3 1 ~okrzyzn3e plany podzega· 
amerykańskich limperialistó,v. A c;zać tylko jedno: „monopoliści z.m1e~zaJ~c~. do .w.ykorzystywama I rzy wo3ennych. 
rozczarowań im nie brak bo co- amerykai1scy zamierzają zagar- nrzuc rebg1Jnych i autorytetu pa-
raz trudniej jest ukryć ~ożące nąć cale gałęzie przemysłu w picia - jako atutu w walce z ru• (Dalszy ciąg na str. 2-ej) 

Komunikat Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonei Partii Robotniczei 
W dniacli 11 - 13 bm. 

obradowało w Warszawie Ple 
num Komitetu Centralnego 
PZPR i Centralnej Komisji 
Kontroli PartyjnP.j przy 
udziale aktywu centralne~o. 

Na porządku dziennym 
Plenum stały następujące 
sprawy: 

j Zadania Partii w walce 
o czujność rewolucyjną 

na tle sytuacji obecnej. Refe 
rat w tej sprawie wygłosił 
przewodniczący KC PZPR 
tow. Bolesław Bierut. 

2 Sprawy organizacyjne. 
W dyskusji w toku obrad 

Plenum wzięli udział: 
tow. tow.: Spychalski Ma

rian, Albrecht Jerzy, Szta
chelski J erzy. Kozłowska He 
lcna. Tokarski Julian, Wo
;as Paweł, Finkelsztein Ju
lian, Minor Marian, - Łapot 
Stanisław, Dworakowski Wła 
dysław. Strzelecki Ryszard, 
Ptasiński Jan, Kliszko Ze
non. Stasze\vski Stefan, Jaro 
siński Witold. Cyrankiewicz 
Józef, Zambrowski Roma.n, 
Jędrychowski Stefan, Gomuł 
k a Władysław, Minc Hilary, 
Siekierska Jad.wiga, Jabłoń
ski Henryk. Miial Kazimierz, 
Olszewski Józef, Tręblińska 
Magdalena, Skoniecki Cze
sła\v, Hochfeld Julian, Jóź
wiak Franciszek, Witaszew
ski Kazimierz, Werfel Ro
ma n. Mora\11,1ski J erzy, Ochab 
Edward, Szafrafo;ki Henryk , 
Zawadzki Aleksander, Loga
Sowiński Ignacy, Konopka 
Wi1 nlrL Werblan Anrlr1P.i. 

Radkiewicz Stanisław, Lan.e;e 
Oskar, Zarzycki Janusz, Le
wikowski Wacław, Moczar 
Mieczysław, Czerwiński Ma
r ian, Domagała Czesław, 
Szwalbe Stimisław, Jarosie
wicz Piotr. 

Dyskusje podsumo·wał tow. 
Bolesław Bierut. · 

Plenum przyjęło jednogło
śnie następujące uchwały: 

I 
Komitet Centralny PZPR 

poleca Biuru Politycznem\1 
Komitetu Centralnego, przy
jąć referat tow. Bieruta, ja
ko wytyczne w pracy Partii 
w dziedzinie wzmożenia czuj 
ności rewolucyjnej i podnie
sienia poziomu ideologiczne· 
go Partii. 

Jednocześnie Plenum Ko
mitetu Centralnego poleca 
Biuru Organizacyjnemu Ko
mitetu Centralnego podjęcie 
właściwych uchwał organiza 
cyjn~·ch dla realizacji wytycz 
nych referatu tow. Bieruta. 

Il 
Zważywszy, ze tow. tow. 

Gomułka i Kliszko w okresie 
ubiegłych 11 m1Cs1ęcy od 
Kongresu Zjednoczeniowego 
nie wykazali. dobrej woli w 
naprawieniu ~zkód wyrządzo 
nych Partii przez odchylenie 
prawicowo - nacjonalistyczne, 
z którym \'dązały swoje ra
chuby imperializm i jego 
agentury, ani w przezwyci~
żenin tr.srn odchylenia na dro 

dze rzetelnej, partyjnej samo 
krytyki, 

zważywszy, że tow. tow. 
Gomułka i Kliszko uchylali 
się od udzielenia pomocy 
Partii w całkowitym zdema
skowaniu wrogiej agentury, 
która wcisnęła się na różne 
stanowiska na skutek m. in. 
i ich karygodnej tolerancji, 

Komitet Centralny posta
nawia usunąć tow. tow. Go
mułkę i l{Jiszkę z KC PZPR 
i pozbawić ich prawa udziału 
w jakichkolwiek władzach 
partyjnych. 

III 

zważywszy, ze tow. Spy4 

chalski nie dopomógł Partii 
w ujawnieniu tej wrogiej 
agentury we właściwym cza
sie, Komitet Centralny posta
nawia usunąć tow. Spychal
skiego z KC PZPR i pozba
wić go prawa udziału w ja
kichkol""'iek władzach par
tyjnych. 

Komitet Centralny PZPR 
postanowił jednomyślnie do· 
kooptować do swego składu 
Marszałka Polski tow. Kon
stantego Rokossowskiego o
raz dokooptować na zastęp
ców członków KC tow. tow. 
Granas Romanę. Jarosińskie-

Zwaźywszy. że tow. Spy- go Witolda i l{rajewskiego 
chalski, jak to wykazały fak- Michała. 
ty ujawnione w ostatnim cza W trzecim dniu obra·d na 
sie, w swojej .działalności Plenum przybył, goszczący w 

• partyjnej i państwowej, za- Polsce, członek Biura Poli-
równo w okresie okupacji tycznego KPF, wybitny przy 
jak i po wyzwoleniu, przeja- wódca francuskiej klasy ro-
wiał karygodną, wynikającą botniczej i zasłużony działacz 
z fałszywej, oportunistycznej międzynarodowego ruchu re„ 
i nacjonalistycznej postawy 
ślepotę polityrzną, że posta- wolucyjnego Marcel C!lchin, 
wa ta umożliwiła przeniknię Tow. Cachin, którego zehrnni 
cie na odpowiedzialne stano- przywitali śpiewem „Międty_ 
wiska wrogiej agentury dzia narodówki", przekazał w ser 
łającej przeciw ruchowi re-
wolucyjnemu i Polsce Ludo- decznym przemówieniu po-
wej na q:ecz obcych wywia- zdrowienia od francuskiej 
dów, klasy robotniczej. . .....................................................................•.. , 

Komunikat Prezydium Rady Ministrów 
WARSZAWA (P AP}. Wobec ustąpienia m z. Mariana Spy

chalskiego ze stanowiska ministra budownictwa, kierownictwo Mi
nister stwem na wniosek Prezesa. Rady Ministrów, Prezydent R.P. 
powierzvł wicemin istrowi Romrin ow i P io1 rnw <:kiPmu. 
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Zadania ~artii W wa1Ce o czujność rewolucyjnct 
RefeJat Przewodniczącego KC PZPR tow. Bolesława Bieruta - wygłoszony na Ili Plenum KC PZPR 

(Dalszy cią~ ze str. 1-ej) 

3 uczą nas internacjonalizmu 
w najgłębszym znaczeniu te 

go słowa, uczą nas głębokiej soli· 
damości interesów wszystkich lu· 
d7Ji pracy, wszystkich ludów mi
łujących pokój. Równocześnie zaś 
wydarzenia te niweczą głęboko za 
korzenioną jeszcze zaściankowość 
i ciasnotę horyzontów. 

4 uczą rozumieć wagę I nową 
treść naszej przyjaźni i so· 

juszu z ZSRR, znaczenia naszvch 
braterskich stostmków, które ~naj 
~ują potwierdzenie w tysiącznych 
faktach, a ostatnio tak piękny zna 
lazły wyraz w powrocie tow. Mar 
n11lka Rokossowskiego do Polski. 

na na płaszczyźnie odchyleń od 
marksistowsko - lenino\vskiej li
nii partyjnej. Odszczepieństwo 
trockistów, zinowjewowców i bu
charinowców stworzyło w latach 
1935-37 podatny grunt dla wcis
łrania się agentur dywersyjno· 
szpiegowskich w poszczególne 
ogniwa państwowego i partyjne
go aparatu ZSRR. Blok trocki· 
stowsko - zinowjewowski, który 
rozpoczął swą akcję pod flagą 
opozycji polityc-znej i ideoloificz
nej, stał się szybko bazą działania 
wszelkich elementów wrogich 
partii i sam nasycany agentami 
z kolei przekształcił się w agentu 
rę obcych wywiadów, w zakonspi 

rowaną siatkę dywer~ji politycz
nej, kierowanej przez imperiali· 
styczne ośrodki policyjno • szpie
gowskie. 

CZUJNOSC REWOLUCYJ 
NA I BOLSZEWICKA PRZE 
NIKLIWOSć WKP(b) ROZ
BIŁA DOSZCZĘTNIE TĘ 
WROGĄ DY\VERSJł/ I ŻE
LAZNĄ MIOTŁĄ WYCZYS· 
CIŁA AP ARAT PARTYJNY 
I PAŃSTWOWY Z SZAJKI 
ZDRAJCÓW I AGENTÓW 
OBCEGO WYWIADU, USIŁU 
JĄCY-CH DZIALAC POD 
MASKĄ OPOZYCJI POLI· 
TYCZNO-IDEOLOGICZNEJ. 

JAIUEJŻE CZUJNOSCI l\IO~ 
ZNA WYMAGAC OD NICH 
PRZY TAKICH NASTRO
JACH I POSTAWIE? 

Jakiż jest najogólniejszy bilans 
tych wydarzeń? 

ZWIĘKSZYC UDZIAŁ POL 
SKI W WALCE O POKÓJ, 
JESZCZE MOC~IEJ ROZKO 
ŁYSA(:: W POLSCE RUCH 
OBROŃCÓW POKOJU 
JESZCZE SZERZEJ MOBILI 
ZOWAC MASY LUDOWE DO 
WALKI O POKÓJ, JESZCZE 
ENERGICZNIEJ DEMASKO· 
WAĆ AWANTURNICZĄ PO
LITYKĘ PODŻEGACZY WO 
JENNYCH I IDĄCEGO IM 
W SUKURS WATYKANU, 
ANI NA CHWILĘ NIE USTA 
WAC W PRACY NAD MON 
TOWANIEM NAJSZERSZE
GO FRONTU OBROŃCÓW 
POKOJU, WCIĄGAC OO TE 
GO FRONTU MAS\'. KOBlE 
CE, MŁODZIEŻ, JNTELIGES 
CJĘ, USPRAWNIĆ METO· 
DY PROPAGANDY W TEJ 
DZIEDZINIE, MOBILIZO
WAĆ DO WALKI O POKOJ 
MILIONOWE MASY CHŁOP 
STWA. 

Agentura titowska wielką dywersją 

wroga w jego dążeniu do o· 
balenia władzy ludowej. 
Dlatego dwulicowość i per 
fidne maskowanie się przed 
Partią stało się tak częstą 
metodą wroga. Czy zdają 
sobie z tego dostatecznie 
sprawę kierownicy naszych 
:>rganizacyj partyjnych, 
naszych instytucyj państwo 
wych, naszego aparatu go
spodarczego? Czy możem:v 
J,.owiedzieć, że jesteśmy do 
statecznie czujni wobec 
prób wciskania się agentur 
imperialistycznych do na
szego aparatu państwowego 
i gospodarczego, a tym bar 
dziej do naszej Partii? 

Otóż należy stwierdzić. że na
stroje samouspokojenia i lekko 
myślnej beztroski - jeśli nie 
znajdują wyrazu w bezpośred
nich wypowiedziach, to niewąt-
11liwie ciążą na praktycznej po 
stawie noważnej liczby towarzy 
szy, którym Pa1·tia powierz:vła 
odpowiedzialne zadania. W da
gu· kilku ostatnich mies'ęcy _:_ 
na długo jeszcze przed procesem 
wee"ierskim kierownictwo 
part;\'jne zajmowało się spraw
dzenięm niektórych najważniej 
szych odcinków naszego apara
tu państwowego. Okazało sic, 
że brak czujności i odpornoś~i 
na niezawsze dobre wpływy 

otaczającego środowiska sa cze 

Samoupojenie minionymi suk 
cesami własnymi czy ogólnymi, 
7arozumi.a1stwo, bufona la, nie
dostrzeganie nieuniknionych 
trudności, zamykanie oczu na 
wrogą działalność, - cechy te, 
roclzące się, niestety, nawet 
wśród części naszego górnego 
akt;y·wu, nie sp1:zyjają bynaj
mniej zaostrzeniu czujności, któ 
rej wymaga szczególnie wytężo
na działalność wroga. Wprost 
przeciwnie - NASTROJE TA
KIE WYTWARZAJĄ OPORTU 
N,fSTYCZNĄ NIEFRASOBLI
WOśC POLITYCZNĄ, l\:TÓRA 
SPRAWI/ , ZE NIE DOSTRZE
GAJĄC TWARZĄ W TWARZ 
GŁĘBOKO ZAMASKOWANE
GO WROGA. ULEGA SIĘ ZŁU 
DZENIU, ŻE GO W OGÓLE 
NIE MA. Takie jest źródło de
mobilizacji politycznej, która łą 
czy się z demobilizacją ideolo
giczną, tzn. z zatraceniem od
p<n·ności w walec klasowej. 

Wzrost sił obozu pokoju i umoc 
nienie się bezpieczeństwa Polski, 
nienaruszalności naszych granic. 

imperia listów 

Jakiż wniosek się z tego nasu
wa? 

Przeciwieństwa w obozie imperializmu 
Awanturnicza i agresywna po

lityka imperial:zmu amerykań
sk.ego prowadzi coraz wyraźn'ej 
do dalszego pogłębienia przeci
w:eństw systemu gospodarki ka
pitalistycznej. Kraje europejskie, 
wlączone w obrożę t. zw. „planu 
Marshalla" już obeenie odczuwaja 
na sob'e skutki rabunkowej „po~ 
mocy" Stanów Zjednoczonych. 
„Pomoc" ta spycha. bezwzględn · e 
w dół stopę życiową mas ludo
wych przy pomocy zamaskowanej 
grabieży w form'.e dewaluacji p:e
niądza krajów marshallowskich w 
stosunku do dolara. Za forsowane 
przez trusty amerykańskie dosta
wy bron; i wszelkie potrzebne i 
n iepotrzebne produkty przymuso
wego importu ze Stanów Zjedno
czony-eh, kraje marshallowskie 
muszą przyjmować na siebie ha
racz nie tylko w form;e dyskry
mina.cji swych walut. Ich zależ
ność ekonomiczna i f nansowa jest 
tylko wyrazem wielostronnego 
jarzma zale~ności polityczno-go
spodarczej, która przekształca te 
k-aje w ~b:orowcgo wasala Sta
nów Zjednoczonych. 

Kosmopolityzm irmperial:stycz
ny przekształca .się nieubłaganie 
z błyskotliwej teorii i propagandy 
w ponurą praktykę dyktatury 
USA. Narzucane z góry przez dy
ktat amerykański całkowite pod
porządkowanie ekonomiki posz
czególnych krajów marshallow
skich :nteresom Stanów Zjedno
czor.ych musi prowadzić do wy
jałowien1a i przekreślenia suwe-

renności państwowej narodów za
chodnio-europejsk'ch. Coraz cyni 
czniejsze i coraz bardziej bezapela 
cy jne „zalecenia" przedstawiciela 
USA - eto dominujący już dziś 
nad ż;vciem tych narodów brutal
ny nakaz, określający szczątkową 
i zan·kającą już całkow=cie samo
dzielność polityczną i gospodarczą 
„Zjednoczonej" Europy kapitali
stycznej. Ale cała ta chytra poli
tyka imper'alistyczna n'e jest w 
stan'e zahamować narastających 
elementów depresji gospodarczej. 
która występuje COiaz ·wyraźniej 
V' całym świecie kapitalistycznym, 
ogarn"ając n'cuchromt

0

e główną 
twierdz~ jmperia!i'zrnu - Stany 
Zjednoczone. 

DALSZE OGRANICZANIE 
STOPY ŻYCIOWEJ MAS 
PRACUJĄCYCH W KRA
JACH K:APITALISTYCZ
NYCH, WZ.'tOST BEZROBO
CIA I DROŻYZNY, OBCINA
NIE PRAW POLITYCZNYCH 
I SOCJALNYCH KLASY RO 
BOTNICZEJ, CORAZ BAR
DZIEJ WYUZDANE ATA
KI ZWASALIZOWANYCH 
RZĄDÓW SOCJAL - IMPE
RIALISTYCZNYCH CZY 

CHADECKICH NA PARTIE 
KOMUNISTYCZNE I RUCH 
ROBOTNICZY MUSZĄ 
NIEUNIKNIENIE POTĘGO
WAĆ ROZGORYCZENIE 
MAS, POGŁĘBIAC PRZECI
WIEŃSTWA SPOł„ECZNE I 
ZAOSTRZAĆ FORMY W AL
KI KLASOWEJ. 

Wroga dywersja w ruchu robotniczym 
PoUyczr,y aparat imper lalizmu ce różnych nur tów p rzy pomocy 

m usi szukać gorączkowo n owych ager.t ury. 

W chwili obechej jesteśmy 
świadkami nowej, na wielką ska 
lę zamierzonej dywersji politycz
nej w obozie antyimperialistycz
nym. 

Oparciem dla tej dywersji jest 
agentura titowska, złożona z szaj 
ki prowokatorów i agentów poli
cyjnych, werbowanych w okresie 
zaostrzających się walk klaso
wych przed wojni, i na fali roz
wijającej się walki narodowo
wy:nvoleńczej w okresie wojny. 

PROCES RAJKA ODSŁONif, 
PONURE KULISY TEJ AKCJI. 

Działająca w Jugosła,.vii dywer 
syjna agentura titowska utworzy
ła się '" szczególnych warunka~h. 
Opanowała ona ster władzy pań
stwowej i wystęP'uje jeszcze dziś 
pod maską pseudo - socjalistycz
nego budownictwa, usiłuje nadal 
oszukiwać bohaterski naród jugo
słowiai'tski, szermując zakłamaną 
frazeologią i powierzchownymi 
symbolami. Aby cel swój osiąg
nąć - klika Tito - Rankowicza 
niszczyła od lat planowo choć 
niepostrzeżenie partię k~muni
styczną, aż ją uczy:uła bezwol
nym narzędziem W rękach poli
c--inego aparatu Rankow:cza. 

Bez partii proletariackiej, 
opartej na zasadach leninow
skich, nie ma podstawowej 
siły zabezpieczającej hegemo
nię klasy robotniczej. Bez 
partii 1ewolucyjnej klasa ro
botnicza jest be"Zhronna. Nie 
tylko n1e może budować so
cjalizmu, ale nie może zreali
zować nawet podstawowego 
warunku umożliwiającego 
wejście na tę drogę: NIE MO
ŻE PRZYSTĄPIC DO WAL
KI O ZDOBYCIE WŁADZY. 

Władza kliki titowskiej jest 
władzą antyludową, ponieważ 
u steru tej władzy stoją zdrajcy 
i prowokatorzy, od dawna zw erbo 
wani przez imperiaEstów. Za
przedaje ona interesy ludu pracu
jącego i narodów Jugosławii, ich 
niepodległość, a ponarlto usiłuje 
podważyć od wewnątrz wladzę lu 
dową w innych kraj!lch i wnieść 
rozbiCJ:e do obozu antyimperiali
i.iycznego. 

N:kogo n ie powinny !11ylić n ie
które reformy, przeprowadzone 
w Jugosławii, jak nacjonalizacja 
przemysłu, bo istotny jest nie 
sam fakt, że się nacjonalizuje, ale 
to, kto nacjonalizuje i db kogo. 

Is totne jest to. jaka klasa j est 
faktycznym gospodarzem i kiera· 
wnikiem znacjonalizowanej gospo
darlci, istotny więe jest problem 

l\oładzy. Władza w ręku kliki i w 
dodatku kliki, na której czele sto 
ją prowokatorzy, Zlverbo\vani 
przez imperialistów i gotowi wy
konywać ich zlecenia, przekreśla 
pozytyw11ą treść wszelkich prze 
obrażeń społecznych. które obra.ca 
ją się wtedy 11rzeoiwko ludowi. 
Znacjonalizowana gospodarka sta
je się wted_y dogodnym terenam 
grabieży imperialistycznej. l'ie 
ulega dzisiaj wątpliwości, że dy 
wersyjno - prowokatorska agentu 
ra imperialistyczna w Jugosbuii 
czyni i czynić będzie wszystko, ah~· 
oddać ten kraj na żerowisko im11c 
ria.łizmowi anglo • amerykafr;kic. 
mu, 
CZUJNOSć Rl~\.\'C.LUC\"J:\'A I 

PRZENIKLIWOSć WliP(b) ZDJ~. 
)fASKOWALA W PORĘ KLU<Ę 
TITOWSKĄ JAKO. WROGI TWóR 
IDEOLQG;.:::zNY. Proces budape
szteiiski ujawnił jej i>olicyjuo.szvie 
gowsMe powią7,a11ia i z dema 'il<O

wal ją jako szajkę prowokatorów 
i agentów impel'ialistyczn)·ch, szy 
kując;rcl1 zbrodniczy spisek w ce 
lu obalenia władzy ludowej na Wę 
grzech. Niewątpliwie wc-.teśuiej 
czy później klasa robot11icza Ju. 
goslawij zdoła odbudować, wbrew 
terrorowi klild titowskiej, swą 
partię komunist~·czną i wydrze w 
\Valce ·rewolucyjnej władzę Il01i1)·

czną z rąk band:v zdrajców, sz11ie 
gów i dywersantów. Przenid11j;1c 
tę groźbę szajka titowska nsiluje 
atakować ideologie ldasy robotoi. 
czej, podważ)·ć w Ś\\iadomośCi. .,..'.l'I 

7..asady 1-.aul<i marksi'ltowsko - le 
ninowskiej, zaszczepić masom lira 
cującym Jugosławii n.."lstroje i ::-J'J
głąd)' nac.jona1istyczne I faszy · 
stowskie, szczuje na.jbard1jej za<·o 
fane elemt'nty nn.edw Z~RR i kra 
jom Mmol•racji ludowej. 

Titowska agentura imperialisty
czna powtarza starą metodę agen 
tury trockistowskiej_ próbując w~· 
<;tępować pod maską politycwr,
ideologiezną. 

Rozbicie lub znic::zczenie partii 
proletariackiej drogą prowokacji 
i agentury dywersyjno - szpie~ow 
skiej oraz próby podważania ide.J
logii marksisto"'lsko - leninowskiej 
- oto cele. jakie stawiał sobie im 
perializm w walce z ruchem n'>ot 
niczym, kiedy doszedł do v:n.ios-;;.u, 
że w otwartej walce ruchu robot
niczego nie zuisZCZ)'. Rolę agentu
ry burżuazyjnej w ruchu robo tni 
czym pełmły partie socjaldemolml 
tyczne, które rozbijały jedność kl:i 
SY. robotniczej i przeciwsta"ialy 
rewolucyjnej ideologii marksistow 
słłiej oportunizm. ugo<lę, wyrzeczc 
nie się walki kla!!lowej. • 

DLATEGO TEŻ PARTIA. 
N'ASZA MUSI SIĘ POWAŻNIE 
ZAJĄC TYM ZAGADNIE
NIEM, ABY NIE PRZEROSŁO 
ONO W GROŹNE NIEBEZPIE 
CZENSTWO, KTÓRE MOŻE 
W l{ONSEKWENCJI ZAHA-

sto aż zatrważające Gdz·e in: ~OWAC NASZ DALSZY 
dziej jest częstokroć pod tym J\!IARSZ NAPRZÓD, BO DZI
\\:zgl.ędem - jeśli nie gorzej, SlAJ JUŻ DAJE SIĘ ONO WE 
to .me l~piej. Wygodnictwo, dy I ZNAKI. 
gmtarsk1e narowy, nieczułość Fakty zbrodniczej dywersji 
na kł?poty i troski prostego clgentur imperialistycznych, u
czł_ow1ek~, w~zystkic te objawy, jawnione w procesie Rajka, po
k!ore _ da3ą się zaobserwować u siadają charakter ogólny, mię~ 
mek~01:ych. towarzyszy, - przy I dzynarodowy i już z tego cho~ 
czyma3ą. się do tych nastrojów ciażby względu nie powinny 
beztroski. być zlekceważone. 

Niebezpieczeństwo dywersji 
działaly z najeźdźcą · walce z ni
ebem narodon·o - \n·zwolciu:nm 
organizowan~m !'Tl'.\':'!. a?l'R i G"~' \\r 
d:ę Ludową. 

\\1 tej walce z podziemnym ru
chem ludowym tworzyły one sze 
roką sieć organizacyjną, której 
głównym celem była dywersja, wy 
wiad i terror w stosunku do dzia 
łaczy PPR i AL, niszczenie t) eh 
organizacji wspólnie z okupantem„ 
Cała ta wyspecjalizowana w ak
cji dywersyjno - szpiegowskiej Im 
drowa armi::i podziemna przeksztal 
cib się na:;tępnie w ośrodld dowo 
dzące akcją zbrojną. band, skit'1 v 
wan.~ przf'dwko władzy ludowej. 
W tr j Zl1radzieekiej i zbrodnkz.: j, 

kaiuowt>j d~'\\Crsji elementy real;
c:•ine b~'ly wspierane zarówno 
pl'ZC':r. oku1.anta. jak i przez anglo -
sa·;Mcb „'!;l'juszników", którzy 1~ 
przestruni całego okresu woj.I\· 
organ:złfm.li spec,jalne szkoły dl<l 
dywersantów, ·wywiadowców i do· 
wód<•i•w alrnji, która, miała. ich w 
bczpicc7~Ć przed zwycięstwem wl 1 

dz~· luił;1,wj n Polsce. 

form nac.sku, musi sięgać do coraz Zwła;;zcza w momentach za
bardziej wyuzdanych metod oszu- ostrzania się walki klasowej apa
stwa, stosować coraz perfdn!ejsze raty poLcyjne państw kapitalisty
sposoby rozsadz_._n :a i osłab:an : a cznych us łowały od dawna wpy
ruchu wy'zwolei'1czego mas pracu- chać do organizacji robotn;czych 
jących. Bankructwo ideologiczne i partyj rewolucyjnych swoje głę
partii socjaldemokratycznych jest boko zakor.sp irowane agentury_ 
naturalnym skutkiem obnażania Metoda rozsadzan:a od wewnątrz 
się ich zdradzieckiej postawy ju·ł organizacji rewolucyjnych przy 
nie tylke ka.pitulanckiej, lecz pomocy nasłan:ych do tych or
wręcz służalczej wobec oligarchii gan'.zacji prowokatorów jest do
finansowej. Przekupstwo i zdrada brze znana w historii m:ędzy
starych oportunistycznych przy- narodowego ruchu robotn:cze
wódców socjaldemokratycznych, go. Piłsudczyzna i sanacja w Pol
nasadzanych przez burżuazję na sec usiłowały udoskonal' ć s:r
fotelach premierów i min'strów, stcm wtyczek policyjnych do KPP 
n:e są już dość skutecznym środ- oraz clo radykal111ych organi:zacjl 
kiem rozładowywan' a nastrojów demokratycznych i ludowych 
oporu w masach robotniczych. przez intensywny werbunek pro- Zdemaskowanie agentury titowskiei 
Oportunizm jako nurt polityczny wokatorów i agentów n:e tylko z 

Jedn11-kże wystarczy zanalizować 
1?ieco. wnikliwiej n~,ze specxf'cz
ne .polskie warunki, aby dojść clo 
wniosku, że niebezpieczeństwo d:v 
w~rsji szp'egowskiej, sabotażowej, 
spiskowej, terrorystycznej i wszeh 
k"ej innej ma u nas - zarówno 
objektywnie jak i subjektywnie
podłoże głębsze niż gdzie indziej. 
Ob'ektywną glebą jest fnkt webło 
nięcia przez nasz aparat państwo
wy dużego liczebnie bagażu sta
rych, nawet k'erowniczych kndr 
urzędniczych. Nie ulega równ'eż 
wątphrnści. że znajdujące s'ę po
z ~. krajem ekspozytury polityczne 
odsuniętych od władzy szczątków 
polskich klas pos:a.dających są bez 
porównan' a Iiczniejs7.e, aktywniej 
sze i s·lniej sprzęi?nięte z dywer
syjno - szp "egowskimi a.parata1n; 
anglo-amerykańskiego imperializ. 
mu. Stare kadry wytrawnych 
,,dwójkarzy" sanac:\'jnych, informa 
torów, konfidentów i szpicli z osła 
wionej defensywy n·e t:ylko nie 
zostały wymiec'.one poza burtę 
naszego życia społecznego, ale roz
lały s'ę szeroko po kraju i nawet 
zaopatrzyły dość skwapliw:e w le
gitymacje organlz.acji demokraty
czn~·ch, n· e wyłączając, niestety, i 
naszej Partii. W ciągu ostatniego 
okresu n asze organy bezp ieczeń
~:wa wyłowiły pewną, dość zna
czną liczbę tych typów, ale ileż ich 
jeszcze tk\\i pod zmienionymi na 
zwiskami i dobrze zamaskowa.nym 
przykryciem, służąc gorliwie ob
cym wywładom swymj kunsztow
nymi kwalifikacjami. 

W oparciu właś:n." e o te 1:czne 
jeszcze 1~i,'.::obitki reakcyjne w kra 
ju i za~,..~nitą trwa do dziś da1a. 
,ntensyw ne organizowar,ie impe
rialistycznej akcji dywersyj ao · 
szpieg owskiej i spiskowej pr,:y 
pomocy sieci agentur w poszcz:i 
gólnych C'~n:·.vac.h naszego ariara 
tu gJ sl·v::lm tzebo i państwowe.;\) . 
Muszą. sobie z tego zdawać sprawę 
nie tylko towarz)·sze kierujący a· 
paratem bez1lieczeńsh1'a. ale i cala 
P:u tia gU)'Ż bez czujności, pneni
kJi" o~ci i współdziałania całej 
Partii akcja organów bezpieczci'1-
shrn rownież nie będzie w sta ,·i~ 
sprostać swym zadaniom. 

odpowiadający nastrojom podku- zadaniami szpiegowskimi. Sana- Dziś partie socjaldemokratyczne 
pyi-yai:;ej i podkarm' anej przez im- i ~yjna „dwójk~" wespół z. „defen- nie są już wystarczającą transmi
per:ahzm warstwy t. zw. „arysto.

1 

sywą" specjalizowały swoJe agen. sją ideologiczną w walce z mark-.iz 
kracji robotniczej" tracj swą ba- tury poJ:cyjnt! w dywersji j pro- 11.nem-leninizmem nawet \.' kraj:v:l1 
z~ ~połeczną po~ dział~n~cm coraz 

1 
woka~ji p~litycz1:1cj, t. zn. '~ meto kapitalis~'cznycb. Tym się tłuma

c ·ęzszych skutkow ogolnego kry-
1 
dach m sp1rowan1a przez naJwytra czy między innymi poparcie przez 

zysu kapitalizmu. Swiadczy o tym wniejsz:vch agentów przenikają- imperializm titoizmu jako dywersji 
permanentny kryzys, który prze-I L eh do instancji. kierown' czych politycznej na terenie międ~·naro . 
żywa SFIO we Francji oraz sara-, takich posunięć, które osłabiały dowyn1 i jego zaktywizowanie jako 
gatowcy we Włoszech. Swiadczą o ruch rewolucyjny. nowej próby oszustwa ideologicz· 
tym postępy idei jednolitofronto- j Mamy w dziejach l{PP wstrzą- nego w walce z marksizmem i par 
wej we włoskiej partii socjalisty-, sające swą iście zbrodniczą i ma- tiami komunistycznymi ua platfor
cznej. I chiawelską perfidią przykłady mie antysowieckiej. Jednakże w 

Nie zmień ą- też t ego obrazu prowokatorów, któny na prze· świetle faktów, które ujawnił pro 
oszukańcze mar.ewry przywódców strzeni kilkunastu lat wyrządzali ces Rajka, oraz postępującej kon
L abour Party.którzy r ozpaczliwie niepowetowane szkody ruchowi solidiwji politycznej w krajach de 
szukają wyjśc '. a ze sprzeczności, rewolucyjnemu. Ostatnio zdoła- mokracji ludowej, J\'JE UDA SIĘ 
w które s:ę uwikłali, wpychaj ąc Iiśmy odkryć nowe wąiki tych AGENTURZE Tl'IO.WSKIEJ OIJE 
coraz; bardzie j Anglię w pęta ame prowokacyjnych nici. GRAC TEJ ROLI. Rzekomo ideol'.l 
rykańsk:ej niewoli. I * • * giczne podłoże działania zwykłych 
. w tych w~runkach . poli~yczno- . . . -. _" . ' ' ". prowokatorów policyjnych. dywar -
tdeolog· czne środki dz ałan :a m~- Historia .ruc.hu r_c \ ,:m·-~ Jne~o santów i morderców w Jugosławii. 
szą \vi ęc coraz silniej spl atać s:ę wykazała. ze s~czegoln1e pomysł- operują.cych frazesami nacrjonali · 
z działaniem aparatu policyjnej na atmos~er•1 . i korzystną gleb1! stycznymi, ZOSTAŁO ZDEMAS· 
dywersji w metodach n ac:sku r.a dla przcmkania d.o r~~hu ~ob?tru KOW ANE PUBLICZ1''1E W PRO 
ru.::h robotn '.czy, z żerowani em na 

1 

czego agentur dywerSJl pol.~c;nn~- CES.IE WĘGIERSKICII AGEN
w >.:::l;, ·ch wah an:ach pol.tycz- ~zpiegowskiej i. prow?~acJ1 poi~- TóW KLIKI TITO\VSKIEJ. Zo
nj·~h . z \'. ~kslowan · em n;:i m ;i no•x ty rznei bvła ch.iałalnosc frakcyJ - stało ono zdemaskowane i na tere J 

nie międzynarodoW)"lll przez zacie 
trzewione posunięcia s:imycb impe 
rialistów, którzv wprowadzając 
agenturę jugosłowiańską do Ra
dy Bezpieczeństwa jako swoją eks 
pozyturę, ujawnili również na. fo
rum ONZ jej rzerzywist.e oblicze 
- oblicze age.vury anglo-amcry 
l<ańskich podżegaczy wojenn;ych 
dla walki z obozem antyimperi:tli 
stycznym, 

* * * 

Wreszc'.e dziś już i~tnieją nie
zb:te dowody, że kierownicze i śre 
dnie kadry podzlemnych organi
zacyj reakcyjnych 'v okrt>s~e oku
p<.cji hitlerowskiej !!11'.eroko współ-

Metody i formy akcji dywersyjno-szpiegowskiej 
Myślę, że będ2ie rzeczą celową I znikały odrębnośc.i państwowe rzą 

przytoczenie szeregu przykładów, dów f aszystowsk ich. wspóldz.iała
ilustrujących metody i fprmy ;-J;: nie międzynarodowe aparat ów po1i 

=:: przykładu jugosłowiai1 cji dywersyjno _ Szi>iegowskiej i cyjnych nosiło pod tym wzglg
skiego wynika konieczność terrorystycznej, zmierzającej c.lo dem cechy wybitnie kosm opolity 
zwiększenia czujności wo- sparaliżowania lub r ozbicia wal- czne. P olscy „dwójkarze" ksział
bec prowokacyjnych posu- ki wyzwoleńczej ma.s pracują- cili w swym mistrzowskim fachu 
nięć i akcji dywersyjnej im cych w P olsce pnez zadanie od hitlerowców i odwrotnie. Między
perializmu zarówno na tere powiednich ciosów Part ii, k tóra tą narodówka policyjna dzieliła s ;ę 
nie międZynarodowym,. jak walką kierowała. doświadczeniami . a wynalazczość 
i w polityce wewnetrznej Warto przypomnieć, ie jeszcze w dz.iedzinie prowokacji polityr:z 
krajów demokracji ludo- na dlugo }Jrzed wojną światon ą nej wolna była od wszelki ch ogr:i 
wej. Nie ulega v.1ątpliwo- istniało daleko idace JJorozumic· niczeń paten towych. Proces Ra.'.ka 
ści, że prow. okacja i gł~bo- nie sanacyjnego n.paratu, prowa- na Wfgrzec11 najjaskrawiej od,..lo 
k k l d nil metody działania t)·ch powiq 

o za onspirowany sp1se c I zącego akcje ant)·komunist;rczną 7,a.ń międz ... ·narodoweJ· sieci }JOiie' . . J· 

stały się dziś jednym z głó szyshnvskich. no - szpiegowsltlej i dywers~·ju~j 
agentur imperialistycznych 

1 

z podobn:rn1i aparatnmi państ.\v fa " 

·wnych środków i zakusów W walce z: ruchem robotniczym ( Dals.zy ciąg na str. S-ej) 
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Zadania Partii· w walce·o czujność rewolucyjn~ 
Referat Przewodniczącego KC PZPR tow. Bolesława Bieruta - wygłoszony na Ili Plenum KC PZPR 

(Dcil.szy ciąg ze str. 2-ej) 

obliczonej na· daleką metę. Ale na 
sze własne polskie doświadczenia 
są pod t~111 względem nie mniej 

na fali masowego rewolucyjneg•> Oportunizm, stępit;nie instynk-
ruchu chłopskiego. tu klasowego, utrata pionu ideolo 

odpowiedzialnych posterunków su nosiły charakter wiel. imperialiści starają się czynić 
1,racy państwowej nrzez ludzi. kich frontowych bojów klaso- wszystko, aby ~hamować rozwój 

wymowne. 
Wiem:r dzisia.i, jak nikczemną ro 

lę odegrała. agentura peowfacko
piłsudczykowska w polslum ruchu 
rcbotniczym, jak nrykonywała naj 
brudniejszą robotę prowokatorską 
w służbie rządów obs7.aruiczo-ka 
pitalistycznych, w służbie worliJw 
pieniężnych oligarchii finansowe.i. 

Ale r:l.'J' tylko w służbie rodli
mej burżuazji i jej interesów? 

Podobnie było w okresie wojn;y gicznego - oto źródła owego sty
domowej w Hiszpanii, gdy na po lu. pracy, który ułatwiał zamasko
moc· walczącej z agresją Iaszy- \•rnnym wrogom, prowoi;:c:1torom, 
stowską republice demokratycznej d~wersantom, zd1·ajcom prtystraja 
śpi~s.zyly szeregi najofiarniejszy ~h nie się w nimb bohaterów :;.i;ermo 
b,0Jow111kó\.i _ze wsz,:stki~h krajów ' v;an'e leglt:vmacją partyjn'ą, tytule 
Europy:. \.'\ ciskały s1ę w~wczas do mi dygnitarskimi w Polsce J .udo
Ochotmc~ch .B.rv!!'i!d M1ędzynar0 wej, wywalczonej wspólną ofiarą 
~owy~h . rowmez lH:zne ~ ~enhrry krwi żołnierza radzieckiego, party 
impenalistycznych osroclkow poll- zanta i żołnierza polskiego. Zdaję 
<'yJuych w cel~c~ szpiegowsld,:h sobie sprawę, że używam słów 
lub ~la_ ł!łtmeJS~,eg~ następi.ue ciężkich i bolesnych. Ale jakich
prze.ruknięcui-w rumbie bohaterow że- innych słów można u7.yć dla 
-:- do organi~a('ji kon~1!nist~c7.- określenia stylu praey, ktÓry po• 
n~ch poszczegolnyc~ kraJo'Y mo~a 2walał na posunięcia, których przy 
c~~h. pomoc ~epubhce H1szp111.1,:- kłady przytoczę: pozytywną oce-

którzy byli znani jako nieda\mi wych i dzięki potężnej mobiliza<·ji budownictwa socjalist:rcznego w 
zaciekli wrogowie, lub przez przy sil ludowych, dzięki ofiarności, za kraja.eh, gdzie zwyciężyła władza 
padkowych niesprawdzonych lu- palowi i żelaznej woli najlepszej ludowa, Zmieniły się forniy icl.t 
~zi, window:-".lie na różne stano· części klasy robotniczej zostały walki, gdy olmzalo się, że władzy 
wiska i forytowanie starych „dwój uwieńczone szeregiem wspaniałych ludowej nfo da' się obalić ani w 
karzy", b. kierowników Mtyko- zwycięstw polityczn3·ch i osiąg- bezpośredniej akcji zbro,!.nej bancl 
munistyczncgo wywiadu, lrnriero• nięć gospodarcz;rnh. p-Odziemny_ch, ani poclstępami 1\1.iko 
w:c7ów i dwulicowców. Zapor.ti- W takich warunkach decydują- lajczyków, ani nadziejami pokłacl:t 
nano przy t:vm wszystkim 0 n:ilra cymi czynnikami były: masowo~ć. nymi na partiach burżua.zyjnyc.11, 
zie czujności, 0 konieczno5!:i nie- oddanie, wiara w zwycięstwo spra Ale to wcale nie znaczy, że wal 
mtannego sprawdzani·1 hd1i. ni~ wy ludowej. Wróg był atakowany ka odepchniętych od władzy klas 
tylko pod wzidędem ich fat:IHlW')Ś l-l'ręcz, na szerokim froncie hd i śpieszących im z popa;:c::em im
ci, lecz przede wszystkim pQcł widoozny i uchwytny di:! szer~kicłl pilrialistów przeciwko nam osł:i-
w-zględem ich postawy poiitycz• mas, hła .. DZiś DYSPONUJEMY JUŻ 

BOGATYl\I l\IATERIAŁE:\1 DO· 
WODOWfll SV"1ADCZĄ.CY1\I NIE 
ZBICIE (}. T.YM, ŻE CWŁOWI 
PRZYWÓDCY SANACJI ROZPO
CZYNALI SWĄ KARIERĘ JAl\0 
PLATNI AGEXCI AUSTRIAC 
KIEGO WYWIADU I WYKOSA 

reJ·, ich ideowości, kh warfośd. Dziś zmieniły się zarówno wa 
run.ki walki i jej zadania. jak i jej 

Lenin mówił : 

slne.'J. Tak !'?z ?,yło w Jugos~'lw~i. nę pracy w okresie okupacji, a Zapomniano, że za'.laoi·~m 
Polska „dwoJka w poyorumieruu na jej zasadzie stopnie wojskowe Partii i Rządu jest nie tylko 
z de!ensywą wysłała wowc~..as g~u zamaskowanym „dwójkarzom", dy poobsadzać etaty i sta111•.vi~-
pę l?lkun~~- s'!ycb !1gentow z z~ wersantom, prowokatorom i s-zp'f.'- ka w aparacie państ~vowym, 

WCY JEGO. ZLECEJQ". 
daniem wmsm-~1~, Się w szere~t gom nadawało się jednoosobowo, ale przede wszystkim znbez-
„dąbrowszczahow • bez porozum'enia z Partią, _ do- pieczyć wzrost jego i>Ozt.omu 

~ tej roli już nie odstąpili, zmfo 
ruaj11c tylko mocodawców. 

FAKTEM JEST, ZE PIERW- tyczy to Lechowicza, .Jaroszc'\\1l• ideologicznego i politvuncg.1, 
SZY SEKRETARZ KO.:'<IITETU cza i grupy in·nych, zdemaskowa- uodpornić go wobec nieunik· 

Nic l'ięc dziwnego, że ich pogro 
bowcy z „dwójki" poszli na. !:iluż 
bę wywiadu hitlerowskiego a clziś 
Jiżą buty swych ameryk~ńskich 
mocodawców, nic dziwn;P."o że ca 
Ią swą bezsilną nienawiść 'Z\nuca 
j~ przeciw Pols~e Ludowej, prze 
c1w wyzwolonemu narodowi. 

CENTRAL~"'EGO PPR TOWA- nycb w ostatnim czasie „dwój- nionych prób penetracji wro 
RZYSZ NOWOTKO ZAMOR- karzy". ga, uczynić go jak najbardziej 
DOW ANY zdolnym do walki ze S'lkod-

WS.'.l'AŁ PRZEZ PRO Wieloletni d:.•gnitan policji sa, nictwem, dywersją, ~3bota-
WOKATORA N.AE·LANEGO DO nacyjnej dostał się na odpowie- żem, szp'.egoshvem, podnieść 
PARTII PRZ~Z „DWóJKĘ". dzialne stanowisko w MO na pod jego bojowość, czyniąc zeń 

Jeszcze przed wybuchem wojny stawie grzecznościowych referen- niezawodny oręż władzy ludo 
polsko...niemieck:ej „dwójlka" sa- <'!i, które wystarczyły tow. Klisz- wcj w walce klasowej, w wal 

Gdy za!)strz.'ljąca się walka ld:i 
sowa przerastała w formę mas:> 
·wych starć rowolucy,inych, faszy 
st.owskie aparaty policyjno-szpic 
gowskie podejmowały wzmożone 
wysiłki, by wcisnąć swe agentury 
do wakząc~-ch organizacji. W:rko~ 
rz~·ktywaly one każde osłabienie 
cza.mości dowództwa, kierującego 
walką rewolucyjną - Zn'łaszcza 
w momentach masowe.i· mobiliza
cji nowych sił dla ·wzmocnienia 

nacyjn.a nastaw:ala się na zor~ani n-, ówczesnemu kierownikowi wy ce 0 socjalizm. 
zo;van:e wespół z Niemcam· hitle- c1ziału personalnego KC - na wy 
rovi:s~·'Il'.i ;i pod ich komendą szer- elanie skierowania Wydziału Per- Sygnały o prowokatorski~j roi: 
szeJ s1~c1 a_genturalnej wywiadu an sonalncgo na to stanowisko. L'ubiela znajdowały się już w r. 
tyr~~~::~k1ego .. Podp?rz.ądkowan:e Na stanow!sko wiceministra 1945 w rękach tow. Klisz!d, jako 
,dv. OJ kl wyw~adow: h tlerow::kie Ziem Odzyskanych dostał sio nie- iricrown:ka wydziału personalne· 
mu posttn ł J t h 1935 " go KC. O grupie Lechowicza - Ja 
1939

. ę o_~ _ s:ę w .a ac,,. _- jaki Dubiel. Od dłuższego czasu 
znaczn c naprzod. \\ .ęzy zer- r:adchodziły sygnały wskazujące roszewicza i o innych podobnych 

w?nt:: w r: 193~ zostały szybko n_a- na to, że Dubiel hY. ł'w okr~sie o- im decydowano już wiosną 1945 r. 
w ązane i zno"• ba t k - Niestety, przykładów tej demo 
eta' ła . ... 7ą _s osun ~w l.t.upacJ

0

i zdra3"cą. Fakt ten potwier -„ się wspólna k bilizacjoi tdeologiczn~J· można by 
. a CJa przec.w dziły zeznania byłego szefa gesta. 

lew"cv rewolucy1·ne· w Pols · · · przytaczać długi szereg. 
· ~ . • . 1 , . ce 1 po Heinemeira, złożone po jego 

przec1:v Związkowi Radz eck1emu. osadzeniu w więz; eniu w Polsce Znajdą się może tacy, którzy 
walki. 
Prowokacje w KPP, w l\IOPR-z~ 

w KZl\IP, w radykalnym ruclm In 
dowyin wzmagały się w okresa~11 
wzrostu fali walk masolf':';ch. Zn.i 
ny prowokator. b. nosel Niezależ
nej Partii Chłopskiej, S;vlwestu 
Wojewódzki ,wcisnął się do KPP 

.,DW6Jkar~" wra.z z Ab\vehrą Sygnały te były zienorowane prze~ zaczną tłumaczyć, że tego rodza· 
(kontrn:y~:ad W~Js.kowy) i Gesta- tow. Gomułkę, 'riJ.o zeznania szefa ju wypaczenie są typowy:n ob-
p o pod3el1 zaodr.1"' t d J·awem niebezpieczeństw towarzy· 

• . o ' " ze swą ra Y- <>estapo zakwestionował on dla 
cJą ak • · · ' · "' szących procesom burzliw·e"~J roz. 

- CJ~ zorgamzowanta s ec1 Hahvch szczegółów. Dubiel prz:v-
agentu;aineJ .wewnatrz tworzą- znał" się do ohydne]· zdrady ktÓ· \•.oju młqdego aparatu par.<;two
cych s•ę pod · h · ·· · • wego. tak samo jak 1 w inny~;1 1':ra 
l . . h z emn:vc. organ•zacJI r3 kosztowała życie wiciu n:iszycb jach demokracji ludowej i łe z u5e 
ewtcowyc , '"'. cl.'lu ich nfszczen· a najcenniejszych towarzyszy. · 

lub opanowania. · J:,ezp1eczeństwem podobnego rodza 

Oportunistyczna niefrasobliwość 
Slepota i niewybaczaln& ooortu d.zi i ich dz;a.łalności. ,Tego zlekce

nlstJ•ćma n'efrasoblhvosć politycz ;na~cni-n'" e-!"m'i°~!1.rnJ'Ch ,i;iakaŻów 
n'a Wystelluje n 'ez'wykli jliślfra\Vo CzUJhd§c1 · po'Jtlycznej · nie można 
~v stosunku naszych tt. wypełn'a położyć na karb prze-szkód oblek
Ją.cych odpow'edzialne z&dania w tywnych "\V warunkach okupacji, 
Partii do grupy starych „dwójka- gd:vż wprowa.d.zono ich do najhar
rzy" z Jaroszewiczem i Lechowi- dziej czułych i poufnych ognhv 
czem na czele. ' orgainl7..acji konspiracyjnej, gdz.le 

Grupa ta. dz' ałaia„a od szerP<!U kontrola ludzi powinna być szcze
lat i przenikająca również do KPP gólnie wnikliwa. Jednakże obo
postawiła sobie za cel wciśnięcie wiązek ten zlekceważono nie tyl-

. się w celach dywersyjno-szpiego ko wówczas, ale i w warunkach w 
wskich do organ'zacji marksisto- których odpadały wszelkie tr~d
wskich, a więc do PPR i „Gwardii ności. k.ontroli, mianow!cie po wy
Ludowe;i". Dla tei:ro celu stworzyli ;;woleniu. 
oni jeszcze w 1940 r. grupę p. n. Były do tego okazje wprost n:e
KIS ~ zabiegall o pow· ązanie ~· pa- uniknione, konieczne - ·wówczas. 
roma gruoami podz!emnymi. kt6- gdy dokonywało slę oceny pracy 
re, połączvwszy s:e. utworzyły w tych ludzi za okres okupacyjny, 
r. 1941 ZWW. I'en ostatni ws ~edł gdy nadawało się im stopnie '"·oj
w skład PPR z chwilą jej powsta- skowe jako uznan;e dla ich rze
nia. Grupa KIS usiłowała naprzód kom? wyjątkowych zasłuir, ~dy 
dość obcesowo narzucić swoj,. kie powierzało się ;m odpowiedzialne 
rown:ctwo a.kda wojskową. '!)la- stanowlska. Zlekceważono :. ten 
nowaną przez ZWW. Gd:v jednak elementarny obowiązek. Oto do 
zl.Jyt nataruywe wystąp:enie jej czego dochodziła u nas niefraso
przedstawicicla, którym był Jaro- bliiwość paHyczna, lub co gorsze, 
s?:ewicz n'e wywarło dobrego wra pojednawczy, zgniło-liberalny sto 
żenia, zmieniła takt:vkę i poczeła sunek do b. „dwójkarzy" A m'e
w5>ączać · s:ę br,rdz!e.i ostrożnie. llśmy już przeciei apa..rat:v. powo
Worowadzając:vm poczatkowo b~·ł Jane dla sprawdzan'a ludz'.-mie
j(•den z członków ZWl7, który liśmy wydziały personalne w KC, 
clz;'ś nie żyje. Cieszył s'ę wówczas w wojsku, w min'sterstwach. Na 
z:mCan'em naszych tt. więc po- czele tych wydziałów staH odpo
przf'z wspomniai;,ego członka w'.edz:alni ludzie, członkowie KC, 
ZWW, a następn;e na podstawi~ starzy i - mogący się wylcgity
wzajemnych rekomendacji cala mować pewnym doświadczeniem 
grupa „dwójkarzy" zna.lazła się -działacze partyjni. 
bądź w GL, bądź w PPR, bądź Ale aparaty te obsadzały stano 
wreszc"e ua odpowiedzialn;ych sta v.r:ska w taki sposób, że ich kicro
nowiskach w wydziale informacji wnicy nie żądali albo też po pro. 
GL. Nfkomu nie przychodziło do .5tu nie czytali żyo'.orysów i da
glowy sprawdzać tych ludzi. czy nych persor.alnych, dotyczących 
kontro.Iować ich pow:ązan'a, kon- kimdydatów. Panował 'v naszych 
takty, stosunki. Wiedziano o nieb, aparatach personalnych osobliwy 
ie przed wojną cieszyli s'ę duhm i,łyl pracy, a styl pracy narzucała 
zaufar ·em wladz sanacyjnych i postawa po!it:vczna, a postawa ta 
zajmowali odpowiedz'alne stanowi była do gruntu oportunistyczna. 
ska w aparacie przemysłu zbroje- Oto gdzie leżą korzenie naszej nie 
niowego, obsadza.nego z reguły za- frasobliwośc.1 polftycznej, naszej 
kwalifikowanymi przez ,,dwójkę" ślepoty, często bezgranicznej naiw 
ludżm:. Wiedziano, że dz'ałają po ności. 
obu stronach barykady klasowej, Kto był w pierwszym rzędzie 
korzystając z dużego zaufa.nit. de- r.dpowiedzialny za ten stan rze· 
legatury, która powierzała jm kie ciy? 
rownictwo podz'emną organizacją Tow. Spychalski jako szef wy· 
władz bezpieczeństwa.. dtiału informacyjnego GL a po-

Teza, wysunięta przE"z samych font AL. 
prowokatorów o czystości ich ~n- Tow. Gomułka jako sekretarz 
t encji j strzępy rzucanych przez Partii, z którym tow. Spychalski 
n'.ch ri.nformacjl przyjęte zostały uzgadniał swe posunięcia, sam 
za nieodparty dowód ich rzetelno- obsadził MZO wieloma ludźmi te 
ści politycznej i n:kt już potem, I go typu. . 
ani w czas:e okupacji, ani po wy- Tow. J{liszko, który k1cro,vał 
zwaleniu - nie uważał za potrze- polityką personalną Par!ii od wy
bne sprawdzić 11rzeszłości 1.vch lu. zwolenia dll wl">"Pinb nh. •· 

Jak określić styl pracy, który ju równ~eż toczyła w swoim .::za
pozwa1al tego typu zdrajcy zaj- sie ostrą walkę WKP{b). ~\le 
mować odpowiedzialne stanow:s- wJaśnie doświadczenia uciętej 
ko i to nawet wówczas gdy nad~- walki bolszewickiej z takimi wy• 
s,JY. ,l,l\i;ttęn4iY .Q j~go ;>;drą.dzie. naturzeniami ide(>logicznyntl win· 
~t)r.1,,pi-,aay;ł ;któ~ ~utia~ał ·na. to, ny były by~ dla nas nauką i prze 
c.by zaniechać całej sprawy, gdy strogą. 
tylko zrodziła s:ę wątpliwość, czy Tow. Stali.n w referacie na Ple 
j;.kiś szczegół w tych mater'.alach num CK WKP(b) w marcu 1937 r. 
zgadza się, nie czyni.ąc nic, aby wskazywał na to, jak wiei.kim nie 
sprawdzić, czy sama ta wątpli- bl'zpieczeństwem dla kraju budu
wość jest uzasadniona. jącego się socjalizmu może być 

Jak wytłumaczyć tego rodzaju zlekceważenie faktu, że otoczenie 
fakty? Nie małą rolę odgrywał kapitalistyczne usiłuje wywierać 
tu ciasny praktycyzm: poco d ę ~wój wpływ na rozproszoae niedo 
wdawać w dobór Judzi, w prze· nitki starych klas reakcyj11ych, że 
~złość człowieka, poco analizo- zmienia formy walki, że wyzysku 
wać jego postawę ,\robec P~rtii i je wszelkie wahania i od-.:hylenia 
wobec wroga na przestrzeni lat, ad marksistowsko-leninowskiej li
:C.iedy trzeba obsadzić tyle to i ty· uli Partii .celem przenika'lia c:o 
lt.> stanowisk, a nietolerancyjność o legających tym wahaniom śro
wobec ludzkich przewinień może clowisk partyjnych. 
utrudnić to zadanie. Pod ,vpływem imperiali.Bt~w 

Ale czy tłumaczenie tych fak- blok trockistów i prawicowcow 
tów ciasnym praktycyzmem wy- przerodził się stopniowo z dawnej 
czerpuje sprawę? opozycji politycznej w agenturę 

Stanowczo nie! Chodziło 0 coś szpiegowsko - dywersyjną na uslu 
więcej. Taka postawa była wy· gach obcych wywiadów, w pozba
rf.l.~em zgniło-Iibernlnego. opnriuni wioną wszelkich cech kierunku po 
!>tycznego stosunku do wroga kl~- litycznego bandę spiskowców, szko 
sowego, była odbiciem teoryjek druków i terrorystów ~d komen 
o wygasaniu walki klasowej, 9 p-0 dą imperiali.stycznych central 
kojowym wrastaniu w socjalizm. szpiegowskich i dywersyjnych. Po 
Stąd właśnie wypływała tak dale dobną zwyrodniałą klikę o więk
ko posunięta ufność do ludzi przy SZ,Y.m jeszcze bodaj nasyc.:;llu ele 
chodzących z wrogich obozów po mentami szpiegowskimi no.:.na by 
litycznych, stąd jakaś mistyczna ło zaobser.vować na przykładllie 
wiara w zdolność „dwójkarzy" do kliki titowskiej. 
„odradzania się politycznego", Tow. Stalin przestrzegał, jak sto 
sh1d dziwaczna skłonność d!> •Jbs:> kroć n,iebezpie(.-zniejszym szkodni
dzania odpowiedzialnych ;;tano- 1 kiem i sabotażystą od zwykłego 
wisk właśnie ludźmi tego µokro- rozbitka ldasowego, jawnie niemi 
ju. Źródłem tej ułomności jest Widzącego władzy ludowej, ;~t clwu 
niewątpliwie zagubienie pionu po licowy szkodnik i sabotażysta, p() 
litycznego, przytępienie instynktu sługujący się legitymacją partyj. 
klasowego, spełzanie z pozycji re· ną, maskujący się często oblud
wolucyjnych, z pozycii marksiz· nym nadskakiwaniem, pozorną gor 
mu-leninizmu. Żródłem tej ulom Iiwością, napuszoną frazeologią 
ności jest osłabienie więzi z khsą łub lizusostwem, obliczonym mi 
robotniczą. Na skutek tego stało uśpienie czujności organów natl
się możl'. we obsadzanie n· ektórych rzędnych. 

Wróg chytrze się maskuje 
Olbrzymie zadania i trudooś~i, organy bezpieczeństwa i odrodzo

kt6re stanęły przed polską klasą nego wojska, jako zbrojnego ra 
robotniczą w pierwszym okresie mienia właclzy ludowej, 
walki o utrwalenie władzy ludowej Partia - jako szczupła w wa 
narzuciły nam konieczność sz~·b-1 runkach okttpaeyjnych awangariJa 
kiej, szerokiej i n1asowej mobilli-:a klasy robot.niczej - musiała w 
cji wszystkich sił dla wzmocnie- ciągu krótkiego okresu wyrosnąć w 
nia aparatu państwowego i gospo odpowiacla.~ącą potrzebom noweg'> 
darczego, W ogniu ostrej walki z f)rzełomowego etapu walki, wiei 
podZliemnymi bandami zbrojnymi ką, silną, kieruj~cą ruchem milio 
i próbami rozsadzenia tworzącego nów ludzi pracy - organizację, \V 

się państwa ludowego przez zjed czołową siłę llielkiego :frontu wal 
noczone siły reakcji pod wodzą ki o zv.>ycirstwo ludu pracującego, 
Mikołajczyka - formowały się o utrwalenie jego władzy po. 
oośuiesznie nasze kadry uartyjne. litycznej. Warunki tego okre-

formy. Dziś zadanie polega ua 
tym aby wydobyć z ukrycia przy 
("Ul.joue niedobitki wroga i rozsiane 
po wszystkich szczelinach machi
ny społecznej chytrze zamasl<Ow!'. 
ne jego macki, na których usiłoJ•1 
opl'7,eć swą szpiegowską, szkodn.i
C7ą, spiskową, terrorystyczną dy
wersyjną robotę wrogie nam impe 
rialistyczne ośrodki zagranicime. 

Dziś jeszcze zacieklej, w związ 
ku z pogłębianiem się ogólnego 
kryzysu kapitalizmu i jego klę'>k, 1 

„„.DZIS NAS NIE ATAKU.J.~ 

Z BRONIĄ. W RĘIW, A ~lli\10 

'IO WALKA ZE SPOLECZES-
ST\VEM KAPITALISTYr::JZNl'~I 
STALA SIĘ STO RAZY ZACU:: 
KLEJSZA I NIEBEZPIECZ
NIEJSZA DLATEGO. ŻE NIE 
ZA WSZE JASNO RIOżmIY DO 
STRZEC, GDZIE PRZECIWKO 
NAM STOI WRóG I KTO JES~r 
NASZYM PRZYJACIELEM"." 

Największe niebezpieczeństwc;J 
W tych warunkach utrata czuj

ności bojowej, ślepota polityczna, 
samoupajanie się osiągniętymi 
zdobyczam'., demob:I:zacja klaso
wa lub b iurokratyczne zaton:ec1e 
w ciasnym, powierzchownym krę 
gu potoczr.ych spraw i stosunków 
- to największe n:ebczp'eczeń
stwa, jakie nam grożą. 

W Eśc.ie z 18 stycznia 1935 roku 
CK WKP (b) przestrzegał: 

„Trzeba skończyć z oportu 
nistyczną niefrasobliwościa, 
opartą na błędnym założen'u, 
że \V miarę wzrostu naszych 
sił wróg staje się ja~by co
raz bardziej oswojonym i n'e
szkodliwym, Takie przypusz
czen:e jest z gruntu fałszywe. 
Jest ono. odbiciem odchylenia 
prawicoweg_o, zapewniającego 
wszystkich i każdego, że wro
gowie btidą spokojn:utko wpeł 
zali \V socjahzm, że w końcu 
staną'się oni prawdziwymi so 
cjalistami. Nie jest rzeczą bol
szewików - spoczywanie na 

laurach i gap"ostwo. Nie do
broduszność jest nam potrze
bna. lecz czujność, prawdzi
wa bolszewicka czujność re
wolucyjna, Trzeba pam:ęta.C, 
że im bardziej bcznadzl'ejna 
jest sytuacja wrogów, tym · 
chętniej będą się oni chwytać 
skrajnych środków, jako je
dynych środków dla skaza
nych na zagładę w ich walce 
z władzą radziecką. Trzeba 
pamiętać o tym i być czqj
nym". 

Ostrzeżenia i zalccenla CK WKP 
(b) sprzed 15 lat są lllljzupełniej 
aktualne dz:!ś dla naszej Partii. 

W innym liście CK WKP {b) z: 
lipca 1936 r. czytamy: 

... „nieodzowną cechą każdego 

bolszewika w obecnych wa
runkach powinna być umieję
tność roą>oznan1a wroga Par
tii bez: względu na to jak do
brze byłby on zamaskowa-
ny".„ 

Trzeba umieć rozpoznawać wroga 
I dla nas również ważnym i powiedzia1ne kadry partyjne od. 

aktt:_lnym zadaniem jest nau- balastu e!ementów karierowi
czenie się :i;ozpoznawania wro- czowskich, przypadkowych, ide 
ga, który usiłuje zręcznie ma- ologicznie obcych, ulegających 
skować się, usadawiać w wygod najłatwiej naciskowi obcego śro 
nych kryjówkach, zasłaniać dowiska. Trzeba skończyć z so
często hiletem partyjnym i nie- · cjal-demokratycznym liheraliz
postrzcżony uprawiać swą szko mem wobec narowów dygnitar
dniczą robotę. skiieh, biurokratycznych, egoi-

J akiż jest sposób nauczenia stycznych i antyspołe.cznych 
się tej umiejętności? wśród części odpo"\viedzialnych 

towarzyszy, którzy odrywają się 
Jedynym sposobem jest pod- od Partii i ujawniają skłonność 

niesienie całej naszej pracy par do wyłamywania się spod kont 
tyjnej we wszystkich jej ogni- roli P.artyjnej. To są eJementar 
wach od góry do dołu na wyż- ·ne warunki podniesienia czujrto 
szy poziom polityczny, dokona- ści bojow.:j w organizacji par
nie zdecydowanego przełomu w ty:inej jako całości i w poszcze
dotychczasowych metodach tej gólnych jej ogniwach. 
pracy, obarczonych spuścizną ZANIEDBANIE PODSTA-
nawyków oportunistycznych. 
Jedynym sposobem jest przy- WOWYCH ZASAD CZUJNO· 
śpieszenie tempa wychowa- SCI REWOLUCYJNEJ - TO 
nia i wyszkolenia naszych kadr WIELKIE NIEDOMAGANIE, 
partyjnych, administracyjnych CIĄŻĄCE DOTYCHCZAS NA 
i gospodarczych, przez podnic· 
~Jenie ich wiedzy politycznej i PRACY ·.VIELU OGNIW PAR-
irh hartu ideologtcznego. Wy- TYJNYCH I WIELU TOWA· 
ch<>wanie politycmo-ideologicz- RZYSZY. OSŁABIA ONO PAR 
ne musi stać się najważniej- TIĘ I UŁATWIA PENETRA
!;zym bojowym zadaniem całej CJĘ WROGA W POSZCZE
Partii i każdego jej członka. GOLNE DZIEDZINY NASZEJ 
Trzeba poprowadzić energicz-
niejszą walkę z naleci'ałościami DZI.At;ALNOSCI P~STWO
rłrobnomieszczańskiej psychiki. WEJ I GOSPODARCZEJ. UŁA· 
które osłabiają czujność i bojo TWIA RODZENIE SIĘ NA· 
wość naszej Partii. Trzeba'. zer- STROJOW SAMOUSPOKOJE
wać z~ zgniłym liberalizmem i 
stawiać ,viększe wymagania w NIA I WYGODNICTW A, DE-
stosunku do postawy mo1·alnej, MOBfi,IZACJĘ IDEOLOGICZ
politycznej i ideowej członków NĄ I POLITYCZNĄ NAJ
Partii, do ich powiązań i stosun MNIEJ ZAHARTOWANYCH 
ków z obcymi środowiskami. 
Partia powinna znać ich . prze- CZŁONKO W PARTII, SPRZY-
szłość i wiedzieć co wypełnia JA ICH WYKOLEJENIU. 
ich życie obecnie. Trzeba, aby Walka z tymi niedoma· 
działalność organizacji partyj- gania mi mu 8 i stać się 
nej zabezpieczała · wszechstron-
ną wmoc i kontrolę pracy, ży- największq iroskq i naj-
cia, hartu ideologicznego i wzro ważniejszym aktualnym, 
stu wykształcenia politycznego bojowym zadaniem całej 
oraz kwalifikacji fa chowy eh ka p a r t i i i k a ż d e g 0 1

• eJ· 
żdego towarzysza, któremu Par 
tia powierza ten czy inny odci- członka. 
nek pracy. Trzeba uwolnić od· (Dalszy_ ciąg na str . .ł·eiJ 
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Zagadnienia gospodarcze 
(Dalszy ciąg ze str. 3-ej) Nie wchodząc w bl'ższe szczegó-

Przechodząc do zagadnień gospo ły, które będą podane w mającym 
oarczych chcę na wstępie podać s· ę ukazać w najbliższym czasie 
ważną, a jednocze§nie radosną oficjalnym komur.'kacie Państwo
wiadomość: wej Komisji Planowan!ia Gosno-

na 1 listopada, to znaczy darczego, pragr..ę zakomuniko;ać 
w ciągu 2 łat i 10 miesięcy. parę najważniejszvch danych, od
na dwa miesiące przed noszących się do nrzedterminowe
terminem został wy kona ny go ł zwycieskiego wykonania 
Trzyletni Narodowy Plan Trzyletn:ego Narodowego Planu 
Odbudowy. Odbudowy. 

Produkcja przemysłowa i rolno 
Wartość produkcji przemysłu 

państwowego w okre-s;e 2 lat i 10 
miesięcy wyniosła 35,7 miliarda 
złotych przedwojennych, za.miast 
35,5 m;Iiarda zł. przedwojennvch, 
które wg. planu dać m;ała produk
cja przemysłowa i to w ciągu 3-ch 
lat. 

W ten sposób plan produkcji 
przemysłu państwowego pod wzglę 
dem wartości został wykonany na 
2 mies:ące przed terminem w wy
sokości 100,6 proc. Dla poszczegól
nych ministerstw przemysłowych 
wykonanie planu na dzień 1 listo
pada przedstawia się w następujący 
sposób: M;n1sterstwo Górnictwa 
i Energetyki 99 proc., Ministerstwo 
Przemysłu Ciężk'.ego 101 proc., 
Ministerstwo Przemysłu Lekkiego 
97 proc., M;nisterstwo Przemysłu 
Rolnego i Spożywczego 108 proc. 

Podam teraz parę danych, do
tyczących wykonania Trzyletn:e
go Planu w zakres:e rolnictwa. 

Osiągnęliśmy plony w stosunku 
do zaplanowanych: pszenica 106 
proc., żyto 118 proc., ziemn:akl 100 
t>roc., buraki cukrowe 108 prnc. 
Pia.n w zakresie przyrostu pof!ło
wia koni został wykonany w 103 
proc., a pogłowia bydła w 122 
proc. ·Llczb Planu Trzyletniego w 
zakresie pogłowia trzody chlew
nej jesuze nie osiągnięto, przekro
czono jednak zadania pia.nu na rok 
1949. Plan zaopatrzeni·a rolnictwa 
w maszyny I narzędzia rolnlcze 
przekroczono o 2 proc. a nawozy 
sztuczne o 5 proc. Jeśli chodzi 
o traktory, uzyskano 106 proc. 
planu. 
Państwowe Gospodarstwa Rol

ne wykor_ały Trzyletni Plan za
siewów w 101 proc. Plan hodowli 
koni w państwowych gospodar
stwach rolnych został przekroczo
ny o 5 proc., plan hodowli bydła 
o 42 proc., a trzody chlewnej o 31 
proc. 

Komunikacjo i łączność 
Co się tyczy komuni1kacji i łącz

ności, to według tymczasowych 
danych zadania Planu Trzyletnie
go na dzień 1 listopada zostały wy
konane w 102 proc. w zakresie 
przewozów towarowych ł w 114 
proc. w zakresie prrewo.zów 050bo
wych. W tym samym okresie 
Państwowa Komunika,cja Samo
chodowa wykonała Trzyletni Plan 
przewozów towarowych w 120 

proc., przewozów osobowych w 117 
proc. Nie zostały r.atomiast jesz
cze oSiągnięte zadania Planu Trzy
letniego w zakresie przeładunku 
w portach morskich. 

Jeżeli chodzi o Plan Trzyletni 
w zakresie przesyłek pocztowych, 
to w przelkzen'.u na jedr.ego m;e
szkańca został on wykonany w 104 
proc. 

Co nam przyniosło wykonanie 
Planu Trzyletniego? 

Jak wynika z przytoczonych 
liczb, podstawowe zadania Trzy
letniego Planu Odbudowy Gospo 
darczej zostały zgodnie z wezwa· 
niem rzuconym przez l·szy Kon
gres Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej wykonane na dwa mie 
15jące przed terminem. Obecnie 
produkcja odbywa się już z prze 
kroczeniem zadań postawionych 
przez Plan Trzyletni. 

Jakie rezultaty przyniosło wy
konanie Planu Trzyletniego dla 
niaszej gospodarki? Wiele drogi 
i w jakim kierunku uszliśmy od 
ch·wili rozpoczęcia planu? 

Oto pytania, na które na obec
nym Plenum Komitetu Central
nego winniśmy odpowiedzJeć w 
związku z przedterminowym zwy 
c;ęskim wykonaniem P1anu Trzy 
letniego, w związku ze zrealizo
waniem hasła I·ego Kongresu Pol 
slt!.ej Zjednoczonej Partii Robotni 
czej. 

W wyniku wykonania Planu 
Trzyletniego osiągnięte zostały na 
stępujące podstawowe rezultaty 
dla naszej gospodarki narodowej: 

pQ, PIERWSZE: Nastąpił moc
ny i wydatny wzrost produkcji 
pnemysłowej. W 1946 roku, glo 
bało.a produkcja przemysłu wiel
kiego i średniego wynosiła 6,2 
miliarda złotych przedwojennych, 
w 1949 roku według pnewidywa
nego wykonania, globalna produk 
cja przemysłu wielkiego ~ śred
n:ego wyn;esie 14 miliardów zło-
t) eh przedwojennych. 
Przemysł nasz produkuje więcej 

niż przed wojną o prawie 75 
proc., a na jednego mieszkańca 
wypada prawie dwa i pół raza 
więcej produkcji przemysłowej, 
niż przed wojną. Liczby te świad 
czą o olbrzymim postępie osiąg
niętym w zakresie uprzemysło
wienia naszego kraju. 

czą o tym, że w ciągu Planu Trzy 
letniego rozwój przemysłu postępo 
wał w zdrowym kierunku, w kie
runku szybkiego wzrostu przemy 
siu, wytwarzającego środki pro
dukcji, tj przemysłu ciężkle~o, ja 
ko bazy uprzemysłowienia kraju. 

PO TRZECIE: W wyniku zmia· 
ny granic naszego kraju ł bujne
go wzrostu przemysłu w okresie 
Planu Trzyletniego zmieniła się 
zasadniczo klasowa struktura lud 
n ości. 

W 1938 r. z pracy najemnej ipo-
2la rolnictwem utrzymywało się 
18,2 proc. ludności, z rolnictwa 
64,5 proc. ludności, z rent i eme
rytur 2,2 proc. ludności. według 
pomndejszonych i sfałszowanych 
danych statystyka oficjalnej, bez. 
robotni stanoWili 2,1 proc. ludno
ści, a na pozostałą ludnoś~, to 
zr.aczy na miejskich kapitalistów, 
rzemieślników i wolne zawody wy 
padało 13 proc. ludności. 

W 1949 r. podział ludności we
dfog źródła utrzymania jest już 
zasadniczo, radykalnie odmienny. 
Na ludność utrzymującą się z pra 
cy najemnej pon rolnictwem przy 
pada już 35,9 proc., z rolnictwa 
utrzymuje się już tylko 51,6 proc., 
z rent i emerytur 2,9 proc. Na 
kapitalistów miejskich, rzemieślni 
ków i wolne zawody przypada ju:i 
tylko 9.3 proc.., bezrobotni zaś 
znikli, a liczba niezatrudnionych 
z powodów przypadkowych, spro 
wadva iPę do nikłych ułamków 
11rocentu. 

W ten sposób jaik wid~ z tych 
liczb w rezultacie uprzemysłowie 
nia stajemy się krajem t'Oraz bar 
dziej robotniczym, gdyż liczba 
osób utrzymujących się z pracy 
najemnej poza rolnictwem stano
wi już u nas 35,9 proc. ludności 
w stosunku do 18,2 proc. ludności 
w okresie przedwojennym. Bisto 
ria, poza Związkiem Radzieckim, 
nie zna takiego tempa uprzemy• 
słowienia i takiego tempa w zmia 
1rnch struktury klasowej ludności, 
jakie obserwujemy w Polsce w o
kresie po wyzwoleniu, a zwłasz
cza w okresie zwycięskiej realiza 
cji Trzyletniego Planu. 

w 1949 r. wyniesie 7,8 mlrd. zł. I wojennego, przy czym wartość 
przedwojennych, Innymi słowy: produkcji roślinnej 115 proc., a 
wartość produkcji rolnej ogółem wartość produkcjj zwierzecej 105 
wzrosła w okresie 'Planu Trzylet- procent, -

szych 170-ciu spółdzielni pro 
dukcyjnych. Znaczenie tego 
faktu bezspornie jest olbrzy
mie, i jest rzeczą niewątpliwą, 
że rozszerzający się ruch spół 

dzielni produkcyjnych będzie 
coraz wydatni~ wpływał na 
kształtowanie się oblicza wsi 
polskiej. 

niego <1' 68 proc„ przy czym pro- PO PIĄTE: Trzyletni Plan sta
dukcja roślinna wzrosła o 62 wiał sobie za zadanie wydatne 
proc., produkcja zaś zwierzęca o podniesienie poziomu materialne-
81 proc. W wyniku tego nybkie- go ludności i przekroczenie w 
go i pomyślnego wzrostu, war- tym zakresie poziomu przedwo
tośc produkcji rolnej ogółem na jennego. 

Na drodze do socjalizmu 
Wszystkie przytocmne fakty: I 

wzrost sektor\socjalistycznego w 
przemyśle, w andlu hurtowym i 
detalicznym, wzmocnienie plano
wo regulujących funkcji państwa 
w stosunku do indywidualnej go 
spodarki chłopskiej, wzmocnienie 
sektora socjalistycznego w pr&
dukcji rolnej i początek ruchu 
spółdzielczości produkcyjnej na 
wsi - wszystkie te fakty świad
czą dobitnie, że w okresie Planu 
Trzyletniego Polska w sposób 
trwały weszła na drogę budow
nictwa socjalistycznego i poczyni 
ła znaczny krok na drodze do zbu 
dowani.a fundamentów socjalisty

przemysłowa, przekraczając 
wydatnie poziom przedwojen 
ny, wzrósł udział przemysłu 
ciężkiego w produkcji przemy 
słowej, stwarzając bazę dla 
dalszego, zdrowego uprzemy• 
słowienia kraju, zmieniła się 
zasadnkzo struktura klasowa 
ludności, odbudowana zosta
ła w zasadzie produkcja rol
nictwa, podniósł się wydatnie 
poziom materialny ludności, 
przekraczając pmiom przed„ 
wojenny - i wreszcie Polska 
w sposób trwały weszła na 
drogę budownictwa socjalisty 
cznego. 

jednego mieszkańca wyniosła 112 Jak zadanie to zostało wykona-
proc. w stosunku do okresu przed ne? 

Podniesienie stopy życiowe/ 
W 1946 roku poziom material

ny ludności był jeszcze niski, co 
wyrażało się w fakcie, że spoży
cie ważniejszych artykułów na 
jednego mieszkańca kształtowało 
się znacznie niżej niż przed woj
ną. W 1949 roku, dzięki wykona
niu Planu Trzyletniego, spożycie 
ważniejszych artykułów na jedne 
go mieszkańca wydatnie wzrosło 
w stosunku do okresu przed Pla
nem Trzyletnim. 

Podamy tu parę danych ilustru 
jących wzrost spożycia ludności 
miejskiej: spożycie pszenicy na 
głowę jednego mieszkańca mia
sta stan!łwi 231 proc. w stosunku 
do spożycia w 1946 r., spożycie ży 
ta 163 proc., spożycie mleka 1~0 
proc., spożycie mięsa i tłuszczu 
wieprzowego 131 proc., spożycie 
cukru 191 proc., tkanin wełnia
nych 119 proc., tkanin bawełnia
nych 125 proc. 

Widzimy z tych cyfr, że w wy
niku wykonania Planu Trzyletnie 
go cała nasza ludność i w tej licz 
hie ludność miejska, bez porów
nania lepiej je i lepiej się ubiera, 
niż to miało miejsce przed rozpo
częciem Planu Trzyletniego, 

Jeruiocześnie stwierdzi~ należy. 
ŻA w szeregu artykułów zostało 
znacznie przekroczone spożycie 
przedwojenne na jednego miesz
kańca. Tak na przykład w całym 
kraju, zarówno w mieście jak 
i na wsi, spożycie pszenicy na 
jednego mieszkańca jest o 19 proc. 
większe niż przed wojną, spoży
cie jaj o 50 proc., spożycie mięsa 
o 19 proc., spożycie cukru o 64 
proc., spożycie tkanin wełnianych 
o 55 proc. większe niż przed woj
ną itd. 

Wzrost dobrobytu materialnego 
ludności znalazł wyraz w real
nym wzroście płacy pracowników 
najemnych. Przeciętna płaca pra
cowników najemnych poza rolni
ctwem w czerwcu 1949 r. wynio
sła 206,8 proc. w stosr.mku do pła
cy realnej w czerwcu 1946 roku. 
DWUKROTNY WZROST PŁACY 
REALNEJ - oto rezultat wyko
nania Trzyletniego Planu odbudo
wy! W rezultacie tego wzrostu 
pr:-:E:ciętna płaca pracowników fi
zycznych poz.a rolnictwem była 
w czerwcu 1949 r. o 26,6 proc. 
większa niż w roku 1938. 

cznego społeczeństwa. 
Tak więc w wyniku wykonania 

Planu Trzyletniego osiągnęliśmy 
następujące - podstawowe dla 
naszej gospodarki narodowej -
rezultaty: 

wzrosła silnie produkcja 

Są to sukcesy niewątpliwie 
ólbrzymie. Z tego cośmy 
dokonali w ciągu tych 3 lat 
mamy prawo być dumni, jako 
państwo ~ jako naród, jako 
klasa robotnicza i jako Partia. 

Dźwignid sukcesów - ruch współzawodnictwa 
Jedną z podstawowych dźwJgni 

sukcesów osiągniętych w rezu1ta 
de wykonania Planu Trzyletnie
go w budownictwie c::ocjalistycz
nym jest umacniafacy się coraz 
hardz'ej w naszej klasie robotni· 
czej socjalistyczny stosunek do 
pracy. 

nęły hasło -przedterminowej spłaty 
zobowiązań przez zakłady przemy 
słowe i zobowiązały się do wpła• 
ty jeszcze w bieżącym roku 
1.300.000.000 zł. Obie te ciekawe 
inicjatywy zasługują na wszech
stronne poparcie naszej Partii. 

Czemu zawdzięczamy wykonanie 
Planu 3-letniego 

Najcharakterystyczniejszym 
przejawem tego jest rosnący co
raz bardziej ruch współzawodnic
twa. Cechą charakterystyczną te 
go ruchu jest nie tylko coraz więk 
szy jego zasięg ilościowy, ale fakt, 
że sięga on c3raz bard~iej w głąb, 
że ogarnia- coraz nowe dziedziny, 
że coraz pełniej obejmuje całe 
bogate, różnolite, wielostronne ży· 
cie zakładu. Ruch współzawodnic 
twa, który początkowo ujmował 
tylko zagadnienie ilościowej stro 
ny produkcji, wkr6tce objął także 
niezmiernie ważne zagadnienie 
jakości, Źagadnienie racjonali
zatorstwa 1 nęwatorstw~, za
g&dnienie lepszego wykorzysta
nia maszyn. zagadnienie oszczęd
ności i walki z marnotrawstwem 
itd. 

Ze zwycięskiego przedt~ 
minowego wykonania Planu 
Trzyletniego wychodzimy j~z 
cze bardziej umocnieni w prze 
konaniu, że współzawo~nic· 
two nie jest jakąś rzeczą 
przypadkową,, doraźną prze· 
mijającą, ale podstawową me 
todą budownictwa socjalisty
cznego. Rozszerzenie ł po
głębienie współzawodnictwa 
stanowi gwarancję, że po zwy 
dęskim wykonaniu Planu 
TrzyletnJego wykonamy rów 
nież - li równie zwycięsko 
- wielkie zadania Planu 6-

PO SZÓSTE: Wynikł, jakie 
przyniosło wykonanie Planu 
'trzyletniego, zostały umożliwio
ne jedynie dzięki systematycznej 
walce z wrogiem klasowym, dzię
ki systematycznemu ograniczaniu 
i wypieraniu elementów kapitali
stycznych 1 dzięki systematyczne
mu wzrostowi udziału sektora so
cjalistycznego w naszej · gospodar-
ce, 

Oto parę danych, ilustrujących 
ograniczanie i wypieran;e elemen
tów kapitalistycznych i wzrost 
udziału sektora socjalistycznego 
w nasze:f gospodarce, w okresie 
Planu Trzyletniego. 

W 1946 roku .warto§c produkcji 
sektora socjalistycznego (przemysł 
państwowy i spółdzielczy) w sto
sunku do całości produkcji prze
mysłowej i rzemieślniczej wyno
siła 83 proc. W 1949 r. według 
przewidywanego wykonania, wy
niesie ona już 90 proc, a jeżeli 
chodzi o samą produkcję przemy
słową, bez .:zemieślniczej, około 
96 proc. 

W handlu w 1949 r., według prze 
widywanego wykonania udział se-

ktora socjalistycznego (handel 
państwowy i spółdzielczy) w obro
tach hurtowych wyniesit!"98 proc., 
- udział zaś prywatnych kapita
llsty.cznych hurtowników, za.le
dwie 2 proc, Jak- wjditć z ,przyto
czonych liczb w ciągu Planu Trzy
letniego elementy kapitalistyczne 
zostały n'łemal całkowicie wyparte 
z handlu hurtowego. 

Jeżeli chodzi o handel detalicz
ny, to w końcu 1949 roku udział 
sektora socjalistycznego (handel 
państwowy i spółdzielczy) w obro
tach detalicznych przekroczył 60 
proc., - udział zaś handlu pry
watnego spadł poniżej 40 proc. 
Jak widać z przytoczonych liczb 
w ciągu Planu Trzyletn:ego han
del socjalistyczny, który w 1946 
roku obejmował na szczeblu de.ta
lu zaledwie około jednej piątej 
obrotów, zdobył przewagę. 

Wzrost socjalistycznych form w 
produkcji przemysłowej i w obro
cie handlowym umożliwił stoso
wanie coraz skutecm'.ejszego, pla
r„'Owego regulowania indywidual
nej gospodarki chłopskiej. 

Ostatrie dni przyniosły nam 
nowe przejawy inicjatywy w za
kresie nowych, ciekawych i sku• 
tecmych fonn współzawodnictwa. 
Mam tu na myśli inicjatywę tow. 
Walaszczyka, który zaproponował 
wprowadzenie indywidualnych 
książeczek, z pomocą których obli 
czać się będzie oszczędności ()Siąg 
nięte przez danego robotnika dzię 
ki jego pracy, jego działalności, je 
go pomysłowości i jego inicjaty
wie. Mam tu na myśli również 
inicjatywę organizacji partyjnej 
i zawodowej oraz admin:stracji 
Hajduckich Zakładów, które wysu 

J letniego; 
- OSl~gnęl'iśm:y wiellt\e sukcesy 
wykonując przedterminowo Trzy
letni Plan. Było by jednak rzeczą 
śmieszną i nierozsądną sądzić, że 
idąc tak szybko i stromo w górę 
po drodze llprzemysłowienia i bu 
downictwa socjalistycznego -
można tę drogę odbyć bez wszel
kich powikłań, bez wszelkich za
burzeń, bez wszelkich trudności. 
Jedną z takich poważnych trud• 

ności są występujące ostatnio 
pewne zaburzenia na odcinku han 
dlu, wyrażające się w przej§cio
wym braku pewnych artykułów 
i towarów na pewnych terenach, 
w utrudnieniach w nabyciu in
nych towarów i w pewnych prze
kraczających roztniary sezono
wych wahań, wzrostach cen. 

Przyczyny trudności no rynku towarowym 
Jakie są przyczyny tych trud- Prowadzi to, ~zywlścle, do zna-

Regulowanie gospodarki chłopskiej 
ności? Jaki charakter noszą te cznego wzmożenia dobrobytu ma
trudności, jakie środki prowadzą terlalnego ludności, do miaczne-
do ich przezwyciężenia? go wzrostu jej zapotrzebowań. 

Mówimy o planowym. regulowa
niu gospodarki chłovskiej, gdyż w 
stosunku do gospodarki indywidu
alnej nie może być mowy o bez
pośrednim planowaniu, a jedynie 
o planowym oddziaływar.:iu na tę 
gospodarki(, o planowym regu
lowaniu jej poprzez znajdujące się 
w rękach Państwa decydujące po
zycje gospodarki, jak wielki i śre
dni przemysł, finanse, system ban
kowy, handel uspołeczniony, trar..:
sport. 

W miarę zaostrzania się walki 
klasowej i ograniczania p«nycji 
kapitalistów wiejskich, co stało się 
suzególnie skuteczne w okresie 
po Sierpniowym i Wrześniowym 
Plenum KC PPR i rozbiciu prawi
cowo-nacjonallstyc:m.ej grupy w 
jej szeregach, w miarę jak w rę
kach Państwa skupiał się nie tyl
ko aparat produkcji przemysło
wej, · ale również i aparat obrotu i 
dystrybucji - stawało się możli
we ograniczanie i zmniejszanie 
wpływu na gospodarkę narodową 
żywiołu rynkowego oraz wzmac
nianie planowo regulujących funk 
cji Państwa w stosunku do indy
w !dualnej gospodarki chłopskiej. 

ł wreszcie z pomocą kontraktacji. Najpierw 0 przyczynach. W rodzin;e, gdzie przed wojną, a 
Nie ulega wątpliwości, że w na.wet jeszcze i w 1946 roku cza-

okresie Trzyletniego Planu plano- W końcu 1946 roku mieliśmy sem głowa rodziny nie miała pra-
wo regulująca funkcja Państwa zatrudni.onych pracownik?w na- cy, dziś pracuje 2 - 3 członków 
w stosunku do gospodarki indy- jemnych poza rolnictwem rodz"ny 
widuałnej na wsi wzmocniła się 2·717·00~ osób. Na koniec .Pi~_rw- Są to 

0

wszystko objawy niezmłer 
ł przybrała na znaneniu, ograni- szego połrocza 1949 r. miel~kS1!1Y' nie dodatnie, ale .zrozumiałe jest, 

. d tnl .1. 'L k już zatrudnionych pracowni ow . t k bk. śc. 1. 
czaJąc wy a e moz 11Wos.:: .~ o- najemnych poza rolnictwem ze przy a . szy 1?1. w-Lro te icZ- . 
dliwego oddziaływania żywiołu 3•826•000 osób. Oznacza to, że w by za.trudn·~nych 1 ich. płac mogą 
rynkowego na rozwój gospodarki ciągu d ó h i .

1 
l t r b na poszczegolnych odcinkach po-

narodowej. . _w c po. a icz a pra- wstawać sytuacje gdy produkcja 

Jedn Ś • 
6 

ł . . cown1kow zatrudnionych poza rol- ł ' d _.._1_. 

ocze me wzr s znacznie- nictwem wzrosła 0 1.109.000 prze!°ys o':"a, a p~e e wszyl!>i..n.lm 
dzięki Państwowym Gospodar· os 'b t 41 rolntcza, me nadąza za olbrzymim 
stwom Rolnym - udział sektora 0 

' 
0 znaczy 0 proc. ~rostem zapotrzebowania, co po. 

socjalistycznego w ogólnej pro- Co oznacza ten wzrcst? woduje braki i trudności z tym 
dukcji rolniczej. W 1946 roku, na Oznacza on, że w ciągu dwóch czy itrmym artykułem, z tym czy 
skutek zniszczeń w,ojennych i i pół lat przybyło z górą milion !nnym towarem. 
zbrodI!iiczej, sabotażowej dzi.alalno sto tysięcy pracowników, a tym z drugi.ej strony w:dzieliśmy. 
ści ówczesnego, nasłanego przez samym wiele nowych rodzin pra- jak potężn'.e w ciągu ostatnich 
Mikołajczyka, kierownictwa cowniczych, które dysponują sta- trzech lat rozwinął się handel uspo 
&dział Państwowych Gospodarstw łymi i rosnącymi dochodami pie- łeczniony (państwowy i sp6łdz:el
Rolnych w produkcji towarowej niężnymi, które reprezentują no- czy). Ale ten nieur.ikniony szybki 
rolnictwa był równy zeru a na• wą i stale rosnącą siłę nabywczą, 
wet trzeb- było jeszcze dostar- nowy i stale rosnący popyt na to- wzrost powoduje, oczywiśde, sze-
czać produktów rolnych tym go- wary. reg trudności. 
spodarstwom dla wypłacenia or· z d I . . . . Przecież w ciągu tych trzech lat rug eJ strony widztehśmy, że 
dynarii pracownikom. nasze org:ma k'erown:cze handlu 

w ciągu Ti:zyletniego Planu Odhu- · •1 · b d 
W rezultacl·e wykonB";a Planu d , d k . ł me potrau y Jeszcze na rać osła-....... owy, z gorą wu rotn1e wzros a d · · k 

Trzyletniego udział Państwowych płaca realna dla pracowników na- tecznego ośw~adcze~ta i wy a~ 
r ·ospodarstw Rolnych ,„ produkcJ·1· · h 1 • zują czas~m wiele niezaradności i 
u •Y Jemnyc , w rezu tacie czego z gó- ł · · · I bł dó 
towiaroweJ· rolnictwa wynoc.: J"uż d k . ł ,...... ·1 p<>pe nlaJą czasem wie e ę w. 

PO DRUGIE: Na tle ogólnego 
bujnego rozwoju przemysłu w o
kresie Planu Trzyletniego najszyb 
dej rozwijał się przemysł ciężki, 
przemysł wytvvarzający środki 
produkcji. W 1946 roku, w sto
sunku do całej iprodukcji prze
mysłu łącznie z rzemiosłem, pro
dukcja środków produkcji wyno· 
siił!a 51 proc., a ;produkcja środ
ków spożycia 49 prcc. W 1949 r., 
według przewidywanEgo wykona 
nia, analogiczne Li cz by wyniosą 
f:f nroc. i 45 nroc. Liczby te świad 

PO CZWARTE: W okresie Pla
nu Trzyletniego nastąpiła szybka Te planowo regulujące funkcje 
i pomyślna odbudowa rolnictwa. Państwo wykonuje z pomocą kla
Wartość produkcji rolnej ogółem I sowej polityki podatkowej i kre
wynosiła w roku 1946 _.J 4,6 mi- dytowej, z pomocą polityk! sta
liarda złotych przedwojennych, a łych i rentownych cen rolniczych 

.,,. rą wu. rotn.e w zros a 1t-""11 si a na- Tak e są przyc~yny naszych pe-
7,9 proc. bywcza i wzrosło spożyc:e podsta- wnych trudności na odcinku obro-

Jednocześnie trzeba podkre wowych a.rtykulów, przekraczając tu. z określen·a przyczyn ty:'1 tru 
ślić z całą siłą historyczne I znaczn:e poziom przedwojenny. dności jasno wyr,!ka ich charak-
znaczenie powstanią. w 3-im Do czeizo to wszystko prowa-
roku nlanu budow:v nierw- dzi? {Dalszy ciąg na str. 5-ej) 
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Zadania Partii w walce o czujno.ść rewolucy·ni1 
Ref erat Przewodniczącego KC PZPR tow. Bolesława Bieruta - wygłoszony na Ili Plenum KC PZPR · 

(Dalszy ciąg ze str. 4-ej) 

ter. Są to trudności wzrostu, są to 
trudności wyn:kające z szybk;ego, 
bujrn'!go, potężnego wzrostu nasze
go kraju i jego gospodarki. Trze
ba, żeby o tym pamiętali n iektó-

rzy z naszych towarzyszy, którzy 
poprzez trudności wzrostu n'e po
.trafią dojrzeć samego wzrostu, nie 
potrafią dojrzeć naszych zwycięstw 
gospodarczych i nie.zm'ernie szyb. 
k'ego podnies'enia poziomu mas 
pracujących, 

Drogi pokonan:a trudności 
Jak'. e drogi prowadzą do prze- I 

zwyc ężenia r,'lszych obecnych tru 
dnoścj na odcinku obrotu? 

Trzeba przede wszystk"m 
wzmocnić i otoczyć wsze<:h
stronną opieką nasz socjali
styczny handel państwowy i 
Jpółd1lelczy. Niektórym na
szym ludziom wydaje s:ę. że I 
praca w soejal'stycznym han
dlu jest zajęciem mniej hono-1 
rowym niż praca w innych 
dziedzinach socjal:stycznei ~o 
spodarki, np. w przemyśle. I 
Tymczasem życie uczy nas na 
każdym kroku, że bez s„ raw
nie działającego handlu so
cjalistycznego znaczna część su 
kcesów socjallstycznego prze. 
mysłu może być zmarnowana. 

Sprawa wzmocnienia 
nsprawnie n ·a naszego socjali
stycznego h andlu musi s:ę 
stać sprawą całej P ar fi. Ni
gdy bar dz;ej niż teraz u nas j 
nie tchn'e bezpcśrednią akfu
alnością rzucone nicgd~'Ś 
przez Lenina w 1921 roku, 
pod adresem rt>syJskirh ko
mun ;stów, hasło: „NAUCZYĆ 
SIĘ HANDLOWAĆ", 

Tr zeba wzmocnie na'>z h an
del socjalisfr czn:v now~·mi, 
tdolnym<, ofia;nymi kadrami. 
Trzeba opiekować się n;e tył-

ko Ministerstwem łlandlu We 
wnętrznego, ale wszystklmi 
terenoWYmi organizacjam' ban 
dlovrym\ 2apewniając kon
kretne kierownictwo partyj
ne, konkretną pomoc i kon
kretną op'ekę. Trzeba nauczyć 
s~ę w handlu socjal'stycznym 
maksymalnej giętkości i umie 
jętności t>rzystosowywa.nia się 
do szybko zm:en"ającyci. s1e 
wamnków. Trzeba w pełni 
nauczyć się mobilizować dla 
potrzeb zaopatrzenia ludności 
miejscowe lokalne resursy, 
n;e l'cząc tylko na centralizo
wa.ne zaopatrzen1e kierowane 
z Warszawy. 
Trzeba wszechstronnie wzma 
cn1ać produkcję, zwłaszcza na 
t~·ch odcinkach. gdzie nie mo
że ona r>C>dąź:'l:ć za rosnącym 
zapQ1r:rebowim' em. 

Trzcha z w 'elka ostrożno
śc:ą planować w:irost Ilości 
zatrunn•onych i wzrnst irb si
ły na~iywczej. przystosowując 
je do reainego wzrostu masy 
towarolvt'j i karząc surowo 
wszystk' ch tych, którz~· pne
kraczaj ac planv zatrudn"en·a. 
hmiąc dyscyplinę -płac. powo
dują nadmierny, nieplanowa
ny wuost siły nabywczej. w 
rezultat'ie czego r><>wsiają tru
dności gospo1fa ·· ··~e. 

Zwiększyć czujność wobec wroga klasowego 

domo, nasz aparat g?SPodarczy w 
dużym stopniu z konieczności 

musiał być rekrutowany ze sta
rych s.Pecjalistów, których więk
sza część pracy zawodowej prze
biegała w warunkach kapitaliz
mu, co powodowało powiązanie 

z ośrodkami . dyspozycji. w1elko
kapi talistycznej, z krajowymi i za 
granicznymi kartelami i trustami. 

Rzecz jasna, że przeważająca 

część naszej starej inteligencji 
technicznej lojalnie współpracuje 
z nami. Rzecz jasna,_ że przeważa
jąca część o~ób przybyłych z za
granicy pracuje lojalnie i patrio
tycznie. Dlatego praca kadrowa 
jest tym ważniejsza, gdyż musi 
ona doprowadzać do wszechstron-
nej oceny każdego 

przy czym czynnikiem 
cym jest obecna praca 
postawa. 

człowieka, 

decydują

obecna 

Wszystko to wymaga stałej i 
nieustannej troski o oblicze kadr, 
stałej i nieustannei czujności w 
tym zakresie, wnikliwego analizo
wania przeszłości każdego ~zło

wieka i konfrontowania jej z jego 
obecną pracą i jej wynikami, sta
łego i systematycznego wyrabia
nia sobie poglądu o ewolucji ideo 
logicznej zawodowej danego 
człowieka, o przydatności do zaj
mowania przez niego tego czy 
innego stanowiska. 

Wielu z naszych towarzyszy 
i w iele z n aszych ogniw partyj
nych uważa, że wypełnili wszyst
kie obowiązki w dziedzinie poli-

tyki kadrowej przez wysunięcie 
na odpowiedzialne k ierownicze 
stanowiska oddanych sprawie par 
tii robotników. Oczywiscie, wy
suwanie na kierownicze stanowi
ska robotników jest bardzo waż
nym elementem polityki kadro· 
wej, ale samo tylko wysuwanie 
nie zabezpiecza nas przed niebez
pieczeństwami ·i kompl!kacjami 
na odcinku słusznego rozstawia
nia i wykorzystania kadr. 

Pierwszy Kongres Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni
czej wskazał wyraźnie na ko 
nieczność tworzenia własnej 

ludowej intP.li~encji tecbniC?: 
nej przez forsowne szkolenie 
nowych kadr i przez umożli

wienie wysuniętym na kie
rownicze stanowiska robotni
kom nabycia wiadomości tech 
nicznych, niezbędnych dla 
sprawowania faktycznego kie 
rownictwa. Trzeba z żalem 

stwierdzić, że te zadania, po
stawłone pnez pierwszy Kon 
gres, są wykonywane nie
zmiernie słabo, opieszale i 
wolno. 

W tej d7.iedzinie również 

musi nastąpić szybki i zdecy· 
dowany przł"łom. Partia musi 
zrozumieć, że bez forsowne
~o wysuwania kadr własnej 

ludowej inteligencji technicz
nej niemożliwe jest pomyślne 
wykonanie wielkich, trud
nych i skomplikowanych za
dań Planu 6-letniego. 

Dyscyplina pracy 
Przej awem niewidzenia wroga 

klasowego i konieczności walki 
z n im jest również występujący 
u niektórych towarzyszy zły, nie· 
partyjny, oportunistyczny stosu
nek do zagadnień dyscypliny 
pracy. 

Faktem jest, że w dziedzinie 
dyscypliny pracy mamy wiele u
jemnych przejawów, wymagają
cych zdecydowanej postawy i zde 
cydowanei walki dla jak najszyb
szej ich likwidacji. Np .w prze
myśle węglowym i w przemyśle 
włókienniczym mamy w tym roku 
wzrost nieusprawiedliwionych 
nieobecności. Te n ieuspraw:edli
wione nieobecności biją nie tylko 
w zakłady przemysłowe i w ich 
produkcję, ale biją także bezpo
średnio w klasę robotniczą, powo 
·dując dla olbrzymiej większości 
sumiennych i uczciwych pracow
ników konieczność odrabiania cza 
su straconego przez tzw. „bume
lantów", powodując obniżenie pro 
centu wykonania planu przez da
ny zakład, a tym samym obniże
nie premii za wykonanie pllłnU 
i zarobków załogi. 

Są u nas towarzy~ze. którzy 
chcieliby nieusprawiedliwione 
nieobecności „tłumaczyć" rozny
mi „obiektywnymi" przyczyna
mi, którzy zapomnieli o istnieniu 
wroga klasowego, którzy nie wi
dzą w ro.duźnieniu dyscypliny 
pracy jednej z form jego zbrodni 
c.-zej_ działalno~ci. Cz~,7 nie jest 
jasne, że ten stan rzeczy nie może 
i nie powinien być dalej tolerowa 
ny i że Partia i Rząd w oparciu 
o olbrzymią, przytłaczającą więk 
szość klasy robotniczej, winny 
uczynić wszystko, aby w naszych 

7.akładach panowała spralviedll
wa, socjal!styczna dyscyplina pra 
cy i aby Ci wszyscy, k tórzy pod 
wpływem działalności wroga kla
sowego usiłują ją rozluźniać, po
nosili dotkliwe kary? 

PODSUMOWUJĄC DZIS ZWY 
CIĘSKIE WYNIKI PRZEDTER
MINOWEGO WYKONANIA PLA 
NU 3-LETNIEGO, NIE WOLNO 
NAM NIE WIDZIEC SZEREGU 
NASZYCH CIĘŻKICH ZANIED
BAŃ I OSŁABIENIA CZUJNO
SCI W WALCE Z WROGIEM 
KLASOWYM, ZANIEDBAŃ W 
WALCE Z SABOTAŻEM I DY
WERSJĄ, ZANIEDBAŃ W O
CHRONIE TAJEMNICY PAŃ
STWOWEJ I W WALCE ZE 
SZPIEGOSTWEM, ZANIEDBAŃ 
W DZIEDZINIE SPRAWDZA
NIA, WYSUWANIA ) SZKOLE
NIA KADR, ZANIEDBAŃ W 
DZIEDZINIE DYSCYPLINY 
PRACY. 

Tylko szybkie przezwy· 
ciężenie tych słabości i 
zaniedbań, o których by
ła mowa, może uchronić 
nas przed poważnymi 
niebezpieczeństwami 
moze zapewnić dogodne 
pozycje wviściowe dla 
realizacji 6-letniego Pla
nu, planu zbudowania 
fundamentów Socjalizmu 
w Polsce. 

Nasze budown.lotwo gosp od a-r
cze, budo,vm.ictwo socjali.styczne 
w naszym kraju odbywa się w wa
runkach ostrei walki klasowej. w 
warunkach ivściekłego oporu ska. 
za.nych na 7.agładę klas kap'tali
stycznych, w warunkach działania 
na teren;e naszego kraju agentów. 
szpiegów, sabotażystów l dywer
santów na.słanych przez imperia
listów amerykańskich, ang:elsk;ch 
i inn:ych dla hamowania postępu i 
rozwoju Polski Ludowej. 

botażów i dywers ji. Czymże więc 
nn:vm niż zapomnien'.em o w rogu 
klasowym . o kon : eczności czu jno
ści , wytłumaczyć karygodr.e riJe
dbalstwo i brak wszelkich środ
ków ostrożności ze strony admin:
stracji fabrycznej, organów par
tyjnych i organów bezµieczeń
stwa? 

O pracy. i zadaniach Organizacji partyjnych 

Trzeba powied7.leć jasno i wy
raźnie, że na odcinku budownic
twa gospodarczego wiele ogniw 
naszej oartii i w!ele ogniw kiero
wn'czych w aparacie gospod:n
czym zapomniało o istn•en'u wro
gn klasowego. Wiele kierowniczych 
ogniw partyjnych i paiistwowych 
- w rezultac:e os·włom'enia wiel
kimi sukcesami gosl)odarczymi -
zapomnhło o kon·;eczności n1esłn
hnącei czujności w stosunku do 
dz'ałaln<>ści wroga kla.sowego. o 
kon'eczm>ścl stałego i systematy
cznego paraliżowania jego zbro
dn'czych wysiłków. 

W c'ągu osta"tnich mleslęcy młe 
liśmy szereg W'.''padków sabota:l:u 
i dywersji lV naszym przemyśle 
państwowym, mieliśmy wynndek 
podpalenia kopalni wegla ,,Rokit 
nica", m"eliśmy wypadek zbrodnl
czego. sabota.-łoweg{) podpalenia 
hali fah r ycznej w Zakładach Bu
dowy Ciężkich Maszyn w Elblą
gu. 
Już od dh1ższe . ) czasu r :.r tia 

sygńafaowała. że wróg rozb :ty w 
w alce p :)l tycznei p rzejdzie do sa-

Oczywi~de, n iczym innym tego 
wytłumaczyć n e można. Ale rów
r, i€'ż oczyw·ste jest, że stan rzeczy , 
który doprowadza do tego rodzaju 
wypadków. s tan. k tóry pozwala 
sabotażystom niszczyć rezultaty 
r aszej ciężk'.ej , znojnej pracy dłu
żej tolerowany być n ie może. 

Oczywiste jest, że takie organa 
arJmin:stracji gospodarczej, Par tii 
i Be-r.pieczeństwa, · które zapoml
naja o istnieniu wroga klasowego 
i o koni~czności walki z nim, któ
re zatracają czujność w walce z 
wr()giem. które dopuszczają do 
w:rpa<lków sabotażu i dywersji na 
swym te r en1e, że tak;e organa bę
dą mus'ały ponosić surowe kon
sekwencje. 

W momencie, gdy zakoń-
0czyliśmy :zwycięsko Trzyletni 
Plan Odbudowy. w momencie, 
gdy sto!my u progu reał'zacji 
w:elkich zadań Planu 6- letnie 
go, w tym momencie nie wol 
no nam s; ę upajać s,ukcesami 
~ospodarczymi i zapominać o 
wrogu klasowym i jego zbro
dniczych knowaniach. 

W tyil momencie musimy bąr
dziei niż kied:vkohv.ek wzmóc na
s;r.ą ·klasową, bojową i rewolucy j
ną czujność, 

nież plany są wykony,:,,,ane. Na 
odwrót , fakty mowią, że cały 
szereg komisariatów, k~óre wy
konały i nawet przekrocr,yły rocz 
ne plany gospodarcze, systł!ma
tycznie nie wykonuje planów w 
niektórych bard7.o ważnych gałę
ziach gospodarki narodowej. 

Olbrzymi sukces całej klasy ro
botniczej , mas pracujących i na
rodu - wykonanie ,na dwa mie~ 
siące przed 'ł:errflipem :Plarru ·Tł'zy 
letniego - Jest, oczywiście, prze
de wszystkim osiągnięciem na
szej pracy partyjnej, gdyż bez 
k ierownictwa Partii, bez jei ol
brzymiego wysiłku na polu mobi
lizacji mas pracujących, bez jej PO TRZECIE, n ie może być 
dowództwa na poszcv.ególnych wątpliwości co do tego, że jeśli 
odcinkach frontu walki ·:> wyko- by szkodnicy nie zostali zdemas
nanie planu - nie było by możli kowani i w yr zuceni precz, spra
we osiągnięcie tego sukcesu. Za- wa wykonania planów gospodar
ostrzenie czujności całej Partii na czych stałaby o wiele gorzej" •. 
olbrzymim from:ie planowej pra- Są u nas organizacje partyjne, 
cy gospodarczej pozwoli na znacz które albo zupełni e, albo mało 
nie większe jeszcze rozszerzenie interesują się procesami produk
r.aszych osiągnięć i przyśpieszy cyjnym i na swym ter enie i nie 
tempo rozwoju całej naszej gos- czują się odpowiedzialne za w yk<> 
podarki. · nan~e planów gospodarczych . 

„.„trzeba rozbi~ 1 odrzucić precz Wezmy dla p~zykładu organiza
- mówił tow. Stalin w marcu cję partyjną Fabry ki Sztucznego 
1937 r. - zgniłą teorię, mówiącą Jedwabiu w Żydowicach. Nie 
o tym, że systematyczne wykona wiąże ona kampanii politycznych 
nie planów gospodarczych spro- z walką o produkcję. Komitet za 
wadza jakoby do zera szkodni- kładowy n ie interesował się i nie 
ctwo i skutki szkodnictwa.„ · PO reagował na fakt obniżenia pro
PIERWSZE, udowodniono, że dukcj i i duży wzrost postojów w 
wszystkie nasze plany gospodar- lipcu i sierpniu br ., nie unikał 
cze są za niskie, gdyż nie UW2ględ i n ie likwidował dużej ilości spóź 
niają olbrzymich rezerw i możli- nień zarówno członków P artii, 
wości, ukrytych w łonie naszego jak i bezpartyjnych. Nie analizo
gospodarstwa narodowego. wano częstych awarii i nie wycią 

O zabezpieczenie tajemnicy 
państwowej i służbowej 

PO WTÓRE, sumaryczne wyko gano żadnych wniosków. Ten 
nanie planów gospodar czych we- stan rzeczy wynika stąd, że komi 
dług komisariat.ów w całości n ie I tet zakładowy wiele poleceń 
oznacza jeszcze, że w niektórych. władz partyjnych traktuje formal 
bardzo ważnych gałęziach rów- nie. . . 

Kontrola wykonania 
Przc- .i " w~m zapomnienia o istn ie 

n; u wroga klasowego wewnętrz
r.ego i zewnętrznego jest n agmin
ny w szeregu r.aszych instytucji 
gospoda1·czych. p:.r'.stwowyó : na
wet nartyjnych lekkomyśby s to
sunek d ) zagadn1eń ochrony taje
mnicy państwowej i służbowej. 

W szeregu naszych ;nstytucji nie 
sa stosowar.e żadne środki. któr e 
by zabezp · eczały ważne z punktu 
w dzenia inter esów państwa dane 
1 w'.adomości od przechwycenia 
przez agentów obcego wywiadu. 
Powoduje to częste wypadki, że 
ważne i tajne wiadomości dostaj ą 
s ę w ręce szp 'egów i są wykorzy
~tywane dla szkodzen ia interesom 
P 'ństw:-. 

Mamy lu do czyr, '. enia w ;nnej 

formie z tym samym, co przy sa
botażu, zjaw!sk:em niszczenia re
zultatów nasze j znojnej i ciężk ej 
pracy p rzez wroga k lasoweg-. 

J est rzeczą oczywistą, że ten 
zły, szkodliwy, alarmujący stan 
rzeczy nie może być dalej tolero
wany i że w dziedz"n'e ochrony 
t&jemnicy pa.ństwowej i służbowej 
musi nastąpić przełom. Uchwalo
ny osktn'o dekret o ochronie ta
j f'1nn'cy państwowej i służbowej 
musi być z c~łą rygorystyczności ą 
skrupulatnie przestrzegany. I je
dnym z bojbwych zadań Partii jest 
przestrzega.nie na w szystkich od
c ;nkat:h naszego życ· a, by p rzepi
sy tego dekretu stały się żelaz
n ym, n°ien aruszalnym prawem. 

Największym najczęstszym 
niedomaganiem w pracy party j
nej jest brak, systematycznej 
kontroli w y konania 
z a d a ń, postawionych przez 
Partię, a wraz z -tym - brak kon 
troli ludzi, którzy są odpowie
dzialni za powierzoną im pracę. 

lnstanc:je kierownicze wciąż 
jeszcze nie doceniaj~! tego faktu, 
że najpiękniejsza uchwała, jeśli 
nie kontroluje się jej w ykonania, 
bywa często wypaczom• w prakty 
ce i przynosi skutek odwrotn y 
do zamierzonego. Towar zysze za
pominają także i o tym, że ludzi 
sprawdza się n ie według ich gład 
ki<:h nieraz mów i pochwał, ale 
właśnie przez kontrolę ich pracy. 

Mówi się u n as już dość dużo Więcej czujności w polityce kadr o krytyce i samokrytyce jako 
w szc.::cgu ogniw naszego aparatu \ ważnym orężu podnoszącym 
gospoda::c~ego. wzwyż poziom p racy partyjnej i 

Przejawem zapomnienia o istnle 
niu ' 'liroga k la.sowcgo i n"em a l kom 
p lctnego zan"lm czujności jest obe
cny stan w zahr:!sie polityki kadr 

Sytuacj2 na tym odcinku jest w ypróbowanej metod~e ochro~y 
trudna i skomplikow ana. J ak wia P artii przed błędami. L udzie 

prawdziwie oddani Partii nie bo 
ją się samokrytyki, a ci, którzy 
się jei boją, czy jej wstydzą, 
znajdują się zazw yczaj jeszcze 
pod wpływami tradycji socjal
demokratycznych, ponieważ w 
tradycjach tych k rytyka i samo
kry tyka była pojęciem n :euzna
wanym. Ale praktyczn e i właści
we stosowanie metody krytyki 
i samokrytyki nie da się pomy
śleć bez organizacji systema~cz 
nej kontroli wykonania zadań. 
Można by w ogóle stwierdzić, 

że olbrzymia większość słabości 
i usterek, które ujawniaj ą jesz
cze nasze organizacje partyjne, 
ma sw oje źródło w nieumiej~tnej 
kontroli w ykonania zadań. Tu 
również leży przyczyna braku 
czujności. k tóry Pa rtia musi prze 
zwyciężać. 

Zagadnienie szybszego szkole
nia i w ychowania kądr partyj 
nych staje się obecnie t ym 1>ro-

blemem, który Partia musi posta 
wić na czoło swych zada1i. 

Aktyw pa.rtyjny, pełniący te 
lub inne fun~cje z wyboru, wy
n os i ogółem poważną liczbę około 
300 tysięcy towarzyszy. Wszyscy 
ci towarzysze stanowią górną, 
średnią i dołową kadrę partyjną, 
wszystkim niezbędna jest pomoc 
Partii w sensie przeszkoleni.a po
litycznego. 

T ymczasem przez partyjne szko 
ły wojewódzkie i centralne prze
chodzi corocznie zaledwie około 
3-4 tysięcy towarzyszy. W Partii 
liczącej 1.360 tysięcy członków i 
przeszło 300 tysięcy aktywistów , 
cyfra 3 tysiące przechodzących 
corocznie przez szkoły partyjne: 
jest rażąco niedostateczna. Akcją 

kursów wieczorowych (miejskich 
i fabrycznych) oraz n iedzielnych 
w iejskich, objętych jest łącznie 
około 140 tys. osób, co jest juz 
wielkim osiągnięciem, ale nie wy 
starczającym, tym bardziej, że po 
ziom jest nie wysoki, nie dający 
tego minimum wykształcenia po
litycznego, jakie niezbędne jest 
dla aktywu. 
Dziewięć dziesiątych naszych 

zadań rozwiążemy łatwo wówczas, · 
kiedy zdołamy podnieść poziom 
ideologiczny i zahartować poli
tycznie kadry naszego aktywu 
partyjnego. Musimy więc jak naj 
energiczniej przystąpić do tej 
pracy, aby w ciągu najbliższych 
lat wykonać to zadanie w zak?"e· 
sie możliwie n ajszer szym. 

Zadania organizacyjne 
~akie ~oski .organ,izacyjne na I nej, nauczycieli oraz ini~Hgcri<'ji 

lt:zy obecme wyc1ągnąc dla wuyst tw ór czej. 
ki~h. organiz~cjli.party~ny~1: w dzi~ b w r amach tych wytyC'zny_cb 
dz:rue wz~oz~_1a czu1z:o".ci party] . eg.zeku tywy i plenarne po
n.eJ, w dz1_ed~m1e podmes:c.1•a po- s1eozema miejskich, dzielnirowych 
z1omu. pol_1~y~znego akty.wu partyj ncwiatowych i wojewódzkich ko 
n ego i śc1sleJszego pow1ąza;1 .a go mitetów Parbi'i. systematycznie, 
7. m asam.? <'O pewien czas winny zajmować 

Trzeba, PO PIERWSZE, więcej się sprawą regulowania wzrostu 
uwagi zwrócić na kon;eczność po- Partii. 
prawy składu socjalnego · Partii. Trzeb a PO DRUGIE - podn;eść 

Składu socjalnego Partii w czujność organizac}f par tyjnych 
ctwi1i obecnej (51,9 proc. rnbot· .pny przyjmowaniu do P artii, prze 
ników , 4,9 proc. robotnik;)~ rol- strzegając ścisłej zasady st atuto· 
nych, 26,1 proc. ~ pracow niKów wei prz.y~mowania do Partii na j
um~słowyc~, 14 proc. chło;>ów) nie akt:r;w~1e3szycb prz?'1.ującycb ~o
mozna uwazać za właściwf. Rzu bo1.n1k? w, chłopow 1 m teligentow 
ca się w oczy ogromny odsetek 1,racu3ących ~raz w~korzystując. 
p raC'owników umysłowv„!h . uis· sam akt przy3m.-0wama do P artii 
k~ odsetek ch~opó'w w Pa.-W w ": cela~h wychowa~ia polit~~z?e
r .iektórych m~ejski ch, dz.iei•l~Co· :-o zarown? członkow Partu Jak 
W-~C'h i powiatowych ol'5a11iza- I h~zparty3nych: 
cj11ch liczba urzędników vJ.i<U{a ~a Kon~res1e Zjednoczen io· 
l\ iPkszość w Parti i (Siedlc~, dz: el ~ ym, ustalaJąc na wzór W~P(~! 
1irłl śródmiejska Krakow a, pow. przeb1_1dowę .dołowych ~rgamzac11 
Now7 Tar~~ · co pov·mdu ie oder· !,nrty3nych 1~ '!tw~:zeme p~dsta
W~J'.lle Partn od mas robot3 :.::y.'.h owych .~rg ... m.zac31 party3nych. 
t c~1~op.5kich i czyni j ą podat 1ą :ia za~howa~1smy J~dn~~ prawo .od· 
wahanfa drobnomieszcza 11.;'.". e. dz.- o!oweJ orga!' rzacJ1 do pr zyJmo 

C h 
.. . . . wania do P artii. 

ee ą parb bolszew ckte], o 
czym uczy nas b ogat e dośi„.r. a i ~ze Doświadczenie P artii w okresie 
n' e WKP(b). jes t r~g.tlowanie P•);,cmgresowym wskazu je jednak 
w zrostu partii a n ie pozo;taw i.e- iż często organ izacje oddziałowe 
n~e tej sprawy żywiołowe·.n i ro~ · nie stawiały należnych wymagań 
~uojowi. Stąd wnioski: nowowstępującym do P artii, :ie 

z&krtłdało się przy decydowaniu 
sprawy przyj(lcia nowego członk:i 
lmmoterstwo itd. 

a wydaje się słuszne us \ t!E-n:c 
zasady, iż na prz•1.r;)0;ć 

90 pr oc. przyjmowan ych d.o P ar• 
łi i winno rekrutować się z rol:ot
n ikQw i małorolnych oraz średnio 
r olnych chłopów, a 10 proc. :r. pra 
cowników umysłowych i to 1n '-?de 
wszy~tkim intP.lit?endi te.:~rn:C7.-

Dla t ego n asuwa .c;iię kontecznośi 
zrobienia - w stosunku .Jo orgn 
ntzacji p ::irt :,·: · . -~h w z~k ~adac ' 
p„:acy (fabryki, PGR, tn.>ty lucj( 

IDalszu ciaa nrr str. G-eJJ 



Zada.nia P~rtii w walce o czujność re olucyjną 
Referat Przewodniczącego KC PZPR tow. Bolesława ·Bieruta - wygłoszony na Ili Plenum KC PZPR 

"(Dalszy ciąg ze str. 5-ej) 

- dalszego kroku naprzód oraz 
konieczność przekazania prawa 
pizyjmowania do Partii jlotistawo 
wcj organizacji partyjnej. 

sze instancje partyjne przeprowa 
dziły ostrą walkę ze skandalicz• 
I'l;l'mi faktami nie przestrzegania 
statutowych zasad ze str~ny pod
stawowych organizacji partyjnych 
i pueciw formalnemu, le\cewa:~ą 
remu stosunkowi ze strony KP, 
l);M i KD cło· wykonywllnia ich 
~tarutowego uprawnienia, poJega
Jącego na zatwierdzaniu uchwały 

partyjnej z szeregowymi ·członka- działów przy istniejących już szko 
mi Partii, trzeba, aby składki par- lach partyjnych. 

sieniu na wyższy poziom jego ma I ły w ogniu dług~letnich walk. kia 
terialnego i kulturalnego hytu. l sowych polskiego proletariatu · 

Wydaje isię rzeczą słuszną na 
obecnym etapie. w celu ;>odniesie 
nia moralno-politycznego autory. 
tetu członka Partii, wprowadzenie 
praktyki przyjmowania i wyklu
czania członków Partii na ntwar· 
t~ch zebraniach podstawowych 
cn·g-anizacji partyjnych - z uprze 
dnim wyw1eszanicm listy osób, 
ktl>rc mają być przyjęte (względ
nie wykluczone). Taki tryb przyj 
mmvania był w swoim czdsie z po 
wodzeniem stosowany w WKP(b). 

tyjne członek Partii wpłacał se- PO ÓSME: - w sytuacji, wyma
kretarzowi podstawowej organiza.- gającej zaostrzonej czujno~ci orga 
cji partyjnej. nizacji partyjnych wobec elemen-

PO SIÓDME: - jednym z decy- tów wrogich i obcych. należy też 

Partia nasza jest godną spadko- i wielkich bojów rewo~ucyjn.vch, 
bierczynią doświadczeń i trady- kierowanych przez Lenina i Sta
cji rewolucyjnych, które narasta- lina. 

dujących warunków podniesie- ostrzec towarzyszy przed zazna· Partia prowadzi naród ku /epszei przyszłości· 
nia poziomu politycznego Partii czającymi się już poszczególnymi 

Je-dnocześnie trzeba, aby na· 

o puyjęciu do Partii. 

Uważamy też za konieczne -
\\' celu ustalenia osobistego kon· 
taktu sekretarzy KP, KM i KD z 
nowowstępującym członkiem i kan 
dydatem - aby pJerwszy sekre
tarz ~ drugi sekretarz osobiście 
wręczali leg;iymacje partyjne no
woprzyjętym. 

Nowe wybory władz partyjnych 
. Trzeha PO TRZECIE-pod ką- jo:h na konferencjach zwyda o-?z 
tern uchwał Plenum przepro,va· dyskusji i przy minimalnym napły 
dzic we wszystkich organizacjach w!e nowych kandydatów ':>ddawa· 
r:utyjnych od podstawowych i od na była do tajnego ~łosowanh, któ 
d1~3łowych poczynając, a na ko- re :o: reguły żadnych zmian d., u
mitetach wojewódzkiich kończąc, przednio przygotowanej listy nic 
nowe wybo'.ry władz partyjnych. wprowadzało. 

Liczba członków sprawujących W związku z tym powstaje ko-
w Partii funkcje z wyboru wyno- nieczność-wzorem WKP(b)-za
si prawie jedną piątą ogółu człon kazu wszelkiego układania ~ przy
ków. Skład władz partyjnych w l?Otowywania sp'.su kandydatów 
dużej mierze określa oblicze Par· do władz partyjnych poza konfe
tii i jej zdolność do realizowania rencją partyjną lub poza walnym 
zasadniczych uchwał najwyższych zebraniem partyjnym. Spisy ka:q
v..fadz partyjnych. dydatów do władz partyjnych 

Kampania wyborcza do władz winno się układać dopiero w cza
partyjnych powinna odbywać się s!e waln:ych zebrań i konferencji, 
według następujących wytycz- iI.rogą nieskrępowanego \Vysuwa-
11ycb: nia kandydatów przez wszystkich 

a) Nalezy wzmocnE'ć trzon 'l!'ro- delegatów, DYSKUSJI NAD KAŻ 
btariacki we władzach ;::artyj. DYM KANDYDATEM oraz jaw
ziych. nego głosowania, które decyduje, 

-:..v tym celu we władl:i.ch tx;'d· czy dany towarzysz winien wejść 
stawowych organizacji partyjnyc:1 do spisu kandydatów. DOPIERO 
w zakładach pracy prod'..li~c.:yjnej W TEN SPOSÓB UŁOŻONA LI
oraz w PGR należy zabez;>ieczyć STA KANDYDATÓW WINNA 
większość zawodowo czynnych ro I BYC ROZDANA DLA TAJNEGO 
t.otników, zaś w komitetacn miej GŁOSOWANIA W KTÓRYM 
isl:;ch, korrftetach dzielnicowych KAŻDY DELEGAT MA PRAWO 
,...... odpowiedni udział czy:1.'1ych w UZUPEŁNIENIA I SKREŚLENIA 
~r<1dukcji robotników. KANDYDATÓW. 

1:-) ~ie wprowadzać ~~ władz W celu zapewnier..'ia rzeczowo-
po:rtyJnych na wszystk1cn ,;zcze- ści i swobodnej krytyki oraz sa
b 1;.;~h b?'łych. czkmków wro,:,i.ch or mokrytyki-na konferencjach po
g;m:z~cJli pohtyczr_iych, były~h pra wiatowych, dz!elnkowych i miej
ccwrukow wszelkiego rodZ'łlU .od- skich nie powinno uczestniczyć 
g::ilęz~eń kapitalistycznego apara· w'.ęccj niż 100 - 200 delegatów, 
t l ucISku. . . a na wojewódzkich - od 20!) -
~~ same zasady naleti:y stos~- 300 delegatów. 

wa.:: przy do?orze .apara.u. party]· PO PIĄTE· statut PZPR prze-
n<:-;'.o w komitetach partyjnych. . . • iz „ · ·) u t 1· • t · 11 widuJe prawo organ acJl partyJc s a ie s az wyma~~any 1. a . · ł k · p ti" 
Jrnnclydowania do władz· p~rtyj· I neJ przenoszerua cz on ow ar i 

h I 
w poczet kandydatów. Z prawa te-

n~·c - · · · . cila sekretarzy komi.tetów gmin go dotychczas organ.zacJe pa.rty1-

jest rozwój masowego szkolenia próbami wypaczenia naszej walki Partia nasza zdolna jest do wy 
partyJ,nego, a zwłaszcza szkolenia o czystość szeregów partyjnych. konania zadafi, które stawia 
polit3·cznego kadr. Analiza uchwał CKKP (Central- przed nią obecny okres dzicjQ\vy 

Analiza kadr w partyjnym apa nej Komisji Kontroli PartyjMj) - okres budownictwa :mcjalizmu. 
racie powiatowym i wojewódzkim i WKKP wykazuje, że równolegle Ale warunkiem wykonania tych 
wskazuje na żywiołowy w przesz- do wypadków niedostatecznego zadań _ podstawowym warun
łości proces wysuwania się kadr reagowania ze strony partyjnych klem, 0 którym nie wolno zapo
partyjnych. W wyniku żywiołowo organizacji wobec elementów ob- minać ani na chwilę - jest czuj 
ści tego procesu. do aparatu par cych i wrogich - zdarza..ią. się też ność bojowa całej Partii i kaźde
tyjnego nie zawsze szły ::-.aji::en- fakty pochopnego podejścia ze go jej ogniwa. Nie wolno nam 
niejsze elementy z samego rdzenia strony komitet.ó\'I' powiatowych i ani na chwilę spuszczać z oczu 
klasy robotniczej. Mamy w :::po.- podstawowych orgm1izacji partyj- wroga klasowego i jego chytrycl~, 
racie partyjnym znaczną liczbQ nych do sprawy wykluczenia z Par podstępnych posunięć. BYC 
robotników niewykwalifikowanych tii. Wslmzuje na to dość znacuia. CZUJNYM! _ oto nakaz, który 
1 półinteligentów nie mających d::> liczba uchwał CKKP anulu.iący:!h powinien towarzyszyć nieustan
śiviadczenia pracy partyjnej w za decyzje o wykluczeniu, podejmowa nie każdemu z nas zarówno w 
kładach pracy. ne przez dołowe o"lliwa partyjne. każdym momencie pracy part:-d-

w ZWl·ązku z tym nasun~.la „1·ę Dlatego t~ż należy ostrzec orga . d . . ł . . k 
r- ~ . neJ, zawa owe3 i spo cczneJ, !a -

konieczność prmkształcenia. szkól nizacje partyjne prJ.:cił clementa- i na każdym kroku zespołowego, 
woJ"ewódzkich w szkoły instrukto- mi, które pobudki szkodnicze, ka- . D .k. • czy osobistego życia. opo i wrog rów pol'.Jiato....,.ch, do których kia rierowiczowskie lub wręcz chęć za . . d . ł „„ k' b' ty I klasowy istnie30 1 zia a - trze-rować należy robotników wykwa- latwienia. porachun ow -SO 1s <• 1 , . • · · ba być czujnym. Byc czu3nym -lifikowanych z naJ"vrięks'".' eh za.kła będą. przy!irywac po:rorami czuJnO~ ł d 
dów pracy i ze stażem ~p.'rodukc:vJ· ści. to znaczy przyśpieszać zag a ę 

· N l • • 'ć k · imperialistów, to znaczy umac-nym i parh.'.;,,nym co na.J'mnieJ· trl'-' a ezy też zwroc1 uwagę om.J . . - " "ed niać zrPb~.· budownictwa ustro3u letnim • tetów partyjnych na m opusz- ""' 
l akt 1 b · · socjalistycznego. Pilne zadanie porurlesienia pozio cza I\ą pr y >:ę poz awiama pra 

mu politycznego kadr partyjnych cy wielu usuwanych z Partii. Ale nakaz czujności stanie się 
wymaga jednak od nas uruchomic Komitety wojewódzklic. miejskie pustym dźwiękiem, jeśli nakaza
nia przy wojewódzkich szkoła~h i powiatowe winny ściśle przestrze wi temu nie będzie towarzyszyć 
part~·jnych trzymiesięcrnych kur- gać zasady, że ilekr::ć ,..,vklucwny rzeczywisty i gł~boki przełom na 
sów szkolenia sekreta1·zy komite- członek powinien hn~ „.r.u:i.:ety z wszystkich odcinkach naszej pra-
tów gminnych i podstawowych ';1: miejsca dotychczasowe.i swo:;~j cy partyjnej. 
ga;tlzacji part~-jnyc~1. , . prr.cY:· :należy przesunąć ~o J?a :n I Od chwili Kongresu Zj~dnocze 

. P?wstaJe tez konr..ec~osć rozw1-1 i;ie m1eJSC~ pracx odpow1edt11e do ; niowego upłynęło 11 miesięcy -
ruęc1a lrnrespondencyJnych wy- Jego kwallfikacJ1 zawodowych. I okres stosunkowo krótki. Ale 

Do końca zlikwidować odchylenia 
prawicowe i nacjonalistyczne 

1 okres ten pozwala zorientować 
I się zarówno w charakterze na-
1 szych osiągnięć na polu umacnia 
! nia i pogłębiania pracy partyjnej, 
! jak też uwidacznia szereg niedo-
1 ~rt ' · b ' ' któ e na wyni-Towarzysze! D~maskuj~c. kontrtc,~olucyj_ną !'1""'an 1 raKo:v.. ~ •n.żme 

teorię prawicowych kap1tulantow r._ac.t pracy tcJ JCSZC e po 
o wyrtasaniu" walki klasowej w c·n.ą. . „ . 

" ·. "' · · · I\:omecznosc dokonania przelo-okres1e dyktatury proletariatu. 1 • • 

tow. Stalin stwierdził w r. 1929: •:nu. w pr~~y P
1 
abrty3~e.l ozna.cza 

kl b · · , I komecznosc g ę sze1 1 cnerg1cz-" asy o umi-:lraJące s.a- . . . lk" · · · t h · · • · dl t · t me3szc1 · wa J o usumęc1e yc w1a3a opor me a ego, ze s a I . d • · b k' 
ły się silniejsze niż my, lecz nie omaga~ 1 ra ow., . 
dlatego, !Ie socjalizm rośnie i Czy Part1a nasza, ktora ~miała 
szybciC"J n\'ź one L one stają I stanąć :i:a czele. mas .P:aquJącycb 
się słabsze niż my. I rośnie\ w okr~s1e w;=i1kt z na1ez~zcą h1Ue 
dlatego, że one stają się slab- 1 rowsk1~, k~ora rozgr?m1ła .band.Y 
sze, czują one ostatnie dni reakcyJne, i dywers~ę MikołaJ
swojego istnienia i musz~ st:i czyk~, ktora prowadz1łc:i kl~ę r~
winc opór wsz~"slkimi siłami, botn1czą po drodze :v1elkich h1-
wszystkimi środkami". storyc~y~h l?rzeobraze11_ społecz-

(Dzieła, t. XII, str. 38) nych i k1eruJe pomyśl:11c pla~o-

podnieść wyżej poziom polityczny 
swych kadr, podnieść: bojowość 
swoich szeregów i poprowadzić 
je do nowych, jeszcze dalej się
gających zadań? 

BEZWARUNKOWO POTRAFI! 
Nie można ani przez chwilę 

wątpić o tym, towarzysze! 
Potrafi - ponieważ Partia 

nasza jest ·wyrazicielką woli 
mas pracujących i narodu pol
skiego, ponieważ łączy ją nic· 
rozerwalna więź z klasą robot· 
niczą, ponieważ swoją dotych
czasową walką, hartem i nie
złomnością zdobyła najgłębsze 
zaufanie wszystkich ludzi pracy 
i dowiodła, że prowadzi naród 
do lepszej przyszłości. 

Potrafi - ponieważ chce i 
będzie czerpać swe doświadcze
nie i swój hart bojt>\vy z nieza· 
wodnego wzoru, jaki daje nam 
Wielki f',faJin i jego zwycięska, 
bohaterska Partia Bolszewików! 

PRZED PARTIĄ BOLSZE
WICKĄ STAŁY TRUDNOSCI 
WIELEKr..OC WIĘKSZE, 

PRZESZKODY WIELEKROĆ 
GROŻNIEJSZE. ALE WSZYST 
KIE TRUDNOŚCI I PRZE
SZKODY ZOSTAŁY POKO· 
NANE. POKONANE ZOSTA· 
ŁY, BO PROWADZILI PAR
TIĘ LENIN I STALIN, GE
NIALNI IDEOLODZY I REALI 
ZATORZY MARKSIZMU-LE
NINIZMU, WODZOWIE NA.1-
WIĘKSZEJ REWOLUCJI W 
DZIEJACH LUDZKiICH, 
TWÓRCY NOWEGQ WOLNE
GO CZŁOWIEKA. DOPÓKI 
ICH NAUKA, ICH RA~A, ICH 
DOSWIADCZENIE, ICH 
WZOR, ICH HART, ICH 
WSKAZANIA TOW ARZY
SZYC NAM BĘDĄ NIEUSTAN 
NilE JAK GWIAZDA PRZE
WODNIA W NASZEJ PRACY 

NIE ZAISTNIEJĄ NIGDY 
TRUDNOSCI ANI PRZESZKO
DY, KTORYCH BYSMY POKO 
NAC NIE POTRAFILI. 

r:yr.h i podstavvowych or.~a'l;zacji :::<> korzys~ały. w bardzo małe] m~e 
f'~l'tyjnych oraz czlo'nk.6w· ko· rz~. ;Anal:za 1e~nak stan~ or_gam
mitetów powiatowych, miejskich, zacyJnego Partii. w~kazuJe, ze r.a 
C?,ieln'icowych _ w zasadzie <O skutek zlek~~wazei;i;a stat.utowych 
najmn\iej i rok: zasad . P~rtll w '!;cłu osrodkach 

Plenum Sierpniowe w ubiegłym 
roku rozgromiło odch3·lenie nrawi
cowe i 11acjonalist:rczne w PPR. 
stworzyło zdrowe przesłanki dla 
zjednoczr.nia ruchu robotniczego 
przez zdemaskowanie i rozbicie so 
cjaldemolcracy·zmu, Plenum Sierp 
niowe uchroniło ruch robotniczy w 
Polsce od zt'jścia na manow~. od 
katastrofy, Dziś widżimy to je
szcze ostrzej_ niż przed rokiem. 
Dlaczego? Dlatego, i.e jesteśmy 
dziś wzbogaceni doś,viadczeniem. 
które nagrom~:iziliśmy w tym O
kresie wspólnle z innymi krajami 
demokracji ludowej, szczególnie 
zaś na Węgrzech i w Bułgarii. 
Doświ.'.ldczenie to wykazało, że 
:i.gentury imperialistyczne żerują 
na wszelkich wahaniach i ideolo
gicznych odchyleniach w partiach 
robotniczych. 

Partia nasza wyrosła w wielką wą budową fundamentow. s~c~a
siłę, która zdolna jest prowadzić lizmu. - potraf.i usun1ąć is:rue~ąnaród ku lepszym i w:yższym for- ce niedomagania, dmrnn~c me
mom życia S}JO}P;'.znrgo, Im podmc zbędnego przełomu w sweJ pracy, 

~~ ..... „ ............... ••••••e••••++ ......................... „ .... „.„ ... „ .............................. „„„„„„,,..n 

. dla sekretarzy komi~et:iw powia organ!zac3e. partYJ~e zostały r~z
bwych. miejskich, dz~P.lnico·.vych wodnione. I ro~~op_ione ": m~s1~, 
on~ członków komitetów woje- co z~aczn.e obn.za ii:~ pozt?m 1de
wódzkich - w zasadzie co naj· ologl1c7:~Y· a~1!wno~c póhtyczną~ 
mn ej 3 lata, dla sekretan~· 1.-c•:-,i ~dolnosc mo~1ltzacy3cą o~az C'ZiYDl 
t·~~ćw wojewódzkich _ C.) naj- J~ podatnymi na wszelk'e waha-
21FLej 4 lata. nia. 

PO CZWARTE:_ zabezpieczyć . W ty~~ warunkac~ powstaje ko 
przestrzeganie zasad demokracji i;·eczno:;~.oura;ow?n.a centralnych 
wewnątrzpartyjnej. Trzeba skoń- instrukcJI, kto re da dz~. wytyc:z:rie 
czyć z dotychczas praktykowanym komitetom .w?ie.wódzk:;m .• pow1a~ 
przez kom~tety partyjne ogram- towym i. m1e.Jsk;m w. Jaktch ~Y
Cł.aniem upra\vnień wybor!zr.::h, p~dkach 1. w Jaki ~posob orgaruz~~ 
l<tórP. po1egało na tym, iż u:;1epu. c3e party:i.ne winny. pr~e~r?w!"dz1c 
ją('e komitety przy współ•1tlz;.aie pewną J·czbę naJmn·c1. sw1ad~: 
często nadrzędnych ins~a.1 ;ii u· mych i aktywnych członkow Partu 
kl"aóały przed konferencją ~~st~, w poczet kandydttó\v. 

Dośw.adczenie to wykazało. ż~ 
odchylenie ideologie7.11e niezwycię
żone. za wczasu i do końca st•.va
rza dogodną glebę dla działalności 
W.1,"0gii;!j agentury, ze prowadzi do 
ZWYrodnienia ideologiezr,ego i spla 
tania się z agenturą. 

Dlatego ·musimy odchylenie pra 
wicowe i nacjonalistyczne zlikwi
dować do końca. Dlatego powin
niśmy bez wahań w~·ciągnąć kon 
sekwencje polityczne i organiza -
cyjne w stosunku do tych nosi
cieli odchylenia prawicowego, 
którzy nie rozbroili si~ do kai'ica 
przed Partią, nie pomagają Par-" 
tii w zwalczaniu niebezpieczeństw 

k grożących Partii i nie chcą się. 
Krytyka ; samokryty a przyczynie do wykarczowania 

PO SZÓSTE - poważne nledo
magan'.a w życiu Partii są zwią
zane z niedostatecznym rozwojem 
w Partii krytyki i samokrytyki, z 
odrywaniem się aktywu partyjne
go od mas: z obj a wam·, a nawet 
z poszczególnymi faktami tworze
nia s'.ę w n :ektórych ośrodkach 
klik czy mafii wzajemn:e popiera
jących się kierown'ków. partyj.: 
nych i państwowych, kliik i mafu 
paraliżujących wszelką samodziel
ność i inicjatywę organizacji par
tyjnych. Stan ten wymaga mobi
lizacji komitetów Y1ojewódzkich, 
wojewódzkich komisji kontroli par 
tyjnej, komitetów. pow:atowych, 
m ejsk '.ch. dzieln:cowych oraz 
wszystklch komitetów partyjnych 
-mobirzacji koniecznej dla stwo
rzenia najbardz'.ej sprzyjających 
warunków w organ'zacjach par
tyjnych dla rzeczowej krytyki i 
samo-krytyki. · 

W tym celu komi te ty wojewódz 
k:e wojewódzkie kom1sje k1>ntroli 
pa;tyjnaj oraz kom'.tety powia.!o
we miejsk'c i dz'cln'cowe powin
ny p'ln;e i ust.awiczn:e śledzić 
orzebiee nosicdzeń nodstawowvclt 

oruanizacji partyjnych i Ich pro- bez reszty wszystkich elementów 
tokóły oraz reagować zdecydowa- odchylenia ideologicznego. 
nie i szybko na wszelkie fakty · Czy to, że stawiamy z cąJą 
o~raniczania krytyki i samokryty- ostrością zagadnienie niebezpic-
ki. ń t "k . . d Wszystk;c wym'.enione instancje cz: ~.\~a przem ama., wroga o 
partyjne winny dokładnie rejestro Part11 1 do aparatu panstwowego, 
wać - "v celu przypilnowania ich że skupiamy na tym uwagę całej 
reat:zacji· - wszelk!e słuszne po- Partii - świadczy o naszej sła-
stulaty idące z dołu. bości? 
Należy też położyć kres ni€zdro · 

wej praktyce regulowanla dysku- Wprost przeciwnie, świadczy to 
sji prz2z zamawianie wystąpleń i o rosnącej nieustannie naszej sile, 
p:sanie dla występt&jących prze- świadczy to o rosnącej dtljrzało
mówień, co często powoduje, lrż §ci politycznej klasy robotniczej 
dyskusja na zebradach pa.rtyinych _ jest to wyrazem now)•ch za
nosi deklaratywny · i czczy chara-
kter. dań, szczególn~ eh zadań, które 

Trzeba. aby nasz aktyw partyj- Partia nas1..a wysuwa. na t;ym efa 
ny rózwijnł i zacieśn' ał swoje bez pie w~iki ldasowej. 
pośredn!e kontakty z masami człon Świadczy to, że nie chcemy spo 
ków Partii i bezpartyjnych, Trze-
ba, aby kaidy etatowy i nieetato- cząć na hmrach, że nie chcemy za 
wy pracownik był powiązany bez- dowolić się jui osiągniętymi wy
pośrednio i systematyczn'e co nnj- nikami, że chcemy wypierać wro
mniej z jedną robotn•czą lub chłop ga z dalszych pozycji, na któr~·cb 
ską organizacją partyjną. . się ZAMASKOWAŁ. 

I wreszc'e, aby ustal'.ć stały oso 
bisty i indywidualny kontakt se- Świadczy to o rosnącej ofensyw 
kretarz.a nodstawowai orE!ar.i zacjl ności naszej Partii. 

Uroczyste zakończenie Ili Zjazdu Krajowego 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 

WARSZAWA (PAP). - W drugim złożył ziazdowl w imieniu Uki;aiń· J waszym kraj~. Je5t to .u~z~czywist
ciniu obrad III Krajowego Zjazdu To- skieg"J Tnwarzystwa Łączności Kuilu nicn~~ n;a1zen. o przyJazm ~~rod.~ 

d · ralneJ' z Zagranic" życzenia dalszych t:kra111sk1cgo i narodu pols:--.ego · warzystwa Przyjaźni Polsko·Ra z1ec- .., . · , wielki poeta 
kiej przewodnictwo obejmuje Zofi~ sukcesów w pracy, Mow.~l ł'n:ypomma, .~e k t 1 t Wasilkowska. Udziela ona głosu 10- Dr Pogrebnillk przypomina, że nl ukran:.'lkl Taras Sz~-.. .• ~zen ° s 0 

Il 
letniej - M. Gołąbce, która w imie· Ukrainę przyjeżdżały delegacje chło t~~u wolał o przyiazn polsko-ukra
niu przybyłej na salę delegacji har· pów polskich. ,.Przyjmowaliśmy ich ms1tą. . . . . . . d _ 
ccrzy składa zebranym serdeczne ży· jak braci. Nasze delegacje chłopskie . Przyiazn ta . stała 51El, ~ozhwą ~. 
czenioi. były również w Pclsce i przywiozły picro teraz między_ Rauz1ecką Ukra1 

Nast<wnie członek Akademii Nauk ::e sobą wspaniałe wrażenia z serdecz ną a Ludową P_~lsk.ą. , 6 Ukra1·11skieJ· SRR - dr Pogrebniak nego przyjęcia jakiego qoznałv w Delegat ukramski ko'.1czy pr.zem • 
_______________ .....,..„ -----·~------·- wiecie słowami: „Strzezmy twierdzy 

Ofensywa na Czung·King · 
Kuomintang w poszukiwaniu nowe; stolicy 

NOWY JORK (PAP). - Jak tlono· sama odległość dzieli wojska ludov.:e 
szą z Hong-Kongu korespondenci od Czung·Kinqu ze wschodu, gd.z1e 
pism ameryk.ai'lskich, cbi1\skie wojska ·zajęly one waz.ny ośrodek komumk:l 
ludowe zajęły miasto Kwci· Yang - cyjny C7ien-C~iang. .. . 
slolicQ powincji Kweiczou, o~cina· lnr..e torz:iacie Armu. Ludowej. po
jąc tym sam.ym. wojs~a kuommtan· s_uwagc: ~ię o? poludmowego w~c~o 
gowskie, znaidu;ące s1ę w Czung· au, ataku.Ją . miasto Yugan, poł~zo1,e 
Kingu i w prowincji Seczuan od re- w o~l~głosc1 200 ~1'.1 od Czu1~g-Kmgu. 
szty sił Czang-Kai-Szcka. \Vsrod urzędm~ow kuomml~n.gow-

Wojska ludowe szybko posuwają skich w Czung-Kmgu panuią Jl'.-Z i;ia~ 
~ię w kierunku tymczasowej siedzi· stroje p<•niczne. Rozpocz~ła się J';IZ 
by włcidz kuomintango~vskich -:- ewakuacj~ pewnych urz.ędo~ do mia 
Czung-Kingu - od połudma połudruo sta Kunming w prowmci1 Ym;nan, 
wcgo wschodu i wschodu. . odda~onego o 400 k::zi na połudmowy 

Po zajęciu Kwei-Yana oddz;aly .lu- za~hod. od Czu!1~·K1i;gu'. o.raz ~o ma· 
cl.owe zl:liżyly się do Tsung1 ~ miej · łeJ ::zi1ei~cowosc1 gorsk1.cJ S1czang, 
scow"Jści położonej w odległosci 190 polozoneJ w odległości 285 km na 
km n'l pd.udnic od Czung·Kingu. Ta wschód od Czung-Kingu. 

Prowokacyjny proces 
przeciw autorowi „Międzynarodówki .zdraic6w" 
PARYŻ (PAP) - Rozpoczął si•; I „Humanite" stwierdza, że zainspi· 

tu proces, wytoczony przez 5 zd.l'aj- rowany przez międzynarodową rcak · 
ców z krajów demckracji ludowGj cję proces stanowi część kampanii 
autorowi ksiażki pt. „M.iędzynarc· przeciwko krajom demokracji ludu· 
dówlm zdrajcÓw" - de Jouvenelo,d, wej i godzi w prawo woln~ści słowa. 
oraz autorowi przedmowy do td Również „Liberation'' podkre~la, 
ks iążki - Andre Wurmscrowi. że proces ten ma dostarczyć nom~-

Po zi:łatwi.eniu wstępnych spr<>w 
proceduralnyd1, rozpraw~ odt'ocr.ono go pretekstu do kampanii antyde· 
do dnia 13 marea 1930 roku. mokratycznej. 

naszego pokoju i dobrobytu - przy. 
taini narodów, opartej o wielką nau· 
kę Lenina·Stallna··. 

Po odczytaniu przez przcwodnicza
c<1 depesz, nadesłanych przez liczne 
01ganizacje społeczne i zakłady pra
cy - zabiera głos znany reżyser ra 
dziecki, laureat Nagrody Stalinov.'
skiej - Grzegorz Aleksundrow, k tó· 
ry przekazuje zebranym se1 deczr.e 
pozdrowienia w imieniu pracowhi· 
ków radzieckiej socjalistycznej kul· 
tury i sztuki. 

„Przed 32 Jaty - mówi Grzegorz 
Aleksandrow - rozpoczął się roz
kwit nowej, niebywałej , prawdziwie 
ludzkiej kultury. Narody radzieC'· 
kie przemówiły donośnie na cały 
sv;iat plemiennym językiem postępo· 
wej i różnorodnej sztuki. 

Sztuka ra<lziccka wprowadziła na 
ekran, na scenę i do literatury nowe· 
go bohc:.tcra człowielrn pracy, 
czlowieka prostego i uczciwego. 

Nam pierwszym - mówi dalej Ale 
ksandrow - przypadło w udziale 
szczęście opowiedzenia ludziom o 
życiu socjalistycznym i o tym, jak 
ono zostało wpvaiczone, jak się bu
duje i jak formuje. 

Sztuka nasza stala się narzQdziem 
Willki ideologicznej. Dumni jeste
śmy, że nasze prawdziwe, uczciwe 
idee znajdują drogę do serca proste· 
go polskiego człowieka. 

My - w ZSRR - szanuiemv I ko· 
<hamv pcilską kulturę. 
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- Dworzec Kolejov,;y 
- Milicja Obywatelska 
- Straż Pożarna 

Straż Pożarna \dzwonić 
tylko w wypadku pożam). 

ADRES REDAKCJI: 
R. S. W. „Prasa", Plac Koś· 

ciuszki 16, tel. 2-50, godziny 
przyjęć 10 - 12. 

raMASZOWS~J 

Załoga F~bryki Sztuczneg~ Jedwabiu 

pozd rawia i wita Marszałka Rokossowskiego 
Nadzwyczajne zebranie załogi I Kubackiego z Komitetu Wilanow I Lenino, War.!zawy, Gdańska, zawsze nadzieję odradzające. 

Prństwowe. j Fabryki Sztucznego I skiej Organizacji Partyjn. ej, tow. . B11d?.il'zyna, Berlina, stać wier qo się w zachodnich strefach 
Jedwabiu już się rozpoczęło i te- Zylewskiego z ZMO, ·ob. Chmie- ni:: na straży Polski Ludowej, pod opieką imperiali~mu an· 
raz nie sposób wcisnąć się do "lewską, - prz::wodniczacą L'.gi I jej niepodległości i nienaru- qlo-ameryka1!skieqo faszyzmu 
sali kasyna. wypnn:onego robot-, Kobiet i wiele innych osób. swlności jej qranic na Odrze, niemleckiego - nadzieję na 
nikam! . ~ pracownikami, ~tórzy Prze'1 cłndlą właśnie ob. ob. Nys.ie i Bałtyku. r"w''i~ nai;;zych granic na za 
zebrali stę tu po swym dmu ro- , życzyiiski i Kaczmarek odr::zytall :- :wcirśniać węzły brater- chodzie. 
boczym, by powitać historyczny 1

1 
kom:111!kat 0 powołaniu Mąrszał- stwa z potężną Armiq Radziec T\voja ob~cność w Rząclzie, 

moment powrotu do Polski bojow , ka P.okol'Sl)Wskicqo na stanowi· ką i armiami krajów demo- Twoje kierownictvvo armią -
nika i bohatera klasy robolni_czej · sko Ministra Obr.ony NBrodowel hacji ludowej". jrst wimosn!".'lli~m nasuj po 

Dziś· zakończenie 
wystawy 

O god,z. 17-ej w sali konferencyj 
nej Powiatowej Rady Związków 
Zawodowych nastąpi zamknięcie 
trwającej od dwu tygcdni wysta
wy gazetek ściennych. 

N a uroczystość zamknięcia rza
prasza się członków kolegiów re
dakcyjnych oraz przedstawicieli 
zwiiizków organizacji sp::iłecz
nyd~. zak'iadów pracy i instytucji. 

- Ma.r.szałka Konstantego RoKOS- i mianowaniu qo Mąrszałkiem P.Jl N_a trybnnę wstę,nuje przedst'l- zycji na arenh m'.ędcynarodo 
• „ 1 ~ /fJ'J '~.i. 0 • i;k1 oraz pierwszy rozkaz Marsza wir.: P. v /..:.wo . 'l iego . mi e u l So\''"'-1eo-o . ł . l l ··vo „, 'rl k' KO ·1 t we1·. i·er;t qroh.wm ostrz~że-· 

ł ł:l! f; l,,„d7J · ZatrzymujEmy się przy wejściu. ka. Jeszcze dźwięczą nam w u- I PZPR -- tow. Dylewski .. Mówi o nie-m pod adrP:;"rn rew!zjoni-
fMJ.n v <tł' k b s '-ów niern!,,~lr'.ch i insp!rują-Na scenie, przy stole prezydial szach słowa: j • '."'r~.'- .cu: o wars7.a':" ·Lm ro o-

Na komisji 
rocznik 1913 

DZI" (' d ) dz 16 b I · · ~ t· · r1arn1 ktory w ocrn·u w~Jk z cyrh ich im1rr:· l;]-;'ów ame- . , . . d \'T . 
1 

, .I.., 
d sro a - go . ze ra- nym widzimy przodownic~ prncy ,,.-;zeregowym o 1cerom i · · · • · . , • · • ': rvk;oi'J~kich i anri1 ·J~l~'ch. je~t p~1s 1 J~tro prz~ ,, OJS ~ov.;ą ,~o 

ni~ członków Org~n:iZacji Partyj- ob. Kurek, prz~wodnicząceno Ra- Wojska Polskiego r?zkazuję: J k?~;r:"'.w?li 1~;\, 1 '.'1te;•1·,Pnqą, .\~ wielkim ',vkład?m w w~'.c·~ 
0 
I m1słą. ReJestra~yJną staJ„ mbęz-

neJ przy ElektrO\\'nL dy Zakładowej, low. Polrtka, tow. - wzOrf'm bol!aterow spod i wie ~1 e1 1 c. u. 11 e1 ""al.nowskie i n'rzym:mie pokoju światowe- i ~zyzn.1 uro~zen1 w r. 1v13, . ez 
. I szkot!\ wvrosł na boh::i.tera <;pod wzg·lP.du na ich stosunek do słuzby 

Stal.1.nqradu, \Varsz:twy, \Alalu qo. . ,-.~.,.;- „ · 
Na.si hore.100„denci ni.S!!J. ! P0mnrs'kif'qO, Bnl•na. Twój powórt do kraju, to \\u.,;x0 : 1~J. 

j 0 ,.,; ·,.., '" 1 no e sil- Kom1sJa rozpoczyna m-.zędowa-

Na rady techn ·1czne Of PZ. em ~'_1~_alr.e o i. I os' c' ,. ,. a kos' c' . d7,~;~~~T~~ny ";~~~(,.. d~Wl~~~~~;~~ ~:n~·c"~;;~!~"~:7.\'i~;n?~· br~· ~~~zw 7~ajd~~;~ Straży Pcżarnej o 
"ł ~- "' ! ma.". pr.'>ru ;.·~. cvch, 0 ktiir~:·'.'l w:il- tPrstwa z~ Zw:'}z!~pm Radzie " · __ · __ 

'i nosc wl1.lr::7''ł fl17"~ ciJłe swe zv- c'k'.m i J"'qo Gr'!ntalnvm Wo-
. _ . . . . , ci!". Kom!'.1n'y R(\kos~mn:.1d _ c17em - Stalinem. To jeszcze PCff -' ież! ••• 

Dnia 9 bm. odbyła ~ię w PZPJG 
Nr 3 kolejna miesięczna narada 
wytwórczB.. 

w szybkim tempie tt>k co do 110 racJ011al!zatorsk1m Jednego z pra, 1-~~ 1 1 ni ... ,_ • , . • icdt"n d,..,,„;>d Ż"czli ··o~ci na-
„ . • , :· • . #' s· . •'"'I~ SYn-i„'\ f'\Tt1 P0~,;"ld~l"S ... '\\7a, lP.~ . . ~ •. - '•'-' • ~ 

SCi Ja~ i .J1".kosc1. .· . C?""mkow z.akładn. ą one c?łkowi 1 s,·mhnl ~m hr:>~':'!·..,·w~ nr'""t„„i~"i. roclów rar1 z'~clcic!1 i ic'.1 W.J· Pisaliśmy przed kilku dniami .o 
~ w~żiueJS.Zy~h pos~anow~e~ cie P!'od:ikow~ne z odpa,~lrn\~-, .;.J · ;t>;;t ~vml,olc>m potęr:i, 0 kt6rą <J7 rt rh n1>.sz:q~ narorlu. godnej uznania inicjatywie Orga-

wruoskow nr.rany nair.;:;~· w)m. :~- nat.111 ahue ba1dz:i zPaczr.ie oorL,~ m-h'la ;"' h;+1~- , , ·a Zycymy C1, Obvwatelu n'.zacJ·i PartyJ:neJ· i pracowników 
Zebrany aktyw techniczny, łącz ·, - ł , · · k l ci k „ · ' ~ - -' o .v~K;'! arm1 , a· 

r.ie z przedstawicielami Or!raniz'I. me: ~1s~Llen:c, a v.- ~~cr.\"JC . ;}:zy- -o~z v .pro u ·cJ_i. . : o- • , d?:i~ rn7hija ją ~ię wśrtekle ataki I' ~ \ar::'.'.eo ~1<n, n~ n.owym s t~-:10- PSS. ~~órzy cel.em szerszej popu-
~ pommeme za;;ady, ze prz~ kon- Uch~·a:<ino rown.ez szere.~ »:L-: ,1 ...,,;7~rr.ir7,- \•:n':-P'1vr1i w.si:11 wypehren1a wszystK'.~·!l 1 laryzaCJ1 czytelnictwa prasy robot~ 

cji Podstawowej PZPR, Rady Za struk~ji r>lanów pr:xlukc~·jn··· h j staJl<J'Wlen dotyczących Wztrl')(":i.1e- .I Ken 
1 

, Rnkf' 
0 

· ]- . . 
1 

d• TWY(h zarl:>.ń, przyrzeka ją~ n:czej oostanowili z dniem 15 bm. 
kładowej, organizacji młodzieżo- nu!eży brać poq uwn~ę nie tylko nia dyscypliny pr~cy. ,a. ma.ią~.rr:11 : ma ':,:~~~~ kia .~s 0~;,' 11 7es. u-. ze swl':i stro:w dołożyć wszv'.it t':>zpro~adzać .,Głos Tomaszo-
wej, przodownikami pracy - do- ilo~ć i wydJjność kro!'ien 1ub r-:a- na celu w szczeg-olnnsc1 tęp!e;:1 1c " ""' · l " ·"' r · n.c7 e7. • I kich sił i 6t.•r<'i1 C:'a budowy wski'' u pośred11ictwem spółdziel 
konali dokładnego przeglądu i ana mopi'l:l~'.'lic. !cez i \';~·cbj'lGRĆ po- W~'Padkóv: f.'P"rhn·zP<:nl'~O p;.·c.:-- J Sala r~zhr7;m C':"'a C? chwila f wspólneqo dzieła: Polski S.l- c:zych ple.cówek handlowych. 
lizy osiągnięć produkcyjnych za pr;.:ed7.:J,iącei f"zy pro~hkrji np. rywan:a prc_i.cy. or~z niellZasa.clnio- . ok;aE.1:_~m1. Ro;~?~(/"V 'V1l~nowa z • cjali..,tyrznej". Dz:ś możemy ~akomun~kmi;ać, 
październik rb. oraz omówili hic- zespcl 5,.-: zr;~n't.1 . !".a przc.rb:i ln'- nego zwaln;:rn a. s:.ę orl ?-"'.1.;:.:: • I r~.los. ;ą, , D{'I\\ 1 ."', ~akt ~1'.anowa- li Tr<'ść pisma nstała przvjęt:i. że do akcji tej włączyła 81ę row
żące sprawy techniczne, inwesLy- a to c2lern tn.·~: ·~r:' .. \"l)Slde:;o . ?:!batowano ~akzc nad ~1ozl!wo; n.<l. M11~.i '.~m l M· rszał_:;::1pn_1 sy- h11c-7.~1ymi okla:;lrnmi oroz okrzy· n:eż Państwowa. Centrala H~ndlo-
cyjne i porźądkowe. prz,?kroj;.i" f:::>:v p:-::>c1.i!kcyjnej, co s<~1ą r:izs~erzcma prn?nkCJi dy\\:a , na po,.,.~·0.l klasy pracu1ącc1- J kami ria cz"ŚĆ Polski S;;cj1Jistvcz wa. która z dniem \VczoraJszym 

Stwierdzono, że plan produkcyj w l~onsekweEc:: l'ttd wyraz ut::.d i;ow szemJowych. ktore l"tnnow1ą I 1 i•ei n?.. cze~ć Mari!nh::i R:,hos- rozpoczeła kolportaż „Głosu Toma-
ny za ubiegły miesiąc wstał v.·y- n'.a a czesto u:::'.~ .l"Żliwia wvko::1a 1iajcelniejszy 11asz produkt (;.:1 to „Do Mt>~s:r.:il't.:,,_ Polski, Mini"?tra , ."0~·:·1!degQ i 11a cześć Zwia.zku !izowskiego" w swych sklepach. 
konany, aczkolwiek w niższym nie· najlepiej na.vet zdrm:aloby t!rwan~ o n2der misternyel~, :tr•.y Obroriv N'lroclnwei I PNhi"ck:eqo. · Inicjatywa PSS i PCH winna 
proceneie niż z·wykle. Zostało :o się s!rnns~riiowanych planów. $~ycrn;e ston_o-wan:vC'h, b'1.d:m KO'\STA '\TEGO · Podpisy złożyli w imiPniu -za- się stać przykładem dla wszyst-
spowodowane początkowymi Lru.i Ce:e:n calkowit ~:;o wykorz~·sta- pię1:aych rlcseniaC'h . I b11.nv:.ir:h) · ROKOSSOWSKIEGO łn;: Rada Zakładowa, Komitet kich na~·zych organizacji Partyj-
nościami przy próbach produkt.:~: nia gromad.c·ących się oclpRdi::ów O n'.>·:ve kroima na1n0\~-:<7~g.o '-~'-: w v\Tarn"n wie r;;i,ryrmy PZPR, L;qa Kobit~'. nych i pobudzić je do bardziej 
nowego asortymentu (nowa. barw koi:O!;OWych. postano\v':ono zwięk I f!ll, m~"'?,r;-ane do r7z~zerze1~1 a teJ ZMP przodownicy pracy, P. o. owocnych wysiłków na odcinku 
nti, tkanina dekoracyjna)_, Trudno I szyć J.)rodukcję wycieraczek . :x,:r. I produkcJt. lm~dzo s1l11'.e zob1ei;:a u My, robotnicy i pracown i~ y Sp. i dyr' keja. zdobywania czytelników i prenu-
ści te jednak JUŻ mijają i prod11l: szczotkowych. bardzo trwałych i wladz dyrek?Ja tech•:1cz11a zaKb- najwięk~v·; w Pol-;.ce Fabryki : · (T. Wilczyński) meratorów nanej prasy. 
cja noweg:> artykułu podnosi s:ę praktycznych. będących' pomy..;f.en1 du. Oma~ano takze pnyrzyny Sz 'uczn<ao Jedwabiu w Toma !------------------------------
------------------------------ I powstJ.v,cama tzw. skurczu clywa- S70Wie r<1azowieck~m. zgrom:..-

J1ÓW, to je=ot zm.nif'jsze11la się ich dzeni w dniu 12 listopada br. i Czt1telnlcy ni.szą 

Wszechnica Radiowa zdobywa słuchaczy przep~."P.n>·ch w:.·miarów pod wpły na zebraniu fabrycznym, z o. • t • • 
wem proc.~.<oów wykońC?..a1:1iczyc11. gromnym z11ctowo1eniem przy- Q wfo' I'i.111. kacl1 }eg1 ymaC!l 
UsL'lbo.~o pr;;yc7-~'ny powstawania jęliśmy wiadomość o m!ano-

Jak podawaliśmy przed kilku 
dniami na terenie naszego miasta 
powołana została do życia lokalna 
Komisja Wszechnicy Radiowej. 
której siedziba znajduje się przy 
Powiatowej Radzie Związków Za-

nicy, organizując grupy dyskusy~ - tEgo def2ktu i obmyślono śro:fai waniu Cie Marszałki:'m Pol· ' h 
ne. . . . . je;;o u.::nnięcia. Rozpstrzono sp0- ski i M'.n:5trem Obrony Naro- 11hez1tieczeniowyc 

Przevrndn1~ząca K~m1SJi -:. t~w: . scb:; prz~rrowadzan.ia sz<:regu in dowej. R , k I I ł · · ' · · ło ~ · gdyż 
Zakrzewska mfon1111Je na~ iz ·uz 1 

1 „ • k. k' · t , . . ,· To"·arn -~u <>c,r.i .;or-~e. az a się pewna 111esc1:- ;;c.. . , 
. • • •• •· •. + J 'I ";"Jeo::ycJ .. Ja le .1erow111r. wo za. Radosc nasza iest tym w.ę- . . } . "l JWtÓ""iki rnu-.:za b\'Ć ł'Ó\Yrnez za-

w pierwszych. di:uieh PZ:~~·.ii;.e ;o- lJ:du rDJ:Dvczęło. Sa to: budow<J ksza, ż: wyszedłeś z łona kl3 ,'-;\ieg-0 c:z~~ 1 1 11 1\;:;t~L <"I':"."~ 0 ·:: -- . '. · · , · -. _ 
~tały zgłOS!e~1:::-. p1.''.1ad 011 ken•_,y- J·r~;~~ze ;,;<lne]. suszarki O<"rodz'!- b t ' . kt. 'ł I"' ie"' n l't)']\11! Z fTk 'u Q ('Z\'111 ll - I Or>att ZOiie W fot Ogi af1 e J lllC "y 
d t , 'l 1 1- t , , ' "' sy ro o n1czei. ora z m! o-,.. ' . „ -. ' I ·t , ,. . z·" fotool•af1'a z11aJ.llUJ·e 

a.ow. :, 'c.i;i ,,-~„ „~;·.;:o""'1 r.„·~ "'·1 z„!-'·' 111 centralneo- oo-rv•"·a · · · d · ·1 .d ·ł 11e ·piN·zo1 •-- \\'i'P1l z?,.,f. J10\Yi11i1>11' :- at' I.cl. ·" "' - · · 
wc.dowych. nad 1 ,·Il·"'· .. ,~·e ._,. „„ ... , ' ,.,o ~ „" sc1ą l po z1wem se l!a . '. „_ '. ··' . „ _, .. • ' . „. '' .„ ,,. Jeo'ih.·mac;,i ubezpieczcn~ 

· ~ ·. a "' ! ·~· . ;-.„ ·m <·„; ': -, n:'l. i i·~ii-/ch. ' ·• · · · · wkład pracy i walki jed11egJ 111fnrnrn H~r:~· o wyd::i \• ·a 11 1 u \Yto1·. ' 1" _ ": _. • • • • • " a 
Komisja przy~ąpiła energicznie słuc11~c-z.e przy;;ląp1ą d0 norm".„! P-::zc~··ie·,,. narad\' 1. ieJ· bezsprzecz. . h . k 1 . · lq'"o·,· lr"'il\"1n"cii uha71Jirero-lcn. \\ sp1a\\Jt' te.1 11 .\clana zo.t, 

d b k 1 h dl ur 1 n"ch za-'·C'. . , "· · .. ~ · ze swmc naiu o-:rnnszych - '" ' ·.- __ ,_ · . , · Ił · · t Od)o\·iedn'·1 in-.:trul-
o wer un us uc a::zy a nszec 1 

" J, me c:odaL;ue wy·mln Je!'lzcze raz ~lo synów w dzieło Wiel:<i<>i s0 • 1 nyr·It cl'.a «ż 1'l"k<'1w rri 17;11. ktrl- '~ iia,\e 1 ' · " ~-

Ze .soortu 
---------- w:,)(n:-' jak bardzo potrzebn~ i po cjalistycznej R"wolucii Pa- r zy /. : ~·r ·:1 n·y i:·11~„·j1 p0\\·11rl1)w j r-rn. . , . 

ż.vt~rz;~e są te zebrania :i.klyw11 ździernikowP.j, a n c<i'e'.J:;'.e :-:c 1 l".-:' - \\O mjn .. ~-·~ 0 ·;,1. pO":'l mip_l"-1 P o otrzyman:u \d?r111ka, P~l~-
:"'.'!1:·i-:zncgo i produkcyjnego i waleniu j zdruzqot?.n!~ fa~.-'·r:. i '.!Ul ~\YPiW -ł"!'f'~·;) pc/l\-[ll. 0-: t::it I r•(1lJ() prrd~tC'lUpJO\\at' go\\' lllle.J-

7•121 ~!lk wiele 0ne dafu dla sprawy :Jo mu niemieckiego. 1 »to z:1rn~··:o11Y IJ:·!cm "·~-rnhir ta ..;;c·t1 prac.1'. w t~·m wnrndlrn .-
• ; :'.<f''<)wego i jakośc:owego polepsze Witamy Cię, · jak Wie!kl?qG ·:·.i "t(i~"'i!; ll:a :::i.r~t1 v. kfr.il'a I·'ah_r.>·ce .sztncrneg"o . .Jrdw~lrn1. "'Zwiqzkowiec" biie „ Włókniarza" 

'n·..,_ produ;\:cji i u~prawnienia pm- Orła, wychowan•qo w 11c:jl<"J 1 twliui!l 111?dyeN1ę w .ł.<Jd1 i ;i -:_ T, 1e.uy Jt!cl 11ak zgłcs1łem s1~. efo 
Lokalne derhy Tomaszowa \ Dziubałtow:->ki m i J\oJJyle r:kim. r:y ·.v z<i!:hdzte. szej szkole stalinow~'.<'.ej, ktJ ,::·:i·o•,0 1111,., , z ];:n po7 n. I omai'zo \\.~· cl z :ału Per:::o:~ialneg~ - .u~.z~ct 

~.faz. o rni strzost,\o kl. A w te l Gry ~tah- na 1-.-y:-:ok im poY-iO- St. Sobcz)'k ry wraca do rocl7inneqo qnb- ''S"''-" · mczkn od~10".1la. m?J p1o;:;_IHe, 
nbie stolo"·.nn zak01'tcz~·h· ."i~ 1 

rnie i nnlr:inh· tln i1d("'rsuj;;i.c~·ch. Kores1>ondent fabryczny zda, aby qo otoczyć crnj:1-:i ! f':1r1lr w n:y;:tJ.: im oknzaln .:;ie. t~lll1HH· 7 ą. c . ze 111gd~' 111; ~poO, a.ln 
\\T:-:okim z•,,·Fiędwem „Związ-( Sędziował oh. Gawlik. „Giosu" z PZPJG Nr :3, opieką, aby poqrzebać ra.z Mi :ie> 1\· drnko\\·anri infoi·nrnc·.ii 1.11al .::10 .l~~_r.n.r z t,ego r~tl za.~u ~1:1_a-
lW\\ ca·• \\" "losunku i:l·?. · _ wt1m1 1 111r wo1•10 JC!J \\·tor111kcl\\ 

Obie druż~nr \YfsttPi~ "' naj -U--------~-------d------~-.-----------~--------~------~-~-~-~-~-----~- ~le111µlo~·ać. )foje tlu1naeze11iP, 
I ~1·•ną"" fffe O""f„ąnfęlll"fO Że przc<:if·Ż jeq \\' trj !:-}Jl'R.\\ie '-'ilnic.1·:-:z,_-<·!1 :"k taclach: Pacak. Pici ~ • '- . '- ~ '- ••• 

' arzacl z!"niP. że wtómiki - to u -
trnkv\Y.'-'l\.i i Pietrasik. lahYieuie. ja kir 1,a odcinku 

~y:
0

''~~;!~~~~ra~!~~~ii~~\t ;.~~,!!~11;i I! pa n' s 1 wo we Gospodarstw a Ro I n e I ~~~;il:~[!~:~~~on:o~iah:)~~h po7;1~~~~~ 
7;m w;~on 1· by.łe~n tl' I e.f?nO\Ya~ do 

Pietrn . .:;ik - KoJ)~łecki - 16:21, l ln-zp1er,zain1 1 prosie, h~- l bet 
23:21, Hi:21. · piecrnl11ia poi11for11101rnła Wr-

\Yalei idoll·ski w trosce o l1igienę i bezpieczeństwo pracy rolJotnika rol.neg·o ~~:~~:i;1~~~f~~~ 1 ~~0Yf.~r1~~·~~;)1~~"'·za_ Pacak 
21 :19, :!:2::20. 

Pietrn kow-.:ki -- Dziuhałtow· 
ski - :h :17, l 1 :21. 1 i :·21. 

Picti'a-.ik - - \Ynlcndo\Y~ ki 
21 :8, :!.l:l G. 

Pacak Dzi ul1ałto,,·:-:k i 
:!Z:~ I·, 15:~1. 

Pict1·zykow-.:ki 
- 1 Ci:Z( 1Ci::21. 

Kobyłecki 

•Pietra$ik -- Dziuhałto\\·,,:ki -
Hl:Zl, 2l:l8, 20:i2. 

Pacak - I\.o!.Jdecki 
21 :H, 12:21. . 

Pi etr7.rko1\"•k i 
" ·:-:ki - 1:'>:2t, u ~1. 

-- 15:21. 

" ·alendo-

:\" aj\\'i~ks7.ą n i c:-:podzia nkc .;:pra 
wil' niepok1111nny dot~·c ll cz-a s Pa 
cak, ktury przrg1·al sp-0·tka11ia z 

Walka z alkoholizmem 
ALEKSANDROW. - Miejska 

Rada Narodowa w Aleksandrowie 
powol1ała Miejsk: Komitet Spo
frczny do walki z alkoholizmem. 
W skład Komitetu weszli czlonko 
wie Rady, ornz przedstawiciele 
organizacji społecznych. 

Komisja w dniu 10 bm. na spe
cjalnie z\volanym zebraniu opra· 
cowała szczegółowy .plan pracy. 
\Vierzyć należy. że działalność ko 
misji przyczynii się do podjęcia 

szerokiej akcji; propaga:ndowo 
uświadamiającej. której celem bę 
dzie za.poznanie mieszkańców na 
szego miasta ze strasznvm.; skut
kami :ilk0hol '.zmu. 

Ostatn;e uchwaly Zarządu Głównego Związku Robotników 
i Pracown'ków Rolnych zm"erzają w pierwszym rzędzie do za
bezpieczenia robotnikom majątków państwowych należytych 
warunków pracy. Dążen;em zasadn iczym jest zapewn'en'e bez
pieczeństwa, przy każdej wykonywanej funkcji na teren:e go
spodarstwa rolnego. 

sumę 6 mil onów 600 ty::. zł.. z któ I że za wypadek jaki się ewentual
rego poszczególr.e zespoły PGR-ów n:e może zdarzyć przy n · ezabezp:e 
będą czerpać fundusze na kupno czor.ej maszynie, h«:dą od11ow· e
anteczek, bo w każdym majątku dz;alni osob'ście kierownicy da
apteczka taka mus; być. na zakup n;vch majatków. Wszystk:e mają
torb sanitarnych z przenośnym: tki w najbliższym terminie win
apteczkam„ które można zab:erać ny złożyć zapotrzebowania na ubra 

Uchwały Zarządu Głównego są! sk•ch. P:erwsze w zorowe punkty w pole, na zebezpieczen·e studz'en ni.a robocze i maski, oraz zaknpić 
szeroko real:zowane na obszarze lekarskie powstaną w Łękach Ko- i przeprowadzen'.e anal'zy wody <'lptec-zki i torby sanitarne. W ier
województwa łódzk.ego. Jedną z c'elnych pow:atu kutno·,vsk·ego. i t. d. m inie nie przekraczającym 4 ty
główr.ych i zasadn·czych bolączek Białaczewie powiatu opoczyńskie- Niestety, znaczenie kredytów godni. woda we wszystkich stu
majątków były i są jeszcze nadal go oraz w Korytach powiatu łę- n e jest jeszcze należyc· e docenia .. dniach majatkowvch musi być' pod 
nieodpowiednie budynki mieszkał czyckiego. Ośrodki te obsługi wa- ne przez n · ektóre majątki. Zale- dana badaniu. Jednocześnie należy 
ne. W w.elu wypadkach spotkał' - ne będą przez lekarzy :ntern'.stów dw:e dwa Państwowe Gospodar- przygotowywać się już obecnie do 
śmy s'.ę w PGR-ach z zabudowa- i wykwalifikowane przodown'ce stwa Rolne zasługują na m:an11 remontów mieszkań robotn'ków 
n· am: o zn:szczonych dachach. - 1 zdrow:a. przodujących pod względem bez-
Niejednokrotnie w domach za- j J d , . . tk h p' eczeństwa i h gieny pracy. Są to 

· · bol ·1 : e noczesn.e w maia ·ac przy 
m1eszk1wanych przez ro m ow · t · · d h d 1· - · W t · maJ·ątek Ostrowy ,.,. pow;ec:e ku-. . . . s ępUJe się o u owy azn·. ei 
nte b;vło podlog: okna 1 ?rzw1 pozo- chw'li obok już trzech istn:eja- tnowsk:m i majątek Kob;erzycko 
stawutly. też wiele. d~ z.yczema. ~~ cych. przystąp'ono do zakładan :a w poy,··ecie s eradzk :m. Pozostałe 
trosce w1ęc o po<lrues1eme stanu ::-a łaźn· w J,ękach l\.ościełnvl'b Bia- mają µo\Yażr.e braki. 
n~tarnego budynków mieszkalnych ł 1 

· • D b" · · • ' 
robotn.ków rolnych, w 46 mająt- aczew. e I o tec!Iue. , . . Na ostatn ·ej naradzie dyrekto-
kach PGR-ów \.\:ojewództwa lódz- Oprncz , z?row~!nosc ! , wielką rów, agronoll)Ów i ks :ęgowych 
k'ego przeprowadzono w"elkąakcję uwal?~ _ p~swlęca się w PGR-~rh wszystkich zespołów PGR wo.ic
remontową. Ogółem wyremontowa bezp1eczenstwu p.racy. W b ezą- wództwa łódzkiego stw· erdzono, 
no około 1000 izb m ;eszkalnych. cym roku zabezpieczono 136 mło- że zaledwie :łO procent zespołów 
Poza tym wyremonto\vano dachy. carń, z~oyatrują.c ~e w kratown :~e złożyło zapotrzebowańie na maski 
założono nowe podłogi. wstawiono na cz~sc1. zagrazagce bezp .~czen- do wys'ewu na·wozów sztuezn:ycb, 
nowe okna i drzw:. Na naprawę stwu zyc'. a robotr . . ka w czas e. p~a jak równ '. eż k lka majątków n ·e 
budyr.ków m·eszkalnvch wydat- cv. ~dbudowano p:..sy transm1syJ- zgłasza zapotrzebowań na ubrar.io 
kowano ponad lS milionów zło- ne itd. Zaop_airzono w , ~lachy robocze. Z kwoty 1 m :Lon 745 ty
t , ·h ochronne wa1y przekaz1111kowe sięcy złotych przeznaczonej na za-
~ ~bok remontu mieszkań, dużo przy 123 s·eczkarn'ach .mo~oro7 bezp :eczen'e mr.szyn, a rozprowa

. "V"Ch oraz odl>udO\\'ano 72 k ·erR- dzone.1· 3·e„"zcze w k"' etn·.·u parnie.-uwagi pośw : ęca s'. ę podnoszeniu • J , . n 

zdrowotności robotn'ków rolnych ty. Ponadto zakup·ono poważr.e ilo dzy poszczególne zespoly, n ektóre 
ś~: ubrań ochronnych. kombinezo- zespoły dokonaly wydatków r.a 

i ich roclzin. W zw: ązku z tym Za- I 
rzad OkrP"'OWY PGR w Łodz; uru nó.w masek do wys:ewu nawozów zupełnie inne cele. Tak· eh n:edo-

. '"' · · tk · • ;. tvm podobnv. sprzęt. ciągn : ęć jest w.ęcej. chamia na terer„ e ma]ą -ow pan- J 

stwowvch. s"eć uunktów Iekar- Ostatn·o uruchom '. ono kredyt na W zw .ązku z tym postanow.ono, 

sezonowych. 

Zagadnier.ie bezp i eczeństwa : hi 
~: eny pracy jest rzeczą bardzo wa 
żną. I dla tego wszelk:e dotych
czasowe n ' edociągn'ęc ' a muszą 

być w najbliższym czasie usu-
n:ęte . Tasz. 

Nowe koło 
Llql Hobiet 

W dniu wczorajszyn:i odbyło się 
zebranie pracO\\"nic miejscowej 
placówki Państwowej Centrali 
Handlowej. na którym zorganizo
wane został0 koło Ligi Kobiel. 

Nowcpowstale koło„ organizujE. 
w uajhliżi;zą sobotę wieczorn;c~ w 

świeLJ;cy placówki. 

Po prze.:;zto 1rndz innr111 zalat -
1Yianiu "'Prawy -- " tórnn. lcgil~ 
macja zo~tała po(btemplowana, 
Ponie ,\·aż te~o rot!".:) j u w~·pad 

k·i i odmowy moµ·l) mieć micj:<re 
'" i11111-ch zukhrlach pracy cz ~· 
instytucjach - czy nie było by 
W!"kazannn. by l:IJczpierzalnia 
poinforrno,vała pracoclawC'ów o 
obo·.vi(l.z.Jrn po~\\-iaclczcniu nie t~- 1 
ko legitymacji uhczpicczc.nio
" ,- ćh., ale i 1Ytórników. 

Czytelnik ;,Glo:"u" 

* 
Dobrze bediic, jeśli na:e;zą ruh

,._,·ke .o c;ym ubezpieczony \de 
dzieć p-0winien" zaczną cz~·tać i 
urzęcluiczki \\"ydziałów Per:-:o
naiunh. Zfto" '!,CZQd zi im to " ' 
p1·zy:;;z lości nie;:otrzchnych za_ 
l"'.W[Ó\Y .. 

PRZODOWNICY PRACY 
I RACJONALIZATORZY 

Z PZPW Nr 29 
POJADĄ DO TEATRU 

ŁóDZKIEGO 

30-osobowa grupa przodownikó,r 
pracy i racjonalizatorów z PZP'\-V 
Nr 29 uda się w dn!u jutrzejszym 
samochodem do teatru „Lutnia" 
w Lod i;i ; na operetkę w 3-ch ak 
tach .. Ptasznik z Tyrolu" K. Zelbc 
ra. 

Kcszty. związane z wyjazdem i 
opłatą biletów pckry\va. calkowioie 
Wydział Socjalny przv PZPvV 
Nr?.~ 



~u.~~--------~~~~~~--.:......----~----------------------------------------·--------------------------..-------....:.------,,_----------------N-r-.-~rs .... 

Radni poznają zagadnienia budowlane Łodzi Ze sp.ortą_ 

Specjalna wyc~eczka dla członków MRN i DRN · Pływacy nie dają nam· wytchnienia 
Zarząd M!ejslć t MRN urządziły w 

dndu wczorajszym specjalną wyciecz 
kę celem za.J>()rllll&lia radnych MR.'IJ 
l D:Llelnieowycb Rad Nairodowych z 
zacadnieniamd budowlanYmi w na-
8'LYD1 mieście. W wycieczce udział 
wz.ięli: prezydent miasta tow. Mi
nor, sekretarz KŁ PZPR tow. Du
niak, dyrektor Zarządu Miejskiego 
tow. G!nsbert, oraz prezydium Miej
sk;lej Rady Narodowej. W wyc:eczce 
uczestniczy}! również: starosta pół
nocny tow. Mikołajczykowa, tow. Pa 
torowa, wiceprzewodnicząca DRN 
śródm:.eścia, oraz komendant M. O., 
płk. Strzelczyk. 

* ... • 
!Przy budowle systemem taśmo

wym nowych bloków na Stokach, 
przy ul. Skalnej pracuje 450 robotni 
ków. Radn! ::.nteresują się nowym 
systemem pracy, podziwiają zmecha
nizowaną dostawę materiału. Z od
powiedzi na swe pytania dowiadu
ją się, że kanafuacja do nowych 
bloków jest doprowadzona, niedaw
no ukończono ruroc:ąg gazowy ! wo
dociągowy. 
Tuż obok bloków powstaje ńowe 

1)1'7.edszkole dla. dziceJ. z tej dzielni
cy. 

- Te budynki na Wprost ulicy 
Skalnej -:- mówi prezydent tow. Mi
no.r - przekazane będą Zarządowi 
(Miejskiemu na m:eszkania robotni
cze. Szkołę zawodową która się tu 
znajduje, przendesicmy do odpowied 
mo przystosowanego budynku. 
.................................... 

PAŃSTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 

(ul. Jaracza 27) 
Dziś o godz. 18.30 dramat Juliusza 

Słowackiego pt: „Maria Stuart" w 
nowej inscenizacji Iwo Galla, z i11:
stracją muzycznł Waldemara Maci
szewskiego. 

Wszystkie bilety sprzedane. 

PA:iq-STWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36 
Codziennie o godz. 19.15 „Rozbit

ki", kQmedia w 4 aktach ~ózefa Bli
zińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Relewicz-Ziembińskiej, W. Wal
tera, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od godz. 10 do 14-ej 
i od godz. 16-tej. 

PA:RSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel. 123-02) 

„Brygada szlifierza Karhana" 
punktualnie o godz. 19.15. ' 

Zniżki dla studentów i członków 
Zw. Zaw. ważne. 

-IKlllJl• 
ADRIA (dla młodz.) (Stalina 1) -

„15-letni kapitan" - godz. 16, li!, 
20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) - ,,Mil
cząca barykada" - godz. lG, 18.30 
21 - film dozwolony dla młodzie
ży. 

BAJKA (Franciszkańska 31) - „Ma 
11karada" - godz. 18, 20 - film 
dozwolony dla młodzieży 

• • 
Następny punkt WYciecz..lti. - to 

nowopowstaJące osiedle ZOR-u. Rad 
ni wyrażają radość, że jednocześnie 
e:. nowym budown:ctwem przykry
wa s!ę rzekę Łódkę, której trujące 
wyziewy zanieczyszczały powietrze 
w tej dzielnicy. Jednocześnie włącza 
się do sieci wodociągowej ~ kanaU
zacy jnej nowe budynki. - Od ulicy 
Nowomiejskiej zacznie się w1ellt: 
park - mów: prezydent - połączo
ny z ogrodem dawnego pałacu Po
znańskich. 

* • * 
Piękną szosą wśród lasów wyciecz 

ka udaje się do Arturówka. 
16 opuszczonych domków willo

wych do tej pory czekało na odpo
wiedn:ie wykorzystanie. M.'.niisterstwo 

WIĘKSZE WYGRANE 
!17 LOI ERll 

3-ći dzień ciąenienla Ili ·ei klasy 
~ WygTane po 500.000 zł padły na 
NrNr 32116, 44197. 

Wygrane po 200.000 zł padły na 
NrNr 23664, 60895, 71206. 
Wy~rano po 100.000 zł padły na 

NrNr -287, 17852, 30383, 32696, 35685, 
42318, 44252, 44392, 48354, 61733, 
6535G, 7901'3, 86901, 89944, 91730, 
92278, 94087. 

Wygrane po 40.000 zł padły na 
Nr~r 23!!40, 30101, 33334, 33629, 
34730, 38266, 42724, 43937, 48830, 
5G311, 615181 63666, 77727, 89563, 
!)5874, 98530. 

Wygrane po 16.000 zł padły n:a 
NrNr 3560, 10400, 16523, 22236, 
24078, 3199•1, 32J98, 36245, 36320, 
45706, 46090, 48925, 49623, 52733, 
58512, 58878, 6178~, 64119, 654~1. 
66862, 67956, 68564, 69096, 74170, 
75316, 77682, 78073, 86302, 90759, 
91599, 96207, 98865, 99534. 

śRODA 16 LISTOPADA 
11.57 Sygnał czasu. 12.04 Dz!P.'1-

nik południowy. 12.25 Przerwa. 13 .~0 
Program dnia. 13.35 Audycja sz~rnl
na. 14.15 (L) Komunikaty. 14.20 (L) 
Muzyka poważna. 14.55 Utwory kom 
pozytorów polskich. 15.25 Audyeja 
dla świetlic dziecięcych. 15.45 Poga
danka, sportowa. 15.55 (Ł) Chwila 
muzyki. 16.00 Dziennik popołudni1>
wy. lG.20 (Ł) Aktualności łódzkie 
16.25 (Ł) „Trybuna radiosłuchacza" 
16.35 (Ł) Muzyka rozrywkowa. 16.r,O 
(Ł) „Budcnbrookowie" - Toma.:17.a 
?.fanna. 17 .OO Koncert rozrywkowy 
17.45 Audycja dla. świetlic młodztc
żowych. 18.00 „Z kraju i ze świata" 
18.15 (Ł) „Zagadki muzycz!rn'' 
18,40 ,;Wszechnica Radiowa" - kins 
I-szy - wykład z csklu: „Nauka c 
Polsce i geografia Polski". 19.00 A..i
dycja dla wsi. 19.15 Koncert. 20.1.J(} 
Dziennik wieczorny. 20.40 l\Iuzy:<a 
rozrywkowa. 21.00 Koncert Cho,:>1-
nowski. 21.30 „Historia literatury" 
22.00 (Ł) Wiadomości sportowe 
22.05 (Ł) Dwie lekkie piosenri:i 
22.13 (L) Program lokalny na jutr'.l 
22.15 Koncert rozrywkowy. Transm 
z Brna II. 23.00 Ostatnie wiadomo
:ki. 23.10 Program na jutro. 23.15 
Koncert syntfoniczny. 24.00 (Ł) K 01:i 
cert życzeń. 0.10 (Ł) Zakończenie 
audycji i Hymn. 

GDYNIA (Daszyńskieg.o 2) - „Pro
gram aktualności krajowych i za
granicznych Nr 48" - godz. 11, 
12, 13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

BEL dla młodz. (Legionów 2-4) - ff li I M, • M k I 
„Wyspa skarbów" - godz. 16, 38, a o. OWI os wa 
20 

MUZA (Pabianicka 173) - „świat 
się śmieje" - godz. 18 ,20 - film 
dozwolony dla dzieci 

POLONIA (Piotrkowska 67) „Gdzieś 
w Europie" - godz. 16, 18.30, 21 
film dozwol. dla młodz. 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„Potępieńcy" - godz. 16, 18, 20 -
film dozwolony dla młodzieży 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 
„Dzieci z jednego podwórka" -
godz. 16.30, 18.30, 20.30 - film 
dozwolony dla dzieci. 

ROMA (Rzgowska 84) - „Nikt nic 
nie wie" - godz. 16, 18, 20 - film 
dozwolony dla młodz. 

Radio moskiewskie nadaje codzien 
nie trzy audycje w języku polskim 
(według czasu polskle!Jo): · 

Pierwsza audycja od godziny \6.30 
do g~dziny 17.14 na falach 25,23, 
25.47 oraz na fali 30,67 metra. 

Druga audycJa od godziny 20.30 
do godziny 20.59 na falach 374,4 1 
1.115 metra. 

Codziennie prócz nledzłel, w pierw 
szej audycji lekcje języka rosyjskie
go. W niedzielę od godziny 15.15 do 
godziny 15.59 na falach 25,23, 30,67 
; 31,65 - koncert. Prócz lego koncer l 
ty odbywają się w środy od godziny 
22.45 do godziny 23.29 

REKORD (Rzgowska 2) - „Młoda 
Gwardia''" II-ga seria, dla młodz. W. Ażaiew 
godz. 16; seanse normalne godz. 

Oświaty przeznaczyło 40 ~onów 
złotych na remont tych willi, które 
remontvje obecnie SPB z inicjaty
wy Zarządu Miejskiego. Mieszkać tu 
br.cizie 500 studentów. Domy są :pięk 
n:e położone - lasy i wod·a. Tylko 
10 minut drogi do tramwaju. 

* • * 
Wszyscy wiemy, że w Łagfown.i.-

kach są dwa sanaforla przeciwgruź• 
Ile.ze dla 250 dzieci Na ostatn:ej 
Miejsk!ej Radzie Narodowej oświad
cwno, że w Łagiewnikach powsta
nie Jeszm;e Jeden budynek sanato
ryjny. Właśnie wczoraj mieliśmy 
sposobność przekonać się, jak wspa
niale zapowiada się nowe sanato
rium dla dzieci. Rada Państwa prze 
znaczyła 15 milionów złotych na ten 
rok, jako specjalną dotację dla za
bezpieczen!a 3-piętrowego gmachu, 
który przez 13 lat stał bezużytecznie 
- bez dachu, bez ścian działowych. 
Obecnie zabezpjecza się prZP.de 
wszystkim dach. Okolo 500 dziecł 
znajdzie w tym budynku doskonałe 
warunki zdrowotne. 

* • * 
Wczorajsza wyc!eczka, w której 

•;dział vv-zięło około 70 radnych, o
siągnęła swój cel. Radni przekonali 
się naocznie, jak wygląda nowe bu
downictwo w Łodzi. jak:'.e są jego 
sukcesy i potrzeby. 

Tak więc - p!erwszy pożytek y;y
cieczki - to fakt, że MRN zajmie 
się obecnie tym gorliwiej sprawam.: 
nowego budownictwa, poznawszy je
go os:l.ągnięcla i bolą.czki • 

M. Zal. 

Rodzynki na święta 
Państwowa Centrala Handlowa w 

przyszłym tygodn!u otrzyma z. Gdyn: 
pierwszy tra:n.spori rodzynek wyso· 
kogatunkowych t. zw. „sułtanek" w 
ilości 870 kg. Rozprowadzać je będą 
sklepy PCH o.raz PDT. Większe iloś
ci tego artykułu nadejdą również w 
najbliższym czasie dla CSS „Spo
łem". 

Pływalnie zimowe 
w Łodzi 

Łódzcy zwolennicy sportu wodne. 
go przeniosą się w sezonie zimowym 
do krytej pływalni „Ogniska", przy 
ul. Moniuszki. 

Jak się dowiadujemy, w grudniu 
po gruntownym remoncie będzie od
dany do użytku młodzieży mały ba
sen pływacki Miejskiego Zakładu 
Kąpielowego przy ulicy Kiliński?.goo 
134. Pozwoli to w znacznym stopniu 
na odciążenie basenu „Ogniska". 

Zamierzona budow:. nowego, re
prezentacyjne.go base.nu pływackiego 
prr.y ul. Łagiewnickiej 29, zakof1czo
na będzie nie szybciej, niż w roku 
1951. J el. 

W niedzielę znów mecz, tym razem z warszawskim „Ogniwem'! 
Dwa rekordy Polski znajdą się w poważnym niebezpieczeństwie 

W nadchodząeą niedzielę, 20 listo pada, odbędą się na pływalni „Ogni- w ten sposób, aby szczytowa forma 
ska" zawody pływiwkie pomlę dzy „Ogniwem" W-wa i „Zwiąizkow- wypadfa na początek marca - na 

cem - ZrYW" - Łódź. mistrzostwa Polski. 
Gościliśmy dwukrotnie pływaków aJ.ąska a następnie zawodnikó,„ W środę, 16. 11. br. W$Zyscy nal-

krakowskich, teraz i>rzyszła kolej n a naJI~ drużynę pływacką War- lepsi płyWacy Lodu! przeszl! do re-
szawy. gularnej zaprawy na zorganizowa-

„Zwlą.zk11Wlec" po ostatnim ?:WY ołęstwłe na4 drużynowym włceml- nych przez ŁOZPł. treningach poran 
strzem Polski - katowicką „Stalą" - nie powinien pokpić spra:wy i wy- nych. Miejmy nadzieję, że dotych-
walczyć znów cenne zwycięshv~. Jetl nak pomimo, że wszystkie znaki „na czasowe os:ągnięcia i poniesione tru-
niebie" wskazują na. wygraną lod7ia n. nie na.leży zapominać, że będą. oni dy nie pójdą na marne, a sympa-
miell do czynienia z wyJąt.kowo silny m przeciwnikiem - równie silnym tykom pływania naznaczamy spotka 
Ja.k i katowicka. „Stal". nie na pływalni „Ogniska" w niedz:ie 

Na potwierdzenie tego wystarczy 
wspomnieć, że w barwach „Ogniwa'' 
- W-wa w stylu dowolnym star
tują: Mroomowskl i Ludwikowski, 
z których pierwszy osiągną.I niedaw
no na 100 mtr. stylem dowolnym 
1.03.5 mln„ a drugi legitymuje si<: 
następującYD'l,ł wynikami: 100 mtr. 

lę o godz. 17,00. 
tych sztafet na pewno dojdzie do Sądzimy, że nas! reprezentanci 
skutku. spod znaku „Związkowiec - Zryw" 

Jeśli rekord zostanie pobity, to zrob:ą nam również miłą niespo
będz:e to dobry prognostyk, gdyż dz.iankę, jak w ubiegłą niedzielę ich 
7,awodnicy łódzcy, w żadnym wypad koledzy z „ŁKS Włókn:arza" i roz
ku nie są Jeszcze w pełni formy, I strzygną spotkanie na swoją ko
bow:em plan t reningów ułożony jest rzyść. 

st. dow. 1.04.3, 200 mtr. st. dow. 
2.27.6, 100 mtr. st. grzbietowym 1.20. Z 

Asem atutowym ,,Ogniwa." jest 
W7.llakowlec Ja.błoński, mistri: Polsk·i 

boksu łódzkiego 

na dystansie 100 mtr. st. grzbieto
wym. Jego najlepszy tegorocmy ·wy. 
nik wYUOSl 1:15,7. - Jabłoński za
powiedział próbę poblcia rekordu Pol 
ski w swojej specjalnośc.'. w ramach 
zawodów „Ogniwo" - W-wa -
„Z\viąz.kowiee" - Łódź. 

Do niebezpiecznych przeciwnikó•N 
należy ·Marasek, zdolny „crawl:sta" 
i motvlkowlec (1.20 m:n. na 100 mtr. 
st . . motylkowym). z pań na specjalną 
uwag·ę za.sługuje Fijałkowska - naj 
lepsza pływaczka w tej chwili w siy 
lu grzbietowym. 
„Związkowiec - Zryw" wystąpi w 

S\vym najsiln:ejszym składzJ.e z Ko
walską, Bonieckim, Jerą i Dobro
wolskim na czele. 

W ramach tych za.wodó\V również 
i pływa.cy łódzcy zaatakują rt'kor
dy Polski w biega.eh sztafetowych 
4 x 100 mtr. stylem zmiennym, on.z 
4 x 200 mtr. stylem dM\'Olnym, o 
:le warszawianie zgodzą się na tę 
konkurencję. W każdym bądź razie 
atak na rekord Polski w jednej z 
CCO<i »•JUX.C:cO' cc:coicxo•>o lł'JOCo:x:::Jc:ooo 

Grzelak wygrywa 
z Kołeczką 

POZNAN (obsł wł.). - W ramach 
meczu pięściarskiego między Włók
niarzem (Kalisz) a Ostrovią, który 
zakończył się zwycięstwem Kalisza 
10:6 w spotkaniu wagi półciężkiej 
Grzelak . ~Włók?)iarz) pokonał Ko
łcczkę na punt:ly. Grzelak przez 
wszystkie trzy starcia miał wyraźną 
przewagę. 

-10 drużyn . na starcie 
drużynowych mistrzostw kl. B 

Równocześnie z zawodami o mi. 
strzostwo klasy A w boksie odli ;
wać się będą. od dnia 19 bm„ tj. •1d 
soboty, drużynowe mistrzostwa :..la
sy B okręgu łódzkiego. Do zawodów 
w tej konk11rencji zgłosiły się nas,;ę
pujące zespoły: Widzew, Kolej:uz, 
Włókniarz (Tom.), Legia (Łódźl, 
Włókniarz (Pab.), Korab (Piot!'-

Kursy gimnastykóYI 
na Wybrzeżu 

GDAŃSK (dbsł. wł.). - W ośrodku 
Wojewódzkiego Urzędu Kultury Fi
zycznej w Oliwie zakończony został 
4-tygodniowy kurs dla przodowni
ków gimnastyki. Kurs zgromadził 28 
uczestników, 23 ze zrzeszeń związko· 
wych i z 11Gwardii". Uczestnicy re
krutowali się z elementu robotniczo
chłopskiego. Końcowy egzamin zło
żyło 26 uczestników, którzy otrzyma 
li tyt!1ł przodownika gimnastyki. 

\V dniu 17 bm. rozpoczyna się w 
cśrodku Woj. Urz. Kult. Fiz. 4-tygo
dniowy kurs dla kobiet, w którym 
przewiduje się udział 40 uczestni
czek. 

W UKF uruchomił 
bibliotekę sportqwą 

ków), Spójnia (Kutno), Gwardia 
(Pab.), Stal {Łódź), Związkowiec 
(Tomaszów). A więc 10 drużyn ll• 

lcręgu łód~ki.ego będzie walczyło 
o tytuł drużynowego mistrza kl. n 
i jednocześnie o awans do klasy i\ . 

Na pierwszy ogień pójdą na3tl,l
pujące spotkania: 

W sobotę: Widzew - Kolejarz. 
W niedzielę: Włókniarz (Tomn

szów) - Legia (Łódź). 
Włókniarz (Pabianice) - Kora'!> 

(Piotrków). 
Spójnia (Kutno) - Gwardia (Pa

bianice). 
Stal (Łódź) - Związkowiec (To

maszów). 
Rozgrywki o drużynowe mistrzo

stwo klasy B zostaną zakończone \V 
dniu 20 stycznia 1950 r. 

Skład Śląska 
na mecz z l<rakowem 

KATOWICE (obsł wł.). - W nie· 
dzielę 20 listopada br. rozegrany zo
!ttanie w Hajdukach międzyokręgo· 
wy mecz piłkarski o puchar Kałuży 
pomiędzy reprezentacjami Śląska 1 
Krakawa. 

Kapitan związkowy Śląsk. OZPN 
ustalił na powyższe zawody nastę
pujący skład · reprezentacji Śląske: 

.----------·--------------------------------------------------. 

Pragnąc przyjść z pomocą działa
czom, trenerom i instruktorom spor 
towym, Wojewódzki Urząd Kultury 
FizyC'Z.11ej uruchamia bibliotekę z 
której korzystać mogą: 

Janik (AKS), Durniok (AKS), Pytlik 
lGórnik Rud\in), _ Suszczyk {Ruch 
Chorzów). Wieczorek (AKS), Duda 
(Naprzód Lipiny), Alszer (Ruch), Cie 
ślik (Ruch). Kokot (Naprzód Lipiny), 
Muskała (AKS), Dybała (Górnik Ra
dlin) W czwartek 17 b. m. 

Narada Aktywu Sportowego 
młodzieży ZMP-owskiej 

W czwartek, dnia 17 bm. o godz. 17-ej w sali konferencyjnej 
Dzielnicy Górnej Lewej PZPR, ul. Wigury 4-6, odbędzie się 

Ogólnołódzka Narada Aktywu Sportowego ZMP, która niewątpii
wie przyniesie wiele nowych k.-i rz~:ści naszemu ruchowi spi:irtowe1r.11. 

Mamy nadzieję, że na nar.:J.dzie nie zabraknie ani jednego ZMJ'. 
owca, gdyż sprawa wychowania fizycznego i sportu przestała by~ 
już dawno sprawą. interesują.::} wyłącznie sportowców i stała sii; 
sprawą. społeczną, obok któr'?j nikt z Z:\-IP-owców nie pov.--inien p:>
zostać na uboczu. 

Hallo! --------
Tu liga 

Po ostatnich wynikach tabela 
pująco: 

1. Gwardia-Wisła (Krak6w) 
2. Warta (Poznań) 
3. Spójnia (Gdańsk) 
4. AZS (Warszawa) 
5. Cracovia 
6. Kolejarz (Poznań) 
7. Spójnia (Łódi) 
8. AZS (Kraków) 
9. ŁKS Włókniarz (Łódź) 

10. Stal (Świętochłowice) 
11. Kole~arz (Toru~) 
12. KoleJarz (Ostrew) 

319 

koszykowa 
ligi koszykowej 

2 
2 
3 
1 
1 
2 
2 
2 
2 
1 
3 
3 

2:0 
2:0 
2:1 
1:0 
1 :0 
1 :1 
1:1 
1:1 
1:1 
0:1 
0:3 
0 .3 

przedstavl'ia się nastę-

95:67 
90:77 

138:113 
46:14 
42:41 

104:91 
122:116 

68:77 
109:123 
41:42 

110:146 
92:150 

Członkowie zarządów zv..iązków 
sportowych, zrzeszei'1 sportowych, 
klubów, trenerzy, jnstruktorzy oraz 
wsżyscy działacze sportowi. 

Biblioteka obejmuje działy: 
Sportowy, beletrystyczny i poli

tyczno - naukowy. 
Biblioteka czynna jest codz!ennie 

(za wyjątk'.em n:edziel i świąt) od 
godz. 13,0-0-14,00 w gmachu Woje
wódzk~cgo UrzQdu Kultury Fizycz
nej w Łodzi, ul. Curie - Skłodow
skiej 28. 

-<>-

Motocyklowe 
mistrzostwa świata 
PARYŻ (obsł. wł.). - Na Kongre

sie Międzynarodowej Federacji Moto 
cyklowej postanowiono, że do mi
strzostw świata będzie zaliczany u
dział w zawodach na Tsle of Man o
raz w Grand Prix Belgii, Holandii, 
Francji. Irlandii, Szwajcarii i Włoch. 
W klasyfikacji każdego kierowcy bra 
ny będzie pod uwagę udział w czte
rech z tych imprez. 

Kongres postanowił również, że w 
przyszłości będzie uznawane jako re 
kord najszybsze okrażenie toru, na
wet w wypadku, jeśli kierowca nie 
ukończy ,wyśclgu. 

Organizowanie międzynarodowej 
6-dniówki motocyklowej w roku 
przyszłym powierzono Anglii. 

Rezerwa: Szombara (Huta Pokój), 
Borkowy (Huta Pokój) ., Szleger (Gór 
nik Radlin), Wiśniewski (Górnik Ka
towice). 

Gr.. OS 

Organ Łódzkiego Komltttu ł WoJe
w6d:r:kl~go Komitetu Po15kleJ Zje

dnoczonej Partii RobotnlczeJ 
Red ar; u 3 e: 

litOLEGJUM REDAKCYJNE. 
Tel er o u 71 

Redaktor naczelny 
Zastc:pca red. naczelrego 
Sek.retar:z: odpowied:tlalny 
Dział partyjny 

:na.u 
211-U 
219--05 
:>.Sł-25 

wewn. 10 
Dział kore.~pondientów robrt-

n1czych 1 chłopsldc:h ora:!! 
redak.orów g.;zetek ścit:n-
nych 2l9-ł2 

D:tiał mutacji 2?~·29 
Dział miejski 1 sportow,, 254-21 

wewn. I 111 
Dział ekonomlezn7 211-11 
Dz.lał rabrycmy · 211-lll 
Dział rolny 254-21 

wewn. 9 
Redakc:J• nocn:i. 172-'1 

JtoJportal. 
Łódt, Piotrkowska '111, tel. 22!-22 
Administracja 26042 
Dz;lal ogłosl':eń: Ł6dt. Piotrkow-

gka 55, teL 111-50 1 llł-75 
W~dawea RSW „Prasa" 

Adr. Bed.: f.6dt, PioLrkowska IS,, 
Ili-cle piętro. · · 

Druk. Zakł. Graf. RSW „Pra•a" 
ł.6dt. uL 2wlrkł 17, teL ZOG-c. 
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Ziatkow znów pokazał co potrafi, nikt nie był w stanie 
dorÓ\\'llać mu„. 18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123) - „Po 
całunek na stadionie" - godz. 16, 
18 20 - film dozw. dla młodzieży 

śWIT - Kino nieczynne z powodu 
Daleko od Moskwy 

„.Umara :Mahomet położył się w rowie pod rurocią
giem, ażeby spoić ostatnie połączenia. A kiedy się pod
niósł i zdjął hełm, wszyscy spostrzegli, że spawacz śmie
je się i płacze. 

remontu. - Spróbujemy• - zapalił się Berldze 1 zaczął opo-
TĘCZA (Piotrkowska 108) - „Sąd wiadać: - Przeszło kilka lat„. 

- Diabli wiedzą, co mi wpadło do oka, - wyszeptał 
Umara. Wściekły na siebie odezw:\ł się do inżyniera 
Kowszowa: Czego mi się przyglądasz, czy nigdy mnie 
nie widziałeś? Spójrz lepiej, jaki napis zrobiłem. na ru
rze. Raport ... 

Jednakże stało przed nimi jeszcze trudniejsze zadanie: 
należało wypróbować rurociąg, przemyć go i puścić ro
pę. Mrozy zaś mogły wszystko popsuć. Gdyby nagle na
stąpiłv. trzeba było by odłożyć uruchomienie rurociągu 
do wiosny. Przy niskiej temperaturze nie można doko
nać próby ciśnienia, ani przemywania, gdyż woda może 
zamarznąć i rozerwać połączenia... Należy koniecznie. 
przed nastąpieniem chłodów, usunąć wodę z rur i napeł
nić je ropą. Inżynie:-owie stale powtarzali: Zanim na 
stąpią mrozy, koniecznie należy wewnątrz rurociągu stwc 
rzyć odpowiednie warunki. Nie. żeby powietrze dyktowa
ło swoje 'warunki lecz odwrotnie„. 

honorowy" - godz. 16, 18·301 21 - Wojna została poza nami - dodał Aleksy - Zwy-
film dozwolony dla młodzieży • 

TATRY (Sienkiewicza 40) _ „Moja ciężyliśmy i w całym kraju zaczęto :wznosie ogromne 
miła" - godz. 16, 18, 20 - film budowle.„ · 
dozwolony dla dzieci. Wszyscy pracujemy na jakiejś durej budowie - cią-

WISŁA (Daszyńskiego 1) -„Gdzieś gnął Beridze - Przypuśćmy, na Morzu Kaspijskim„. 
w Europie" - godzina 15.30, 18, - Ukłac:lamy na dnie morza rurociąg„.. ,..- rozwija 
20.30 - film dozwo1ony dla mło- Aleksy jego myśl. 

W~~~~iARZ (Próchnika 16) - Zbliża się ROC'Zl'lica Paździ!rnikowa i postanowi-
„Milcząca barykada" _ godzina liśmy przypomnieć sobk. tak wojowaliśmy.„ 
15.30, 18, 20.30 _ film dozwolony - Albo lepiej tak: młodzi robotnicy, komsomolcy po-
dla młodzieży. prosili aby im opowiedzieć, jak to tu było u nas - po-

WOLNOść (Napiórkowskiego 16) - prawił uśmie<;hając się Ziatkow. 
„Ali Baba i 40 rozbójników" - • - Mów, Jerzy Dawidowiczu! - krzyknął Umara Ma,.. 
godz. 16, 18, 20 - film dozwolo- homet. 
ny dla dzieci. . • _ Towarzysze-! _. podniósł się Beridze. Twarz miał 

ZACHkĘT~ (Zgi~;ska 26) -d „1ś6P31e0- poważną, głos podniecony. - Puściliśmy ropę przed ter-
wa meznany - go z. . ' . . . w· lki . p źdz' 'k! 18.30, 20.30 _ filin dozwolony dla imi;iem, na ~y dni przed roczu~cą ie eJ a 1erm !0-
mlorh.: eży. I weJ R ewoluCJl- A było to tak.!.11, 

Inżynier spojrzał i przeczytał głośno słowa wypisane 
ogniem na metalu ostatniego połączenia: „Towarzyszu 
Stalin! Zadanie zlecone przez Was wykonano, rurociąg 
został zbudowany. 'fo jest nasz cios w Hitlera! Czeka
my nowych rozkazów. Październik 1942 r."„. 

Lecz nie był to jeszcze czas na składanie raportów -
najtrudniejsze stało przed nimi. Zawsze tak bywa z 
ludźmi, którzy budują i walczą: najtrudniejsze jest zaw 
sze jeszcze.przed nimi. 

P1~ede wszystkim należało zasypać rurociąg. Wszyscy 
musieli przystąpić do tej pracy: i robotnicy i spawacze 
i szoferzy i naczelnicy. .Do pomocy stanęli również 
mieszhńcy Adunu - Nanajczycy i Rosjanie. Zwartym 
szeregiem na długości kilkuset kilometrów, . z łopatami 
w rekacu przystąpili do zasypywania wykoI>u. I tutaj 

Na wyspę przybyła Komisja Państwowa z pełnomic
nikiem Państwowego Komitetu Obrony, Pisarewem 
W Konczelanie uruchomiono pompy, które z potężną si
łą wpychały wodę do rur na wyspie. Jednocześnie zaczę
ły pracować pompy na Czongrze. W oda płynęła 
wzdłuż Adunu, na spotkanie prądowi. Szybko płynęłr 
woda w rurach, ale dopiero po tygodniu przypłynęła dr 
cypla Gibielny, a z Czongru do Nowińska! Przez te 
czas ludzie przeżywali więcej, aniżeli wówczas, gdy bu 
dowali ruroci_ą,J?. · · 

m c. n.l-


